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Nouja sesja Izby Gmin /apouiiada się burzlnnie
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Wniosek o votum nieufności 
Dostawia konserwatyści?
“  ? ...........„.......sto sesja p arła - robotniczych w  interesie imp<

I O N D Y N  15 9 (BS). W  dniu 14 b.m. rozpoczęła się sesja parła  
m e n b r y t y js k ie g o .  K ró l w ygłosił jedno z najkrótszych w  h,storn  

przem ów ień, stw ierdzając:

,,Poleciłem się wam zebrać, aby 
ście mogli zbadać na nowo ustawę 
z 19H r., która spowodowała roz 
bieżnośei pomiędzy obu izbami par 
lamentu w  czasie ostatniej sesji.
N ie zamierzamy przedłożyć wam  
żadnych innych spraw. Oby Wszech 
mocny dopomógł wam w waszych 
pracach“.

Pom im o ta k  skrom nej m ow y k ro  
le w sk ie j oczekuje się, że obecna 
sesja będzie bardzo burzliwa. Prze 
w iduje się, że konserwatyści nie 
ograniczą się do ostrych ataków na 
rząd w  sprawie ograniczeń upraw
nień Izby Lordów* 7. O gran iczenia te, 
ja k  wiadom o, posłużyć m ają do 
przeprowadzenia, pom im o spodzie 
wane j opozycji większości parów, 
nacjonalizacji przemysłu stalowe 
Ro. Konserwatyści mają w  czwartek 
złożyć wniosek o charakterze vo 
tum nieufności dla rządu w for 
»nie poprawki do mowy tronowej. 
Roza, tym przewiduje się, że opozy 
cja wniesie sprawę t. zw. parlamen 
tu europejskiego. N ie  w yklucza się 
m ożliwości złożenia przez Bevina 
sprawozdania o sy tua c ji w  B e r l i
nie.

Debaty wtorkowe rozpoczęły się 
przemówieniem wicepremiera M or 
risona, k tó ry  wiele uw ag i poswię 
c i ł  spraw ie d e m ob ilizac ji.’ _ _

D eputow ani konserw atyw n i  ̂ juz 
w e w to re k  wysunęli zastrzeżenia 
en do zwołania sesji i je j zasadni 
czego celu. określonego w  mowie 
królewskiej.

Niezadowolenie 
« r ó d  robotników

LO N D Y N , 159 (PAP). W śród ro 
bobników angie lskich, « szczególnie 
w śród 3 m ilio n ó w  zatrudm onyc 
przem yśle m echanicznym  ¡. w  Pize 
m yślę budow y okrę tów , w u  asa  
niezadowolenie w  zw iązku  z rzą o 
w ą p o lity k ą  płac. Rezolucje kangre 
su zw iązków  zawodowych w  M ar 
gate, k tó ry  n ie  w ypow iedz ia ł się 
w yraźn ie , czy popiera rządową po 
łi ty k ę  „zam rożenia p łac“ , pozos a 
w i ły  masy robotnicze w  stanie za 
m ieszania i  niepewności. Z w ią ż ą  
zawodowe obaw ia ją  s i ę ze w  " r  
kongresu po cichu so lida ryzu ją  . <
25 akcją rządową, zm ierzającą 
hieprzyznaw ania żadnych P ■ 
żęk. w dn iu  '17 września _ zbiera 
6>ą zw iązek zawodowy ¿  3
Sielskich, k tó ry  żąda dla swych  
f la n k ó w  podw yżki w  
12.5 szylingów  tygodniowo. W razie 
odmowy ze strony rządu me .1 
wykluczone ogłoszenie strajku. R 
w n ież inne zw iązk i ma^ą w kró tce  
W ystanie z żadaniam i nodw y • 
roh kńw  swvch członków. ,

O ddział zjednoczonego zw iązku

zawodowego Pracow n ,k0RarrPc,w - in -
budow y maszyn w  B arr > 

Pm-ness (Lancaster) pow “ « odma 
' Jf.  w  k tó re j oświadcza , ^  
Wia poparcia rządowi 7 .
ty i wzywa inne oddziały tego * " J 
z-ku do pójścia W_ jego 
luc ja  stw ierdza, ze r07p0 - enl si 
y  spraw ie k o n tro li nad n "  ^  
y roboczej, realizowane L «  _

teresie przedsiębiorców. J .a i m i
•ł^e j m  swobodę dzia łań ' apr0 
Pasterstwa robót w  soju
» iz a c ji oraz pracy d z ia ła »  *  ^
Szu z przedsiębm roam i i _ j u re
w  ich interesach. W , p ar
zolucja podkreśla 4ze - - . r o b o tn i
pracy ni (> broni interesów ,

,;zyeh i nic udziela P°m0C> 
lotnym . , _  okręgowe

Sekre tarz londyńskie# canej
Ro kom ite tu  p a r t i i kom un • ./ębra 
•kilm  Mahoń oświadczy ^  ^ ra d 
h i u p a rty jn ym , że przebieg

kongresu Trade -  U n ionów  oraz prze 
m ów ien ie C ripps‘a w skazują na to, 
•iż rząd angie lski p rzygotow uje  no 
w y  atak na płace rob o tn ików . Przy 
wódcy T rade -U n ionów  dążą do dal 
szego obniżenia stopy życ iow ej mas

robotn iczych w  in teresie  im p e ria li 
stów angie lsk ich. John M ahoń, pod 
k reś la jąc  znaczenie ang ie lsk ie j p a r 
t i i  kom unistycznej w  w alce obozu 
dem okratycznego z im peria lizm em , 
ośw iadczył, że kom unistyczna p a r 
t ia  A n g lii s taw ia  sobie za ce l sku 
pien ie m ilio n ó w  ro b o tn ikó w  w okó ł 
w a lk i z p o lity k ą  rządu La bo u r P ar 
ty  i  ka p ita lis tó w .szego oomzeuid ------  ■> - . „ „

Czv Indie pazostaną w Brytyjskiej Wspólnocie
•  ... — w • z —— „ i«« v rt •! n /\ 1 /\ O 4'atrf A/i v\ i "K""" n.D IP

LO N D YN , 15.9 (PAP). W p ie rw  
szych dn iach paźdz ie rn ika  m a się 
rozpocząć w  Lo ndyn ie  kon ferenc ja  
p rem ierów  d o m in iów  b ry ty jsk ich .
W konferencji wezmą udz ia ł p ie  
m ie rzy: K anady — M ackenzie K in g ,
N owej Z e la nd ii —  Fraser, In d i i  —
P an d it Nehru. P ak is tanu  L ia
quat A l i  K ha n  i  C e jlonu -  Sena 
yake A u s tra lię  będzie reprezento 
w a ł m in is te r spraw  zagranicznych 
d r E vatt. U n ia  P o łud n io w o -Afry-
kańska, wobec odm ow y prem iera  
M alana przybycia  do Londynu , bę 
dzie reprezentowana przez m m is t 
gospodarki E rica  Low . o p ecny^bę 
dzie rów nież p re m ie r po łudn iow e j 
Rodezji. P rem ier I r la n d i i Costello 
n ie  weźm ie ud z ia łu  w  kon fe renc ji.

O brady .k o n fe re n c ji będą m ia ły  jg e w e j
cha rak te r' dysku s ji in fo rm a cy jn ych

i p o trw a ją  około 2 tygodni. K on fe  
rene ja  będzie m ia ła  p ierw szorzęd 
me znaczenie po lityczne , gdyż ma 
ona zadecydować o stosunkach do 
m in ió w  do W ie lk ie j B ry ta n ii. N ie  
k tó re  k ra je  B ry ty js k ie j W spólnoty 
Narodów, ja k  nip. Ind ie , oponują 
p rzec iw ko  stasowaniu wobec n ich  
przestarzałego te rm in u  „d o m in iu m “ . 
P ro je k t nowej k o n s ty tu c ji In d i i  o - 
kreś la  ten  k ra j jako  re p u b lik ę  su 
werenną. Powstaje wobec tego py 
tan ie , czy In d ie  mogą pozostać w  
dalszym c iągu cz łonk iem  B r y ty j
sk ie j W spólnoty Narodów.

O m ówiona będzie poza tym  syfu  
acja gospodarcza do m in ió w  ze spe 
c ja ln ym  uw zg lędn ien iem  prob lem u 
b ilansów  p ła tn iczych s tre fy  s te r lin

¡Dzień i noc bez przerwy tiw a ją  prace przy budowie mostu Śląsko- 
Dąbrowskiego. Most ten połączy dw a odcinki arterii komunikacyjnej 
¡„Wschód —  Zachód“, odcinek praski % warszawskim. Tak wygląda 
¡fragment robót na przyczółku warszawskim, prawie tuż nad brzegiem  
¡Wisły. W okresie siedmiu dni wybetonowano tu 50 metrów sześć, fun-

dame ntów.

Sprania b. ko lon ii uiłosktch przekazana ONZ

I o w o  p r o p o z y c j a  Z S 1 R
odrzucana przez 3 mocarstwu

PA R YŻ. 15.0 (API), — Przedsta
wiciele czterech mocarstw nie o- 
siągnęli porozumienia w  sprawie

W usłannigj Trzech muszli z Kremlu zadowoleni

Wtorkowa konferencja z Mołotowem
_  w m  a  A áffedotyczyła sprawy Berlina?

LO N D Y N , 15.9 (PAP). — Jak do
nosi m osk iew sk i korespondent agen 
c ji Reutera, wszyscy trze j przedsta 
w ic ie le  m ocarstw  zachodnich po za 
kończeniu rozm ow y z m in is tre m  
M ołotow em  — o d m ó w ili dz ienn ika

Biskup Kościoła Metodystyczne 
go dr Paweł N. Garber przybywa 
z zagranicy do Warszawy w  celu 
wyświęcenia duchownych Kościoła

M O S K W A  15.9 (A P I). Korespondenci prasow i donoszący 
n wczorajszej kon ferencji trzech w ys łann ikó w  zachodnich z m i
nistrem  M ołotow em  w y ra ża ją  się na ogół z optym izm em  o w y n i
kach tego spotkania, m im o, że przedstaw iciele państw  zachodnich  
odm ów ili «dzielen ia jak ic h k o lw ie k  kom entarzy na ten tem at.

K onferencja  z m in is tre m  M o ło to 
wem  oraz szefem 3-ego w yd z ia łu  
radzieckiego M SZ Sm irnow em  , e ta  
nertem  radz ieck im  do spraw N ie
S 3 £  V , l a  pó ito re i godzm y , za
kończyła się o godzinie f u j a r a  
po tym  trze j w ys łann icy  « b r a l i  się 
na kon fe renc ji, trw a jące j godzinę, 
w  czasie k tó re j uzgadniano Pod|>t>- 
ne sprawozdania ja k ie  m n ą  7^
W7v<?łane do trzech sto lic . Jedyn i 5 
w ys łann ik  b ry ty js k i F rank  
podyktow ał osobistą depeszę do m  
u is tra  Bevina, k tó ra  została przeka 
A T i «  Londynu droga rad.ow g.

Przed swą konferencją z m ini
strem" Mołotowem oraz dyrektorem 
Smirnowem trzej wysłannicy, odbyli 
w ¿onłedziałek trzy konferencje a

*  M O SKW A. 15.9 "BS). -  W  lorko- 
^  «notkanie z ministrem Moloto- 

wem uważane jest powsrechme aa
decydujące. P iem sze korespondero

nnm p agenen zachodnich są ia  
S e i o p t y n i W ^ p Praypuszcza sig.
^ ieszcze jednym spotkaniu na
K r e m i u S a t d  —

Y o s d w w  f f A P > -  w edh i g

u - rozpoczętych w  poniedraa
£ t  “  o b U n ie  pragną on i rzekom o 
t o i a i n i f  sytuacją w B e r lin ie “ . Ko 
”  y] mHpnt agencji Reutera w zm ian respondent a ¿ ewnych n i esprecy
kUiC,„y c b  trudnościach, ja k ie  u ja w  
zowanych p rzedstaw ic ie lam i
n° y ^  mocarstw Zachodnich przy 
tr7'SChtotou problemów będących 
* 5 « ®  obecnych rozmout, .

rzom  ja k ic h k o lw ie k  kom entarzy. 
Korespondent odniósł w rażenie, że 
w racając z K rem la  do ambasady 
b ry ty js k ie j na zw yk łą  w  tak ich  w y  
padkach naradę, trz e j p rzedstaw i
c ie le  m ocarstw  zachodnich „w y g lą 
d a li weselej n iż  po k tó ry m k o lw ie k  
z poprzednich spotkań na K re m lu “ .

W to rkow a kon ferenc ja  na K re m 
lu , k tó ra  trw a ła  pó łto re j godziny 
by ła  na jkró tszą z tych  wszystkich, 
ja k ie  odby ły  się dotąd w  toku  obec 
nych rozmów.

Biskup dr. P. Garber wyświeci
duchownych Kościoła Melodyslycoep i. P.

Metodystycznego R. P.
W  czasie swego pobytu w Polsce 

Biskup Garber złoży szereg w izyt 
oficjalnych.

Przeciui demonstracjom anturadziftekini id Berlin ie

Protest gen. Kotikowa
do komendanta sektora brytyjskiego

BE R LIN , 15.9 (API). General 
Aleksander Kotikow, radziecki ko 
mendant Berlina wystosował pro 
test do generała Herberta, komen 
danta brytyjskiego w  sprawie an
ty - radzieckiej demonstracji, która 
miała miejsce w sektorze brytyjskim  
w ubiegły czwartek. W swym  liśc ie , 
generał K o tik o w  stw ierdza, że m ie 
szkańcy sektora b ry ty jsk ie g o  obrzu 
c ii i kam ien iam i p o lic ję  sektora ra 
dzieckiego i  żo łn ie rzy  radzieck ich  
oraz, że ze rw a li flagę radziecką z 
B ram y Brandem burskie j. ,,W zw|ą 
zku % tym — pisze generał K o ti
kow —  protestuję jak  najenęrgicz 
niej przeciwko tego rodzaju incy 

. l den tom i  domagam się surowego

ukarania osób odpowiedzialnych 
za te prowokacje jak  również pod 
jęcia kroków, które uniemożliwią 
tego rodzaju wystąpienia na przy 
szłość“.

Socjalistyczna pa rtia  jedności po 
dała do w iadom ości, że n ie  weźm ie 
ud z ia łu  w  wyborach m un icyp a l
nych. k tó re  m ają się odbyć 14 l i  
stopada.

Oświadczenie p a r t i i  stw ierdza, 
że w yb o ry  te zosta ły wyznaczone 
przez n iekom ple tną radę m ie jską 
obradując# w  sektorze b ry ty js k im . 
Rada ta "by ła  n ie lega lna i wobec 
tego w yb o ry  będą rów nież nielegal 
pe.

byłych kolonii włoskich. Bprawa. ta  
zostanie wobec tego przekazana ¡na 
Ogólne Zgromadzenie Narodów  
Zjednoczonych, które rozpoczyna 
się we w torek w Paryżu. W  kołatał 
pclityęznyęłi Paryża podkreśla się, 
że Związek Radziecki pragnąc dojść 
do porozumienia wysunął nową pro 
pozycję kompromisową, która jed
nak została odrzucona przez trzy  
mocarstwa zachodnie.

Zw iązek R adziecki proponow ał 
oddanie w szystk ich  by łych  k o lo n ii 
w łosk ich  pod p o w ie rn ic tw o  w ło 
skie. Ponieważ jednak n ie  by ło  wTi 
doków na p rzy jęc ie  te j p ropozyc ji, 
wiceminister Wyszyński zapropono
w ał na wtorkowym popołudnio
wym  posiedzeniu nowe rozwiązać 
nie, zgodnie z którym, kolonie wio  
skie należy oddać pod pow iernic
two międzynarodowe z tym, że ad
m inistrator byłby wyznaczony przez 
Radę Powierniczą i że rządziłby on 
przy współudziale Rady Doradczej 
składającej się z przedstawicieli
7 państw'— członków Narodów Z jed 
noczonych. I  ta propozycja została 
również odrzucona.

Wobec tego, zgodnie z postanowię 
niam i traktatu  pokojowego,, sprawa 
kolonii włoskich znajdzie się na po
rządku obrad Walnego Zgromadze
nia. 1

Wtorkowe posiedzenie zakończyło 
się o 3-ęj nad ranem. W yznaczono 
kom is ję , k tó ra  ma spotkać się w  
środę i przygotować na popo łudnie 
nowe posiedzenie p rze ds taw ic ie li 4 
m ocarstw . Zadaniem tego ostatnie
go posiedzenia będzie zredagowanie 
listu do Narodów Zjednoczonych 
oznajmiającego o niepowodzeniu 
rokowań.

Agencja A D N  donosi z Waszyng
tonu, że w  tam tejszych dobrze po
in fo rm ow anych  kołach - po litycznych  
w y jaśn ia  się. iż stanowisko W ie l
k ie j B rytan ii i Stanów Zjednoczo
nych wobec kolonii włoskich zależy 
od względów strategicznych. L ib ia  
i  E ry trea  uważane są w  W aszyng
ton ie  za te ry to r ia  strategiczne p ie rw  
szego rzędu, szczególnie ze względu 
na anglo-am erykańskie  in te resy na f 
towe na B lis k im  Wschodzie. W le l 
ka B ry ta n ia  pa trzy  na n ie  z p u nk tu  
w idzen ia  bezpieczeństwa Im pe rium . 
W W aszyngtonie stw ierdza się, że 
jedną z przyczyn niepowodzenia 
kon fe re n c ji p rze ds taw ic ie li czte
rech m ocarstw  jest stanowisko 
wspólnego sztabu anglo-amerykań- 
skiego, który zalecał departamentu 
w i stanu, by nie dopuścił do po
wodzenia narad paryskich.



RZECZPOSPOLITA' I  DZIENNIK GOSPODARCZY Nr, 255. Str. 2

mmnwmmows3 
Nawet honserwatpGi się dziunią...

Boleśnie rozczarować się musieli 
robotnicy brytyjscy, gdy zaznajo
m ili się z rezolucjami uchwalony
mi na 80 Kongresie Związków Za
wodowych, który przed kilkoma 
dniami zakończy! obrady w M a r
gate. Może nawet nie w ierzyli wła 
snym oczom, gdy czytali, że Kon
gres większością 5:2 odrzucił rezo
lucję w  sprawie ograniczenia zys
ków kapitalistów po wysłuchaniu 
uprzednio pochwalnego przemowie 
nla na rzecz zysków kapitału, z któ 
rego wynikało, że... „zyski jako ta 
kie stanowią dobroczynną i konie
czną siłę socjalną“! Niestety ten 
fakt, jak  również przyjęcie przez 
Kongres czy odrzucenie innych re 
zolucji, okazały się prawdziwe, choć 
te przyjęte były wymierzone właś 
nie przeciwko robotnikom i zrze
szającym ich związkom zawodo
wym. Trudno więc dziwić się roz
czarowaniu robotników, skoro na
wet prasa konserwatywna była za
moczona i mocno zdziwiona rezul 
tatami Kongresu. Nawet kapitaliś 
cl nie liczyli na taką uległość przy 
wódców i większej części delega
tów kongresowych.

Świadczy o tym chociażby glos 
korespondenta konserwatywnego pis 
ma „Evening Standard“, który, opi 
sując ironicznie przebieg debaty w 
sprawie plac, określa ją jako „nie 
spodzianke dla Marksa“ i pisze, że 
„Kongres TU C  wyrzekł się kolejno 
wszystkich zasadniczych dogmatów 
socjalizmu“. Stwierdzając, że Kon
gres odrzucił również przygniata
jącą większością głosów rezolucję 
w  sprawie natychmiastowej nacjo
nalizacji przemysłu stalowego, ko
respondent słusznie tw ierdzi, że 
kongres zaprzeczył tym  samym pod 
stawowej zasadzie socjalizmu, iż 
nacjonalizacja powoduje wzrost 
produkcji. „Nie zdążyli delegaci wy 
rzec się tego dogmatu —  pisze ko
respondent — gdy sir Stafford  
Cripps obalił inny dogmat, w yka
zując niedorzeczność twierdzenia, 
jakoby można było podnieść place 
czy produkcję w  drodze zreduko
wania dywidend".

Jako clou wszystkiego określa 
korespondent wspomniane wyżej 
odrzucenie rezolucji w  sprawie o- 
graniczenia zysków kapitalizmu. 
To też słusznie i  z satysfakcją pis 
mo stwierdza, że Kongres „uspo
koił poważnie klasy posiadające w  
Anglii". „Times“ też dziwi się zgo 
dzie Kongresu na wyrzeczenie się 
podwyżek plac, stwierdzając, że 
brzmi to bardzo dziwnie w  ustach 
związkowców, gdyż oznacza w  isto 
cie obronę zasady zysków właści
cieli prywatnych.

Te głosy prasy konserwatywnej 
są gwoździami do trumny nadziei 
robotników brytyjskich. M ieli oni 
prawo spodziewać się czego innego 
Po Kongresie, chociażby z powodu 
przemówień wygłoszonych przed 
otwarciem Kongresu przez poszczę 
gólnych przywódców związkowych 
którzy wiele im  obiecywali. Cóż 
tego, skoro na Kongresie ci, którzy 
byli w iern i tym obietnicom, zosta 
li przegłosowani a inni sprzenie
w ierzyli się zaufaniu robotników, 
którzy w ybrali ich na Kongres. Zre 
sztą okazało się, że niewielu dele-

Rząd Queulla otrzymał votum zaufania

cen
gatów było wybranych przez związ 
kowców. Większość z nich stano
w ili funkcjonariusze i członkowie 
komitetów lokalnych oddziałów 
związkowych, którzy oczywiście 
byli posłuszni dyrektywom swych 
zwierzchników a więc prezydium  
Kongresu. Nawet „Manchester Gua 
rdian“ pisał w- związku z tym, że 
Kongres nie reprezentował w  rze
czywistości szerokich rzesz robot
niczych.

N ie mniej jednak fakt pozostaje 
faktem. Robotnicy — związkowcy- 
przez swych delegatów zgodzili się 
na rządową politykę stabilizacji 
plac i cen, odrzucili ograniczenie 
zysków kapitalistów i potępili żą
danie szybkiej nacjonalizacji prze
mysłu stalowego jako „manewr ko 
munistyczny“. Dali tym samym rzą 
dewi potężną broń do ręki.

Mimo, że po Kongresie przy wód 
cy TUC twierdzą, iż głosowanie na 
Kongresie było jedynie formalno
ścią a w  rzeczywistości TUC doma 
ga się wyższych płac, to ta „for
malność wystarczy rządowi na to, 
by legalnie i prawnie odrzucić żą
dania poszczególnych związków o 
podwyższenie płac, jak ie bez w ą t
pienia wkrótce zostaną zgłoszone. 
W ynika więc z tego, że przywód
cy TUC zawarli przed Kongresem 
pakt nieagresji z rządem, a mówią 
inaczej w  obawie o stratę i tak moc 
no nadszarpniętej popularności w  
szeregach związkowców.

Równocześnie jednak należy 
stwierdzić, że rezolucja w  sprawie 
plac nie odzwierciedla absolutnie 
nastrojów i tonu przemówień na 
Kongresie. Tam  rząd musiał usły
szeć, do czego doprowadziła jego 
polityka „stabilizacji", dzięki któ
re j spadła wartość realna płac, 
gdyż równocześnie wzrosły ceny. 
Musiał rząd przyznać, że związków  
cy świetnie orientują się w  spra
wach gospodarczych państwa — cy 
towali cyfry świadczące o wzroście 
produkcji i wzroście zysków kapi
talistów w  ciągu ubiegłego roku, 
przr-iw staw iając im  poziom włas
nych „ustabilizowanych płac".

Należy więc sądzić, że mimo po
zorów rezultaty Kongresu zw iąz
ków zawodowych nie są absolut
nym sukcesem rządu, gdyż nie o- 
chraniają go przed żądaniami pod 
wyżek ze strony związków, które 
uciekną się do argumentów najbar 
dziej wymownych a więc strajków. 
W  takich wypadkach nie pomoże 
chyba zasłanianie się rezolucją 
kongresową. (zsz)

wywołuje fale strajków we Francji
P A R Y Ż , 15.9 (P A P ). W e w to re k  s ta n ą ł po ra z  p ie rw s z y  p rzed  

f ra n c u s k im  Z g ro m a d ze n ie m  N a ro d o w y m  n o w y  rzą d  H e n r i 
Q u e u ille  i  u z y s k a ł v o tu m  z a u fa n ia  330 g łosa m i p rz e c iw k o  224.

gab inetW kołach po litycznych  zwrócono 
uwagę na fak t, że podczas gdy 
Q ueuille  jako  kandyda t na p rem ie  
ra  uzyskał in w es ty tu rę  351 głosam i 
p rzeciw ko 196, czy li m ia ł za sobą 
155 głosów większości, gab ine t jego 
uzyskał ju ż  ty lk o  106 głosów w ię k  
szóści.

We w to re k  obradow ał 
francusk i pod przew odn ic tw em  pre  
m ie ra  Q ueuille . Po w ys łuchan iu  ex 
posé prem iera, gab ine t opracował 
całokształ zarządzeń _ finansowych, 
k tó re  zostaną om ówione w   ̂środę 
na posiedzeniu Rady M in is tró w  
pod przew odnictw em  prezydenta.

Celem zjednoczenia kra ju

Korea prosi Z S Itft i 11$A
o w y c o ta n ie  w o js k  o k u p a c y jn y c h
M O SKW A, 15. 9. (PAP). Jak już po 

krotce donosiliśmy, w dniu 10 bm. ^Naj 
wyższe Zgromadzenie Narodowe Korei 
wystosowało memoriał do rządów USA
i ZSRR, prosząc o jednoczesne wycofa 
nie z Korei wojsk amerykańskich i ra
dzieckich.

Memoriał stwierdza, że naród koreań 
ski po wyzwoleniu z niewoli japońskiej 
sądził, iż przy pomocy mocarstw sojusz 
niczych zdoła szybko odzyskać niepod
ległość i stworzyć niezależne, demokra
tyczne państwo. Nadzieje te jednak nie 
ziściły się. Korea w dalszym ciągu roz
darta jest na dwie części —  północną 
przemysłową, w której przebywają woj
ska radzieckie oraz południową —  rolni 
czą, w której znajdują się wojska ame
rykańskie. Sztuczny podział jednolitego 
pod względem narodowościowym i ekono 
micznym kraju hamuje poważnie proces 
odrodzenia gospodarczego, politycznego 
i  kulturalnego Korei.

Memoriał podkreśla dalej, że w trzy 
lata po kapitulacji Japonii i rozbrojeniu 
armii japońskiej w Korei, dalszy pobyt 
wojsk cudzoziemskich w tym kraju nie 
znajduje żadnego wytłumaczenia, a tym

bardziej usprawiedliwienia. Przytłaczają 
ca większość narodu koreańskiego, 
przedstawiciele prawie wszystkich więk
szych partii politycznych i organiza
cji społecznych domagają się wycofa
nia wojsk obcych z Korei i pozostawię 
nia narodowi koreańskiemu możności za 
decydowania o swym losie bez ingeren
cji z zewnątrz. Dowodem tej jednomyśl 
ności narodu koreańskiego w dążeniu do 
zjednoczenia kraju, są wyniki wyborów 
pofwszechnych, przeprowadzonych w sierp 
niu rb. zarówno w północnej^ jak i w 
południowej części Korei z udziałem 
przeszło 85 proc. wszystkich uprawnio
nych do głosowania.

Występując jako jedyny legalny przed 
stawicieł narodu koreańskiego, wyrażają 
cy jego pragnienie i wolę —  głosi dalej 
memoriał —  Najwyższe Zgromadzenie 
Narodowe Korei zwraca się do rządów: 
USA i ZSRR z usilną prośbą o nie
zwłoczne i jednoczesne wycofanie z Ko 
rei swych wojsk, gdyż jest to zasadni
czym i nieodzownym warunkiem zjedno 
czenia Korei, jej odrodzenia gospodarcze 
go, politycznego i kulturalnego oraz 
stworzenia miłującego pokój) demokra
tycznego państwa^ koreańskiego.

Schumacher ponownie p rzeujoduicz ącjjm

Członkowie SPD piętnuje;
politykę kierownictwo partii

BERLIN, 15. 9. (PAP). Na zjeździe '
niemieckiej partii socjal-demokratycznej, 
Schumacher został wybrany ponownie 
przewodniczącym 356 głosami przeciwko 
1.

16 b. m. Rado Bezpieczeństwo
rozpatrzy spór Indii z Haidarabadem

LO N D Y N , 15. (PAP). Komunikaty 
wojenne ogłaszane w New Delhi, notują 
dalszą ofensywę wojsk hinduskich na 
wszystkich frontach. Znajdują się one 
obecnie w połowie drogi do Sekundera- 
bad. Umocnione miasto Saulatabad zo
stało' zajęte podobnie jak węzeł komuni 
kacyjny Kaina w odległości 50 km na 
wschód od Aurangabad. Wojska bindu 
skie wzięły do niewoli wielu żołnierzy 
i oficerów oraz zdobyły znaczną ilość

W  kilku wierszach
— Około 1.300 Polaków, zamieszkują

cych od kilkudziesięciu lat okolice wscho 
dniej Słowacji, przesiedlonych zostanie 
wraz z całym majątkiem do Polski. 
Akcja przesiedleńcza, która rozpocznie 
się już w najbliższych dniach, zakończo
na zostanie 15 października rb.

4»
— „Krótki kurs historii WKP (b)‘* w 

ciągu 10 lat, które upłynęły od chwJll 
jego opublikowania, wydawany był w 
Związku Radzieckim 208 razy o łącznym 
nakładzie 34 milionów egzemplarzy. Dzie 
ło to Ukazało się w 63 językach.

4»
— W Związku Radzieckim uruchomi 

się w roku bieżącym około 300 nowych 
klubów robotniczych i „Pałaców Kultu
ry". W chwili obecnej przy przedsiębior
stwach radzieckich istnieje ponad 7 ty
sięcy klubów. W roku bieżącym urucho
mi się w nich dodatkowo 2 tysiące kin.

ł
— We wtorek otwarto na Capri Mię

dzynarodowy Kongres Radiofoniczny _ w 
obecności delegatów radiofonii 15 krajów.

ą
i— Prof, astronomii na uniwersytecie 

Harvard Shapley, oświadczył, że ogólno
krajowa rada pracowników nauki, sztu
k i i wolnych zawodów utworzona ko
misję do spraw wolności nauczania, któ
rej celem jest zapewnienie wolnej nauki 
w amerykańskich zakładach naukowych.

*
_  Stany Zjednoczone zawarły niedaw

no z Indonezją 10-letnią umowę, prze
widującą amerykański monopol zakupu 
wszystkich eksportowanych z Indonezji 
towarów,

— Czechosłowacki minister aprowi
zacji, inż. Jankovcova, oświadczył, że
bogaty urodzaj tegoroczny przyczyni się 
znacznie do usprawnienia gospodarki 
aprowizacyjnej kraju. O ile w roku 
przyszłym urodzaj będzie taki sam, zo
staną zniesione kartki żywnościowe, obo
wiązujące obecnie w Czechosłowacji, 

ł
— Przemysł czechosłowacki z wyjąt

kiem przemysłu spożywczego, wykonał 
w sierpniu plan produkcyjny w 101,9%.

4*
— W 11 rocznicę zgonu pierwszego 

prezydenta Czechosłowacji — Tomasza
Masaryka — wicepremier Fierlinger zło
żył w imieniu rządu czechosłowackiego 
wieniec na grobie zmarłego, znajdują
cym się w miejscowości Lany.

— We wtorek rozpoczęło się wspólne 
posiedzenie Komitetu Wykonawczego 
Światowej Federacji Związków Zawodo
wych i Komitetu Doradczego Międzyna
rodowych Sekretariatów Zawodowych.

4*— W Monachium wykryto trzy wiel
kie centrale fałszerskle. Aresztowano 22 
osoby, które fałszowały karty żywno
ściowe i banknoty.

4*
— W Bad Oeynhausen (strefa brytyj

ska) został aresztowany pastor Knees, 
który w ubiegłą niedzielą doradzał Niem 
com wysiedlonym z Polski i Czechosło
wacji, by uprawiali „bierny opór“ .

— Królowa Holandii, Julianna, przy
była do Londynu nieoczekiwanie we wto 
rek i odbyła przechadzkę incognito po 
ulicach West Endu, czyniąc zakupy.

broni i amunicji.
Wojska napotykały na silny opór ze 

strony oddziałów Hajderabadu.
Sekretarz generalny ministerstwa spraw 

zagranicznych Hajderabadu wystosował 
do przewodniczącego Rady Bezpieczeń
stwa Cadogana naglący apel. Oświadcza 
on, że obecnie „liczy się każda godzina" 
wobec czego Rada Bezpieczeństwa po
winna być natychmiast zwołana" w celu 
powstrzymania brutalnej i planowej 
agresji przeciwko terytorium Hajderaba 
du".

Przewodniczący Rady Bezpieczeństwa 
Sir Alexander Cadogan zwołał posiedzę 
nie Rady na czwartek 16 września o go 
dżinie 15-tej.

LO N D Y N , 15. 9. (PAP). Jak podaje 
ogłoszony tu komunikat hinduskiego mi 
nisterstwa obrony narodowej w New 
Delhi, samoloty „królewskiego lotnictwa 
indyjskiego" ostrzeliwały rakietami po
zycje nieprzyjacielskie w Kaszmirze. 
Komunikat dodaje, że w ostatnich wal
kach lądowych poległo 20 żołnierzy nie 
przyjacielskich a 50 zostało rannych.

Premier Pandit Nehru nie wyiedzie, 
jak zamierzał uprzednio, na paryską se

N a stanowisko wiceprzewodniczącego 
wybrany został Ollenhauer — 341 gło
sami przeciwko 16.

Jak donosi agencja A D N , l>. funkcjo 
nariusz niemieckiej partii socjalistycznej 
(SPD) Hans Bullerjahn, wykluczony 
Partii ubiegłej soboty, ogłosił publiczny 
protest, przeciwko metodom stosowanym 
przez SPD. Bullerjahn stwierdza, że za 
równo jemu) jak i drugiemu, wykluczo 
nemu z partii —  Hansowi Kunthowi 
—  nie dano żadnej możliwości oczysz
czenia się z zarzutu rzekomo „antypar 
tyjnego" zachowania się. Bullerjahn pod 
kreślą, że był członkiem SPD od 25 lat 
i od dłuższego czasu należał do Ligi 
Obrony Praw Człowieka. Obecnie za 
swoje przekonania socjalistyczne został 
napiętnowany przez tzw. socjaldemokra 
tćw. Stwierdzając, że SPD, wiodąca 
swój żywot z łaski i dla dobra kapitali 
stów, skazana jest na zagładę, Buller- 
jahn wzywa wszystkie postępowe siły w 
łonie partii, ażeby zerwały z dotychcza
sową polityką i przyłączyły się do pracy 
nad utworzeniem jednolitej partii robot 
niczej.

8 członków Komitetu Dzielnicowego 
SPD — w lęriedrichshain (radziecki sek 
tor Berlina), ogłosiło wspólną rezolucję, 
w której piętnuje dotychczasową polity
kę kierownictwa berlińskiego SPD, jako 
szkodliwą dla klasy robotniczej.

W iadom ości o p ro jek tach  fisnan 
sowych rządu w p ły w a ją  w yra źn ie  
na gie łdę paryską. We w to re k  za 
notowano zwyżkę k u rs u  złotego 
„nąpoleona“ o przeszło 300 punktów , 
i  z ło te j 20-d o la ró w k i o tys iąc  p u n k  
tów . P ap ie ry  w artośc iow e m a ją  
tendencję słabą p rz y  w y b itn ie  
zm niejszanych obrotach.

We w to re k  ogłoszono de k re t 0 
zwyżce cen chleba w e F ra n c ji po 
czynając od środy 15 w rześnia . 
Z w yżka  ta  w yn ies ie  w  P aryżu  35 
fra n k ó w  za k lg . zam iast 24 fr . ,  a  
na p ro w in c ji 39 frankó w .

N o w y rząd francusk i, p rzys tą p ił 
do opracowania p ro je k tu  po d w yżk i 
podatków , cen szeregu a r ty k u łó w  
p ie rw sze j po trzeby oraz op ła t za. 
us ług i kom unalne. .

Podw yżka can obejm ie: w ęg ie l, 
benzynę, papierosy, gaz, e lek trycz  
ność, b i le ty  ko le jow e p rzec ię tn ie  
o 20 —  30 proc. Podniesiona zosta 
n ie  rów n ie ż  ta ry fa  pocztowa z 6 ■
10 f r .  za l is t  zw yk ły . Z w yżka  cetn 
w yro bó w  a lkoho low ych  wynieS# 
ma 20 proc.

Rządowy p ro je k t p o dw yżk i cen 
szeregu a r ty k u łó w  w y w o łu je  po
wszechne oburzenie w śród _ mas p ra  
cujących, co zna jdu je  sw ó j w y ra *  
w  narasta jące j fa l i  s tra jk ó w  p ro to  
stacyjnych.

Duclos o planach finansowych 
rządu

P A R Y Ż, 15.9 (A P I). P rzew odniczą 
cy f ra k c ji kom un istyczne j w  par
lam encie francu sk im , Duclos, sch’a 
rak te ryzo w a ł w  następujący sposób 
p lan  fina nso w y  nowego rządu  tran. 
cuskiego: „Jeże li pan  Q ueu ille  m ó 
w i o tym , że c iężary  muszą być 
rozłożone rów no m ie rn ie , z pew no 
ścią n ie  ma na m yś li, że i  k a p ita l i  
ści muszą ponosić pewne o fia ry . Do 
tychczas w sze lk ie  c iężary spoczywa 
ły  p ra w ie  w y łączn ie  na barkach  
k la sy  pracu jące j, k tó re j stopa ży
c iow a  stale &ię pogarsza. W  c iągu 
jednego ty lk o  w rześn ia  zdolność na
byw cza zarobków  k lasy  p ra cu jące j 
zm nie jszyła  się o 23 proc.".

Duclos s tw ie rd z ił, że na tychm ia  
s tów y pokó j w  V ie tn am ie  zm n ie j 
szy łby w  dużej m ie rze  w y d a tk i na  
a rm ię  i  p o zw o liłb y  w  ten  sposób 
zaoszczędzić z budżetu wojskow ego 
200 m ilia rd ó w  frankó w .

Geoigi Dymitrow
do Premiera Cyrankiewicza
Prezes Rady Ministrów, Józef Cy* 

rankiewicz, otrzymał od Prezesa Rady 
Ministrów Bułgarskiej Republiki Ludo
wej, p. Georgii Dymitrowa, depeszę tr® 
ści następującej:

„Dziękuję serdecznie za przesłane *  
okazji Święta Narodowego Bułgarskiej 
Republiki Ludowej życzenia, zacieśnia
jące przyjaźń między naszymi bratni*
mi narodami".

Nowy gubernator Pakistanu
P A R Y Ż, 15.9 (PAP). —  N o w y gu* 

be rna to r genera lny P ak is tanu  N azi 
m uddin , b. p re m ie r w schodnie j Ben 
ga lii, z łoży ł przysięgę w  K a ra c h i i  
ob ją ł urzędowanie.

— Na kongresie
sek kierownictwa SPD przyjęto -wnio- 

partyjnego,jcu\ uu ^  7™ ^«ciuwmuwd partyjnego, domarra
sję Generalnego Zgromadzenia O N Z  /wystąpienia członków partii ?
wskutek obecnej s y tu a c p _ w jn d ia c h ._ _  tlerowskich°obo z ^ L nbJ

Ofensywa chińskich wojsk indowych
w Mandżurii i południowych Chinach

N A N K IN , 15.9 (SAP). Jak po- w a ły  k ilk a  ważnych węzłów  knim n 
dają źród ła  kuom m tangow skie, w o j wych, w a lk i t rw a ją  ponadto !  1  
ska dem okratyczne w  Chinach, k tó  ry fe r ia c h  ważne Pn « i i!?  -a pe~ 
re  rozpoczęły ofensywę w  ko ry ta - m iasta Czangli 40 m ii ?? egvlcz,n ie 
rzu  m andżurskim , p rzekroczyły  w y  zachód od SzanłTai ^ S dni?  
W ie lk i M u r w darłszy, się do północ n i i  ko le jow e j P ek in  l * 1“
no-wschodniego Hopei. Poważne si wództwo kunmrnt#r<«ń M ukden do 
ły  a rm ii ludow e j s ta rły  się w  M an owało Ł i S ^ S i !  * V/* k4u 
d ż u rii z w o jskam i generała L in  szcze n ie  i ?  Anszan, je
Piao. krążono ’ ] t  ca łkow *Cie o-

O ddzia ły  dem okratyczne źaatako. dowe, P 2 przeważałHce s iły  ]u

Proces Thyssena
BERLIN, 15. 9. (API). Proces Thy* 

seria zaczyna przypominać prawdziwą 
farsę. Zachęcony mową prokuratora, 
obrońca Thyssena zażądał dziś zupel 
nego zwolnienia swego klienta, ponie
waż był on „bojownikiem ruchu opo
ru".

Obrońca protestował kategoryczni® 
przeciwko propozycji skonfiskowania 
1/5 majątku Thyssena, twierdząc, ż® 
klient jego jest właścicielem tylko „no
minalnie", a w rzeczywistości brak mu 
pieniędzy. M iliony, dostarczane przez 
Thyssena hitlerowcom, adwokat okre
ślił jako „nieznaczny wkład" zreduko 
wawszy je, bez żadnego protestu ze 
strony Trybunału do 150.000 marek.

Prokurator zażądał zaliczenia oskar 
żonego do grupy „mało obciążonych 
hitlerowców" i ukarania go grzywną, 
wynoszącą 20 proc. jego majątku. M a 
jątek ten oszacowany jest na 21 milio 
nów marek. *

Jak twierdzi prokurator, Thyssen fi 
nansował wprawdzie Hitlera i Goerin 
ga, umożliwiając tym samym rozrost 
partii hitlerowskiej, jednak z drugiej 
strony pomagał rzekomo ofiarom fa 
szyzmu,
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Wrocław, we wrześniu

WE Wrocławiu zakończył się trzy
dniowy zjazd pełnomocników rzą 

du do spraw podatku gruntowego i Fun 
duszu Oszczędnościowego Rolnictwa. 
Zjazdowi przewodniczył minister apro
wizacji Włodzimierz Lechowicz.

Na tłe kilkunastu sprawozdań tere
nowych minister Lechowicz, a następnie 
główny pełnomocnik rządu, dyr. M ierz
wiński, nakreślili aktualne wytyczne dla 
personelu urzędniczego w związku z 
nowym etapem polityki na odcinku wsi.

Z ogólnej liczby 3.731.950 gospo
darstw, płacących podatek gruntowy, 
tylko 560.000 zamożniejszych gospoda
rzy podlega obowiązkowi przymusowe
go oszczędzania. Przymusowe wpłaty na 
FOR obowiązują bowiem tylko tych 
rolników, których roczna przychod0- 
Wość z gospodarstwa przekracza 60 
kwintali żyta. W  przybliżeniu dotyczy 
to gospodarstw powyżej 7 hektarów. 
Przymusowa oszczędność wynosi 100,
110 lub 130 procent - stawki podatku 
gruntowego — zależnie od wielkości go 
spodarstw.

D tra  przykłady

JAKIE jest obciążenie wsi z obu wy
mienionych tytułów? ^

Najbogatsze wojew. poznańskie płaci 
tym roku 4.954 miliony zł na poda

tek gruntowy (w czym 2,6 miliarda zł 
gotówką, a resztę żytem w ilości 
121.286 ton), a nadto 4.195 milionów 
na FOR. Uświadomienie ludności  ̂jest 
tutaj dobre i zaplata pełnego wymiaru,
• azem z „domiarami“  i zaleglością^ z lat 

curodzaju, nie budzi wątpliwości.
„Biedne" wojew. krakowskie wniesie 

1.217 milionów zł na podatek (w tym 
1 12.700 ton żyta) oraz 381 milionów na

l ‘OR. I tutaj zrozumienie obowiązków
obywatelskich przez wieś jest doskona
le, o czym świadczy wplata 102 proc. 
wymiaru pierwszej raty podatku (po
dobnie w Rzeszowskiem).

A okres najbliższych miesięcy pla- 
'  uuje się wpłaty podatkowe (dla ca

łego kraju) w wysokości następującej: 
miliardy nadto
złotych tony żyta

wrzesień <5-35 103.000
październ ik  7,9 H f '222
lis topad 195.000
grudzień ®»45 90.000

Ogólnie biorąc, do dnia 31 sierpnia 
pierwsza rata podatku gruntowego 
wpłynęła w 80-ciu procentach, a wy
miar całoroczny w 60-ciu procentach. 
Natomiast wpłaty oszczędnościowe wsi 
dały zaledwie 13,7 proc. planu.

W ięcej energii

W ¡NE za niedostateczne uświado
mieni» wsi w zakresie przymuso

wego oszczędzania ponoszą bodaj wszy 
stkie czynniki, reprezentowane w po
wiatach i gminach. _ .

Wszystkie sprawozdania wojewódzkie 
Podkreśliły zbyt słabą współpracę ko
mitetów współdziałania, delegatów spo
łecznych, wójtów i sekretarzy gminnych, 
rad terenowych, komórek ZSCb,  ̂ o 
Str. Ludowego i samorządu powiato 
^R o. Właściwie tylko koła PPR oka' 
2uią pomoc 1.100-osobowemu perso
nelowi głównego pełnomocnika r^ąc u. 
ł dlatego jak najrychlej należałoby u 
’ egulować te sprawy odgórnie, żeby apa 
rat urzędniczy znalazł silne oparcie w 
uuejscowym społeczeństwie przy realizo
waniu wytycznych rządu.

^zielenie gospodarstw
P O R Ó W N A N IE  cyfr za lata 1947 
, i 1948 wskazuje na szybką uciecz- 

zamożniejszego chłopstwa pt*-e
świadczeniami. . r

Ogólna liczba pozycji wymiarowych 
Wzrosła od zeszłego roku netto 
2S.892. Mimo to w grupie gosp*°'
darstw o przychodowości pona _ 
uhył0 42.968 pozycji, a w grupie 
40—60 q ubyło 31.129 pozyc ją  

Przybyło 100.989 pozycji wynuai 
Wych — dotyczy to jednak giup)

^— 10 q przychodowości, a wiec gir 
Py wolnej od przymusowej oszczęu
ności.

Liczby te świadczą o ty® ' *£_ 
możniejsi chłopi sztucznie rozcir 
n'aI4 swoje gospodarstwa, zie •
«  mniejsze przez „» c y m « " « W  
Wanię części gruntu zięc'onh '

lub innym krewni akom .
tylko zostać zaliczonym do 5 
?rupy wymiarowej.

^ z a d o w o le n i
P odwyższenie wpłat oszf
w sciowycb na FOR, które dounęi 
^’-ede wszystkim bogatych gospoda •-ro 
^Potkało się w niektórych okohcac

oporem nie tylko płatników, ale nawet 
administracji lokalnej.

Tak np. w pow. łomżyńskim trzeba 
było odwołać zebranie wójtów w tej 
sprawie. Chłopi w pow. Płock, Płońsk 
i Przasnysz nie przyjęli zawiadomień 
o „domiarach". W  wojew. białostoc
kim powiatowi prezesi ZSCh i Str. Lu 
dowego, a nawet niektórzy wicestarosto- 
wie, to posiadacze obszarów po 40 ha, 
sami dający zły przykład „kumotrom .

W  wojew. gdańskim 166 członków 
rad gminnych nie uiściło wpłat FOR-u. 
Nieposłuszne zarządy gminne paraliżują 
akcję rządu, gdyż 75 procent zarządów 
gminnych i wójtów to tutaj element 
kułacki". Natomiast w wojew. pomor

skim znaczną część wpływów pochodzi 
z przedterminowych wpłat na FOR.

Zbyt słaba egzekutywa

EEGZEKUTYW A zaległości szwanku- 
U je. Przeważnie brak egzekutorów. 

W  jednym tylko wojew. pomorskim spo 
rządzono w r. b. 8.778 tytułów  ̂wyko
nawczych, dokonano 7.090 zajęć i 75 
licytacji. Już słabe naciśnięcie egzeku
cji daje natychmiastowe wyniki, bo 
chłopi nie dopuszczają jednak cm zli
cytowania im świń lub bydła.

Według powszechnej opinii pełnomoc
ników wojewódzkich egzekucje przepro
wadza sie jednak raczej u biednych 
i średnich gospodarzy, z wyraźnym o- 
szczedzaniem elementu zamożniejszego.

T\JAJBARDZIEJ optymistyczne spra
l i  wozdanie dotyczyło wojew. szcze
cińskiego. Tutaj sołtysi mają kwitariu- 
sze i sprawnie inkasują podatek otaz 
składki oszczędnościowe. Odbywają się 
zebrania uświadamiające i pogadanki 
przez radio. Delegatów społecznych wy 
znaczono spośród najbiedniejszych go
spodarzy.

W  wojew. dolnośląskim utworzono w 
gromadach „tró jk i partyjne", które nio
są pomoc personelowi głównego pełno
mocnika rządu. Odbywa się tu uroczy
ste wręczanie książeczek oszczędnościo
wych oraz akcja dobrowolnych wpłat 
ponad normę z okazji świąt i uroczysto
ści wiejskich. To jednak województwo 
wykazuje karygodną „nadgorliwość" — 
od paru miesięcy bowiem absolutnie nie 
rozpatruje odwołań rolników.

»Śruba« dla bogatych

NO W A polityka rządu wobec wsi  ̂— 
nakreślona na zjeździe wrocławskim 

przez ministra Lechowicza i dyr. Mierz 
wińskiego — zaznaczy się obecnie więk
szą opieka i ochroną gospodarzy drob
nych i „średniaków" przed naciskiem 
śruby podatkowej. „Śruba" będzie prze
de wszystkim dla bogatych, zwłaszcza 
zaś dla tych, którzy swą zamożność 
zawdzięczają wyzyskowi uboższych są
siadów '

Będzie zwrócona większa uwaga na 
sprawiedliwy rozdział ciężarów. Na j
biedniejsi (mniej więcej do hektara) bę

dą mieli darowaną drugą ratę podatku 
gruntowego. Zwiększy się równocześnie 
ulugi dla tych, którzy opłacają składki 
oszczędnościowe na szczeblu najniż
szym, a więc dla gospodarzy o przy
chodowości 60— 80 kwintali, oraz dla 
tych, którzy nie zagospodarowali się 
jeszcze należycie na Ziemiach Odzy
skanych.

Podstawowe wskazania

SZEROKA akcja uświadamiająca na 
temat FOR-u wydaje się pilna i 

konieczna.
Poborców gminnych należy dobierać 

raczej z elementu nie miejscowego, a 
egzekutorów lokować przy pełnomocni
kach powiatowych, bo egzekutorzy gmin 
ni zbyt łatwo zarażają się „kumoter
stwem".

— Trzeba uzbroić biednego chłopa 
w odwagę — mówił na zjezdzie min. 
Lechowicz —  aby stał się pełnopraw
nym obywatelem wsi i wyzwolił się spod 
wpływu kapitalistów wiejskich. Trzeba 
zahamować rozrosty kapitalizacyjne nai 
bogatszej części wsi, wzmóc opiekę nad 
masą ludności biednej, wyrwać kierow
nictwo życia wiejskiego, kształtowanie 
poglądów i nastrojów z rąk tych, któ
rzy wyzyskują uboższych.

Wymiar i pobór podatku gruntowego 
oraz wpłat na FOR staje się środkiem 
do realizacji tych celów.

ST. PRÓ SZYŃSKI

Dlaczego stosunki w rolnictwie
d o jrza ły  do re w iz ji?

« < i «./min tir

chłopów i przerzucić ciężar^ podatku 
gruntowego na mało- i śi ednio-ro 
nych. Idea mechanizacji rolnictwa wią 
zala się w ich pojęciu z wyeliminowa 
niein drobnych gospodarstw i z pry
watnym posiadaniem traktorów. Jed
nym słowem apetyty tych „.postępow
ców" okazały się nieograniczone.

Co najgorsze, że zachłanność kapi
talistów wiejskich znajdowała poparcie 
wielu urzędników w bankach, nizę- 
dach ziemskich, a nawet wśród mektó 
rych polityków partyjnych, którzy uwa 
żali solidaryzm chłopski za dogmat po
lityczny.

Obecnie sprawa stosunków w rolnic
twie dojrzała do wszechstronnej rewizji.

r \  AŃ5TWO nasze przeprowadzając w 1944 i 1945 r. radykalną P  reformę rolną, wykazało całkowite zrozumienie ważności roi 
* j „ narodowej przygotowując w ten sposob pod

^ :;L Wo rolnei
i ustroju społecznego wsi.

Konieczne było jednak położenie na 
cisku w pierwszym trzyletnim planie 
państwowym na rozbudowę przemysłu.
Nie można bowiem wprowadzić istot
nych zmian na wsi w zakresie podnie 
sienią produkcji rolnej i kultury ogól 
nej bez oparcia się o mocną bazę 
przemysłową. Przemysłowa produkcja 
w zakresie energii elektrycznej, ma
szyn rolniczych, (traktorów i nawo
zów sztucznych pozwala na istotną i 
skuteczną interwencję w rolnictwie.

Obecnie, kiedy baza przemysłowa 
została już mocno rozbudowana, moz 
na i należy przystąpić do dalszego zor 
ganizowania rolnictwa, aby je sharmo 
nizować pod względem ekonomicznym 
i społecznym z przemysłem.

W  ciągu trzech lat od przeprowa
dzenia reformy rolnej, która wyelinn 
nowala bez reszty obszarników, wyka 
rowały sie ekonomiczne i społeczne sto 
simki wewnątrz warstwy chłopskiej.
Jasne jest dziś dla każdego, ze roz
wiała się legenda o jednolitości _ wsi.
Wśród chłopów wystąpiły zrozmeowa 
„ia  klasowe z wielką wyrazistością.^

Po upadku obszarników okazało się,
¿e nieliczni procentowo bogacze wiej 
cCy którzy zawsze trzymali z obszar 
nikami chcą pod płaszczem jednoł.tos 
c klasowej utrzymać swoje uprzywde 
kowane stanowisko, wyzyskują Leźli- 
S  “ «rolnych i małorolnych 
S n ó w  Dążenia bogaczy popiera,? 
czpfo plebani, dawni wierne W
mierzeńcy obszarników.

W  ciągu trzech ła t kapitaliści wiej 
J wS i  Wielką aktywność w pod 
konvwaniu ludowego ustroju naszego 

nŁt-wa Najpierw popierali m.kolai 
czvkowski PSL, spodziewając się bero 
nnśrednich zwvcięstw politycznych, gd)
Ł  nadzieja ich zawiodła, prze szli na
„race o rg a n ic z n i Przemknę!. do
o V Narodowych, starali sie opanować 
^  -  * 1 sołectwa, spółdzielnie rolni
w ó jtos tw a ^ o?nhva związku Samopo
C it' Vhlooskiei a nawet w mekto- 
m0Cuy lo d k a c h  usadowił się w dol- 

^ f w a c h  partii demokraty®

nyi ‘ zdołali w znacznej mie-
T \vdaczyć system zaopatrzenia wsirŁe wypaczy P  .C( maszy1iy roi 

wary P- ' _ w / f»«w towary W  ten spo-
nicze i chwycić kredyt pań-
sób potra l  ...Uczony dla biedniejszych stwowy, przeinaczony

Po pierwsze konieczne jest skuteczne 
zahamowanie pasożytniczych dążności 
nielicznej procentowo grupy wiejskich 
bogaczy i ich popleczników w urzędach 
i partiach, ze względu na groźne skut 
ki ekonomiczne. Przy dalszym bowiem 
trwaniu tego stanu obniży się produk 
cja rolna. Zagrożeni są tutaj małorolni
i średniorolni chłopi, stanowiący 90 proc. 
ludności wiejskiej. Wskutek wyzysku, 
stosowanego względem nich przez boga 
czy, stanowiących 10 proc. ludności 
chłopskiej, produkcja, a więc i spożycie 
na wsi spadnie, w ślad za czym będzie 
się uwsteczniać kultura, zamiast systema 
tycznego postępu. Spadkiem produkcji 
rolnej zagrożony jest także bezpośrednio 
lud miejski, którego stopa życiowa za
leży od poziomu rolnictwa.

Po drugie tolerowanie przewagi eko
nomicznej elementów kapitalistycznych 
na wsi dyskredytuje podstawy naszego 
ustroju, którego celem jest realizowanie 
sprawiedliwości społecznej. Że tej spra
wiedliwości dotąd na wsi brak. niech za 
świadczy przykład, jakich można zna
leźć tysiące w każdym powiecie, a dzie 
siątki w każdej wsi.

W  jednej ze wsi Poddębice pow. łę
czyckiego przeprowadziłem rozmowę z 
bezrolnym oh. X. Ma on 36 łat, lecz si 
wizna mocno już przyprószyła jego _g|o 
wę. Dłonie twarde jak deski od cięż
kiej pracy przy kosie i widłach. Rodzi 
na jego składa się z 3-ch osób. Czło
wiek ten mieszka „na komornym", lecz 
posiada własną krowim*. W  ia k ii spo
sób zdobywa on środki utrzymania i 
dach nad głową!

Za jedną lichą izbę odrabia gospoda

rzowi 36 dni w okresie najdłuższych 
dni letnich, przy sianokosach, żniwach, 
wywożeniu gnoju i innych ciężkich pra 
cach. Jest to niemal kwartał pracy ro 
botnika, pracującego 8 godzin dziennie, 
ponieważ wspomniany wyrobnik pracu 
je 15 godzin dziennie. Jeżeli się dołoży 
do tego niedzielę, święta i niepogody —- 
to otrzymamy blisko 90 dni ciężkiej 
pracy za jedną izbę.

Za prawo pasania krowy na rowach 
i miedzach gospodarza wspomniany wy 
robnik odrabia 2 dni w miesiącu czyli 
za półroczny okres pasienki —  12 dni, 
a w przeliczeniu na 8 godzinny dzień 
pracy — 24 dni. Po doliczeniu niedziel 
stanowi to blisko 1 miesiąc.

Ponadto musi on odrabiać u innego 
gospodarza-dzierżawcy za zagon przysa 
dzonych kartofli w stosunku 1 dzień 
od redliny, wydającej przeciętnie 1 kwm 
tal, a więc od zbioru 20 kwintali ziem 
niaków —  20 dni, co po przemnożeniu 
przez 8 godz. dzień pracy i doliczeniu 
niedziel wyniesie blisko półtora miesią 
ca.

Ponadto opisywany wyrobnik, syn 
6 morgowego gospodarza, zdegradowa
ny w procesie podziałów rodzinnych, 
musi chodzić na zawołanie do innych 
gospodarzy, aby zarobić trochę gotów 

| ki na chleb i słoninę.
W  okresie robót wiosennych bieżące 

go roku (wywożenie i rozrzucanie nawo 
zu bydlęcego, sadzenie ziemniaków itp.) 
płacono mu 250 zł. W  czasie żniw na 
dużym dniu zarabiał przy kosie 400 zł.

Robotnik rolny X, syn gospodarski, 
jest często w wielkim kłopocie, ponie
waż wzywa go w okresie nasilenia cięż 
kich robót równocześnie właściciel izby, 
właściciel ziemi pod przysądzonymi kar 
toflami i gospodarz, płacący gotówką. 
Nie wie, gdzie pierwej biec, aby zaspo
koić „głód" rąk d0 pracy.

Co jest ideałem tego człowieka? Od
powiedział, że chciałby jakąkolwiek dro 
gą dostać sie do Lodzi i uzyskać pracę 
w fabryce. Ńa skutek braku uświadomię 
nia (nie należy do żadnej organizacji) 
nie wyobraża sobie możliwości poprawy 
doli na wfsi. Tam czeka go zagłada mi 
mo pięknych haseł demokracji agraiv- 
stycznej, głoszonej przez bogatych cliło 
pów. Gdv utraci silę do pracy, może 
tylko żebrać —  ubezpieczania społecz 
na dlań nie istnieje.

Z  wymienionego przykładu jasno wy 
nika, że walka klasowa na wsi przybie 
ra ostre formy. Tylko przez aktywne 
popieranie bezrolnych i małorolnych 
chłopów osiągniemy wyzwolenie wyzyski 
wanych z niewoli społeczno - ekono- 

I micznej bogaczy wiejskich.

- Ciy Marks -
zburzył Miemcy?

W  orędziu radiowym, skiero
wanym do kongresu katolików  
niemieckich w Moguncji, Pa
pież Pius X I I  powiedział m. m. 
(cytujemy wg. „Osservatore Ro 
manc“):

,,Przed stu laty wyszły *  
waszego kraju słowa, które 
głosiły obalenie gwałtem do
tychczas obowiązującego po
rządku społecznego. Słowa te 
zostały dziś, niestety, w  sze
rokim  zakresie wcielone w 
życie. W a s z e  z b u r z o 
n e  m i a s t a  s ą  w y 
m o w n y m  ś w i a d e 
c t w e m  r e a l i z a c j i  
t y c h  s ł ó w “.
Przed stu laty z „waszego kra 

ju", czyli z Niemiec, wyszły, 
jak  wiadomo, słowa głoszące 
naukę Marksa i Engelsa (data 
opublikowania Manifestu Ko
munistycznego — 1848). Chyba 
o te słowa chodzi Papieżowi?
Bo inaczej byłoby niezrozumia
łe następne zdanie, że te słowa 
zostały „niestety w  szerokim za 
kresie wcielone w  życie.

Do tego miejsca wszystko jest 
w porządku — niezrozumiałe 
jest dopiero ostatnie zdanie, że 
zburzone miasta niemieckie są 
„wymownym świadectwem rea 
lizacji tych słów".

J a k i c h  s ł ó w  — M a r -  
k s a? Kto więc zburzył miasta 
niemieckie? Wynikałoby z cyto
wanego ustępu, że Związek Ra
dziecki. Pomijamy tu już drob
ną historyczną nieścisłość — w 
tych zamierzchłych czasach, ja 
kim i były ostatnie lata wojny, 
Niemcy były burzone nie tylko 
przez Armię Radziecką, ale i 
niekiedy przez lotnictwo Anglo 
sasów — ale czy wypowiedź Pa 
pieża należy rozumieć tak, że 
biedne, nieszczęśliwe Niemcy 
zostały napadnięte w  r. 1939 i 
w  r. 1941. a nie na odwrót? I  
że zostały napadnięte w  myśl 
wskazań Marksa?

Kiedyś juieśmy takie rzeczy 
słyszeli w odniesieniu do N ie
miec wilhelmowskich ł do pier
wszej wojny światowej.

Co prawda nie od ówczesne
go Papieża.

Od pewnego Niemca, który 
też bardzo żałował, że słowa 
Marksa „zostały niestety w sze
rokim zakresie wcielone w ży
cie“. I  który, tak n a m  s i ę  
z d a j e ,  ponosi odpowiedział 
ność za zburzone miasta n ie 
mieckie i j e s z c z e  n i e 
k t ó r e  i n n e ,  których lo 
sem nieco mniej zajmują się w 
Watykanie.

W ILC ZE K

Otwarcie szkoły polskiej
w Bedlnie

B E R LIN , 15.9 (PAP). — Dnia 1( 
bm. odbyła się tu  uroczystość otwai 
cia szkoły dla 120 dzieci po lskich 
zorganizowanej z in ic ja ty w y  K onsi 
la tu  Generalnego R. P. przy w spó ł
pracy Z w iązku  Polaków  w  N iem 
czech i  K om ite tu  O piek i nad Dziec 
k ie m  Polskim . Dotychczas is tn ia ły  
w  B e r lin ie  jedyn ie  kursy  języka 
polskiego dla dzieci i  m łodzieży. 
O tw arta  obecnie szkoła jest no rm a l 
ną 7 O ddziałową szkołą o pe łnym  
program ie nauczania w  języku po l
sk im  i w  odróżn ien iu  od przedw o- , 
jennych szkół Z w iązku  Polaków, da 
mnożność m łodzieży po lsk ie j z B e r 
lin a  po powrocie do k ra ju , konty-t 
nuow ania  dalszych stud iów .

Na uroczystość o tw a rc ia  szkoły, 
k tó ra  m ieści się w  gmachu Konsu
la tu  polskiego, p rz y b y li: Szef M is j i 
W ojskow ej gen. P raw in  z m ałżon
ką, jako  przewodniczącą K o m ite tu  
O p ie k i nad Dzieckiem , Konsul Ge-i 
ne ra lny M arecki, o fice row ie  P o l
sk ie j M is j i W ojskow ej oraz przeby
w a jący w  B e r lin ie  członkow ie cele 
gacji po lsk ie j na kongres b. w ięz i 
n iów  po litycznych.

Po przem ówieniach, jeden z uca 
n ió w  szkoły w  im ie n iu  samorządu 
szkolnego, z łożył na ręce gen. P ra - 
w ina  prośbę, aby szkoła polska w  
B e rlin ie  została nazwana im ien iem  
Prezydenta Bolesława B ie ru ta .

Następnie ks. proboszcz Grossek 
pośw ięc ił obszerne k lasy szkolne i 
odśw ię tn ie  przybraną św ie tlicę , w  
k tó re j na p ierw szym  m ie jscu rzuca 
się w  oczy napis: „Polsko, Tyś seri 
cem naszych serc“ .
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S z w e c ja  w  p rze d e d n iu  w yb o ró w
(Od naszego korespondenta sztokholmskiego)

D N IU  19 września Szwecja bę- 
*  * dzie wybierać nowy parlament. 

Zostanie wybranych 230 posłów do dru 
g;ej izby, czyli właściwego parlamentu; 
Izba pierwsza odgrywa w życiu poli
tycznym Szwecji rolę, podobną do roli 
przedwojennego senatu w Polsce. W y
bory do drugiej izby odbywają się w 
Szwecji raz na cztery lata.

W  tej chwili układ sił partyjnych w 
drugiej izb:e Riksdagu przedstawia się 
następująco: socjal-demokraci 115 po- 
»łów, konserwatyści 39, mieszczańska 
partia ludowa —  26, partia chłopska — 
35 i komuniści —  15. Jak z powyższe
go zestawienia wynika, socjal-demokraci 
posiadają w II izbie dokładnie 50 proc. 
głosów. Przewagę w Riksdagu daje im 
dopiero pierwsza izba, gdzie na 150 
posłów posiadają 87 głosów. Rząd o- 
becny składa się wyłącznie z socjal
demokratów.

Tegoroczne wybory do parlamentu 
odbywać się będą w wyjątkowo gorącej 
atmosferze, czego dowodzi tocząca się 
już od paru miesięcy ostra kampania 
przedwyborcza. Przyczyną napięcia sy
tuacji są: trudności gospodarcze Szwe 
cji, zarysowujące się już od przeszło 
półtora roku, oraz drażliwa sytuacja 
państwa na tle polityki międzynarodo
wej. Te dwa zagadnienia nabrały tak 
wielkiej ostrości, że potrafiły wyprowa
dzić z równowagi spokojną i za zwy
czaj ustabilizowaną w swych poglądach 
opinię szerokich mas wyborców, rozko
łysać te masy i wzbudzić ożywione dy
skusje na temat przyszłych wyników 
wyborów.

Miasta, miasteczka J wsie szwedzkie 
podobne są w tej chwili do słupów re
klamowych, zapełnionych różnobarwny
mi plakatami wyborczymi. Każdy par
kan, każda balustrada, ściany domów, 
okna wystawowe —• nawet druty telefo 
niczne — wołają do wyborców, przeko- 
nywują, grożą, obiecują.

Walka przedwyborcza nabiera szcze
gólnej wyrazistości na wiecach i na ła
mach pism. W  przeciwieństwie do ostat 
nich wyborów komunalnych w 1946 r. 
obecna propaganda przedwyborcza nie 
ogranicza się jedynie do szafowania, o- 
bietnicartii, lecz operuje również poci
skami różnego rodzaju wzajemnych za
rzutów. Oficjalne hasła poszczególnych 
partii na nadchodzące wybory są na
stępujące: 1 v

Socjal-demokraci zapowiadają konty
nuowanie polityki neutralności, dalsze 
odgradzanie się od wszelkich bloków 
politycznych i od propozycyj współpra
cy militarnej, z innymi państwami (na
leży rozumieć: bloku zachodniego), dą
żenie do zacieśnienia stosunków gospo
darczych i kulturalnych z państwami 
północnymi (Dania, Norwegia, Islandia, 
Finlandia). W  polityce wewnętrznej so
cjaldemokraci obiecują dalszą powolną 
socjalizację pewnych dziedzin życia na
rodowego, wzmożoną kontrolę nad wiel 
bimi kapitałami prywatnymi, nad ban
kami i ubezpieczeniami, utrzymanie lub 
obniżkę stopy procentowej, kontrolę cen, 
zachowanie reglamentacji środków żyw
nościowych, pewne reformy socjalne na 
korzyść robotnika, zachowanie stan- 
dartu życiowego szerokich mas, zacho
wanie kontroli nad handlem zagranicz
nym celem zwalczenia ujemnego salda 
bilansu handlowego itp.

Konserwatyści zapowiadają podwyż
szenie stopy procentowej i wprowadze
nie powszechnego podatku obrotowego, 
całkowitą wolność handlu (zniesienie 
reglamentacyj), zaś na zewnątrz — 
Utrzymanie polityki neutralności.

Partia mieszczańska ludowa jest w 
swych obietnicach dość powściągliwa 
i operuje przeważnie hasłem: „orecz z 
niespokojną polityką rządu" albo też 
,,partia ludowa — to partia szarego 
człowieka: robotnika (2), mieszczanina 
t chłopa (?)". Agrariusze obiecują le
piej karmić miasto.

Argumenty polityczne, jakimi operują 
poszczególne partie, nabierają chwilami 
charakteru ciężkich zarzutów, — zja
wisko dość niezwykłe wśród zrównowa
żonych i spokojnych Szwedów.

Niemal wszystkie partie opozycyjne 
zarzucają rządowi socjaldemokratyczne
mu niedołęstwo i fałszywą dotychczaso
wą linię polityczna, doprowadzenie kra
ju do ostrego kryzysu gospodarczego, 
wywołanie widma bezrobocia, widma 
spadku produkcji, wyczerpanie zasobów 
dewizowych itp. Poza tym partia ludo
wa z przewódcą prof. Ohlinem na cze
le zarzuca premierowi Erlanderowi flir t 
z konserwatystami celem zabezpieczenia 
socjal-demokratom większości po wybo
rach, po dojścu do skutku aliansu so 
cial-demokratów z konserwatystami. 
Prof. OhHn twierdzi, że social-demo- 
kraci pragną porozumieć się z konser
watystami celem skuteczniejszej współ-

Organ ludowców „Aftonbladet" posunął 
się nawet do podania wersji o podziale 
wyborczym foteli ministerialnych pomię 
dzy socjal-demokratami a konserwaty
stami.

Organ socjalistów „Morgen Tidnin- 
gen“  wytoczy! przeciw ludowcom cięż
ką armatę w postaci zarzutu przekup
stwa i korzystania z subwencji wielkie
go przemysłu, przytaczając fakt wpły
nięcia na cele akcji przedwyborczej 
partii ludowej 4 milionów koron w pier 
wszym półroczu b. r. Poza tym premier 
Erlander w swych przemówieniach roz
prawia się z ludowcami w ten sposób, 
że wytyka ich całkowitą bezprogramo- 
wość, budowanie nadziei jedynie na ne
gacji i krytyki wobec rządu. Odżegny- 
wując się od konszachtów z konserwa
tystami, socjal-demokraci z kolei stawia
ją tym ostatnim zarzut chęci obniżenia 
standartu życiowego społeczeństwa przez 
podwyższenie stopy procentowej i prze
rzucenia ciężarów podatkowych w więk 
szóści na klasy mniej zasobne przez 
wprowadzenie podatku obrotowego w 
skali powszechnej.

W  dziedzinie polityki zagranicznej 
zarzuty socjal-demokratów pod adresem 
ludowców sprowadzają się do przypom
nienia, iż ludowcy stale byli gorącymi 
zwolennikami przyłączenia Szwecji do 
Bloku Zachodniego, a jeżeli dziś na ten 
temat milczą — czynią to umyślnie, 
wiedząc, jak niepopularny jest Blok 
Zachodni wśród mas szwedzkich. W  
razie dojścia do władzy ludowcy po
trafiliby niewątpliwie zrealizować swe 
anglosaskie sympatie i wciągnęliby Szwe 
cję na drogę polityki awantunnictwa 
W  odpowiedzi na ten zarzut „Göte
borgs Handel Tidningen" w artykule 
Sven Lönborga przypomniał rządowi 
szwedzką „neutralność" z okresu ostat 
niej wojny, polegającą na posłuszeństwie 
wobec Niemców i na oddawaniu im sze
regu poważnych usług. Zdaniem tegoż 
pisma rządowe zapowiedzi zacieśniania 
współpracy z państwami skandynawski
mi nie są oparte na realnych przesłan
kach, bowiem polityka ministra spraw 
zagranicznych Undena doprowadziła do 
pokrzyżowania wszelkich nadziei w 
tym kierunku. -

Jeśli chodzi o stosunek socjal-demo- 
kratów do komunistów, to premier Er
lander niejednokrotnie już wypowiadał 
się przeciwko jakiejkolwiek z nimi współ 
pracy. Doszło również do kontrawersji 
między prasą komunistyczną i socjal
demokratyczną, gdy „N y  Dag" przyto
czył treść pewnego fińskiego raportu, 
omawiającego amerykański nacisk na 
politykę

wobec tych nacisków. Rządowy „M or- 
gen Tidningen" w odpowiedzi zdemen
tował istnienie raportu. (Raport jednak 
istotnie istnieje).

Gdy chodzi o opinię nieoficjalną od
nośnie rezultatów wyborów, zdania są 
stosunkowo mało podzielone. W ynik 
ankiety Gallupa oraz wielu znawców 
obecnej rzeczywistości szwedzkiej twier 
dzi, że socjal-demokraci wyjdą z wy
borów z największą ilością mandatów, 
mniejszą jednak nieco od dotychczas 
posiadanej. Stracą niewątpliwie konser
watyści na rzecz partii ludowej. Go dc 
szans innych partii opinie są podzielo
ne. Większość obserwatorów przepowia
da utrzymanie się po wyborach przy 
władzy socjal-demokratów, niemniej jed 
nak mogą być niespodzianki. Socjal
demokraci zapowiedzieli przez usta mi
nistra rolnictwa Skólda, że w rządzie 
koalicyjnym udziału ni* wezmą. Chcą 
albo w dalszym ciągu rządzić całkowi
cie, albo też dojść do porozumienia z 
nałwyżej jedną grupą (domyślni twier
dzą, że z agrariuszami). Nie wyklu
czone jest, że na tle tworzenia nowego 
rządu mogą zaistnieć po wyborach pew 
ne komplikacje.

Na ogół jednak postronnym obserwa
torom wydaje się, że mimo dość pod
niesionej przedwyborczej temperatury o- 
pinii społeczeństwa szwedzkiego same 
wybory nie wpłyną na wytrącertie z do 
tycbczasowego łożyska życia politycz
nego Szwecji.

W IT O LD  N O W IC K I

Sztokholm, we wrześniu

Kul sy kesfarenri w sprawie b. koîoaii wîoskieli -  
Sprawa kontroli portu w Haifie — 0 projekcie unii ceïooj

Włoch z Austria.
Konferencja przedstawicieli 4 mo

carstw w sprawie byłych kolonii wło
skich, która rozpoczęła się i 3 września 
została poprzedzona przez prasę zachód 
nio-europejską szeregiem pesymistycz
nych wypowiedzi, wróżących konferencji 
w Paryżu całkowite niepowodzenie. W  
ten sposób prasa ta siara się ukryć za
mieszanie jakie wywołała propozycja rzą 
du radzieckiego, zwołania 'Rady mini
strów spraw zagranicznych u rządów 
państw, które usadowiły się w byłych ko 
toniach włoskich.

„C e  M a lin  1e Pays“
pisze:

„Propozycja radziecka stworzyła dla 
Stanów Zjednoczonych niewygodną sy
tuację. Stany Zjednoczone, wolałyby nie 
poruszać sprawy byłych kolonii włoskich, 
ale odrzucenie propozycji radzieckiej 
zwołania Rady ministrów spraw zagra
nicznych zdemaskowałoby właściwe cele 
Ameryki stworzenia w Afryce Północnej 
swojej bazy strategicznej. Dlatego to go 
dząc się pozornie na zwołanie konferen 
cji, państwa zachodnie uczyniły wszyst
ko, ażeby konferencja ta nie mogła prze 
szkodzić im w ich planach. W  tym celu 
ministrowie spraw zagranicznych Stanów 
Zjednoczonych i Wielkiej Brytanii od
mówili wzięcia udziału w konferencji, w 
wyniku czego zamiast Rady ministrów 
spraw zagranicznych została zwołana 
konferencja przedstawicieli 4 mocarstw.

Prszyden! Wio d i zwiedził
pawilon polski hm Tnspssdi Le wanty ¿takich

RZYM, 15. 9. (PAP). Prezydent Re
publiki Włoskiej Luigi Einaudi zwiedził 
pawilon polski na Targach Lewantyń- 
skich w Bari. Prezydenta, któremu to
warzyszyli m. in.: przewodniczący' 
Izby Posłów —- Gronchi, wiceprzewodni 
czący senatu senator — Mole, minister 
przemysłu i handlu —  Lombardo i mi 
nister sprawiedliwości — Grass!, oprowa 
dzaf po pawilonie, udzielając szczególo 
wych informacji, dyrektor Międzynaro
dowych Targów Poznańskich Franciszek 
Jaśkowiak.

W  czasie godzinnej wizyty w pawilo
nie polskim prezydent Einaudi szczegół 
nie interesował się wyrobami przemysłu 
polskiego na Ziemiach Odzyskanych. 
Małżonce prezydenta Republiki, mówią 
cej po polsku, dyrektor Jaśkowiak wrę
czył wiązankę kwiatów biało czerwonych 

szwedzką i uległość Szwecji 1 ze wstęgami o barwach narodowych oraz

Stypendia wymienne polsko-bułgarskie
dla uczonych i studentów

Polska i Bułgaria przystąpiły do rea
lizacji konwencji kulturalnej w zakresie 
spraw związanych z wyższym szkolnic
twem. W  roku akademickim 1948— 49 
utworzony zostanie lektorat języka bul 
garskiego na uniwersytecie w Warsza
wie, oraz lektorat języka polskiego na 
uniwersytecie w Sofii. Oprócz tego u- 
fundowano 10 stypendiów wymiennych 
dla studentów szkół wyższych. M in i
malna wysokość stypendium wynosi w

Polsce 8 tys. zł, a w Rułgarii 12 tys. 
lewów. Stypendyści będą korzystać w 
obu krajach z domów akademickich, 
stołówek itp.

Poza tym ustalono dwa wymienne 
stypendia dla pracowników naukowych 
polskich w stacji hydrobiologicznei w 
Warnie, oraz dla uczonych bułgarskich 
na jednej z wyższych uczelni w Pol
sce.

imieniem delegacji polskiej ofiarował por 
celanowy komplet kawowy z państwo
wej fabryki w Chodzieży.

Wiceprezydent Targów Lewantyńskicb 
w Bari dr Atlantę wydał śniadanie na 
cześć komisarza, rządu dla spraw wy
staw i targów Trębickiego, w czasie lctó 
rego wyraził wdzięczność rządowi pol
skiemu za imponujący udział Polski w 
targach; Polska bowiem wysunęła się na 
pierwsze miejsce wśród 23 państw, uczę 
stniczących w tych największych tar
gach śródziemnomorskich. ’

JJniversuV

Polskie konserwy
na Wystawie w Parmie
R ZYM , 15.9 (PAP). — D zia ł po l

ski na m iędzynarodow ej w ystaw ie  
konserw  w  F a rm ie  zorganizowany 
został przez T a rg i Poznańskie. B a r
dzo gustowne eksponaty reprezen
tu ją  doskonale państwowy przem ysł 
konserw ow y w  Polsce.

O tw arc ia  w ys taw y dokonał w ło 
ski m in is te r przem ysłu i hand lu 
Lom bardo. D y re k to r w ys taw y w  
P arm ie  senator M ic h e li ośw iadczył, 
że Polska nadała ton całej w ysta
w ie  dz ięk i estetycznemu u jęc iu  
swoich eksponatów. U rządz ił w y 
stawę inż. arch. Jan Bogusławski. 
Stronę dekoracyjną w ykona ła  inż. 
A n ie la  Bogusławska

pismo rumuńskie w artykule pt. ,'An* 
głia, Praucja i TISA pragną przejąć kon 
¡rolę nad portem w Ptaifie" stwierdza.-

W  końcu czerwca i w początkach lip 
ca br. odbyły się w Londynie tajne roko 
wania anglo-francuskie w sprawie Haify. 
Chodziło mianowicie o zapewnienie ope 
rują cym w Iraku koncernom naftowym, 
swobodnego wykorzystywania portu w 
Haifie. Rządy Anglii i Francji miałyby, 
na wniosek tych koncernów, przejąć za
bezpieczenie rurociągu i rafinerii nafto
wych, które znajdują się w tym mieście.

Na konferencji w Londynie powołano 
specjalną komisję dla rozważenia tych 
propozycji. Delegacja angielska zapropo 
nowała przedstawienie wniosku o stwo
rzenie „międzynarodowego urzędu kon
tro li" w Haifie. Wkrótce potem Francu 
zi otrzymali z Paryża polecenie popar
cia propozycji angielskiej. Anglicy ze 
swej strony starali się o zapewnienie 
aprobaty Departamentu Stanu USA i po 
stanowili zwrócić się potem do rządu 
Izraela, aby „wytłumaczyć mu, że nie 
da sobie rady z rzeczywistą kontrolą 
nad rejonem Haify".

Anglicy spodziewają się, że poparcie 
amerykańskie uniemożliwi sjonistom pa
lestyńskim przeciwstawienie się wnio
skom angielskim. Nie itlega jednak wąt
pliwości, że USA każą sobie dobrze za
płacić za „protekcję“ . Wiadomości gło
szą, że Amerykanie maią otrzymać częłć 
akcji „Irak Petroleum Co“ .

»Der Abend«
komentując oświadczenie włoskiego mini 
stra spraw zagranicznych Sforzy, który 
powiedział, że ma nadzieję, iż Włochy 
zawrą z Austrią unię celną, określa je 
jako nowy zamach na samodzielność 
Austrii;

„Plan unii celnej między Wiochami a 
Austrią, nie jest nowy. Jak wiadomo, 
angielski minister spraw zagranicznych 
Bevm latem 1946 r. omawiając sprawę 
Tyrolu południowego, wypowiedział się 
za utworzeniem takiej unii. Unia celna 
między Austrią a Wiochami oznaczała
by utworzenie bloku składającego się z 
Austrii, Wioch i Niemiec zachodnich, 
który stałby się grobem samodzielności 
Austrii".

y>Volksstimme«
omawiając to synno zagadnienie, piszei

Unia celna proponowana przez Sforzę 
przyniosłaby Austrii katastrofę ekono
miczną, odrywając ją od tradycyj współ 
pracy ekonomicznej z krajami naddunaj- 
skimi, a przyłączając ją do Włoch, kra
ju cierpiącego z powodu 2,5-milionowej 
armii bezrobotnych.

» Oe s terre i c h is ch e 
Zeitung«

stwierdza;
Mussolini myślał o takiej unii już w 

r. 1934, obecnie pomysły te pojawiają 
się raz po raz wysuwane przez kola an 
gielskie i amerykańskie, jako część ogól 
nego planu stworzenia bloku zachod
niego.

Rzymskie plotki
(Od naszego korespondenta we Włoszech)

•Jesień przyszła już  i do Rzymu, 
Pierwsze obfitsze deszcze zm y ły  za 
niedbane przez m ag is tra t ulice, 
opatrzność oczyściła w reszcie dzie l 
nice T ranstive re  i Tuscolo. Spła
ta ła jednak jednocześnie fig la  set
kom  lu b  tysiącom  bezdomnych ro 
dz in  m ieszkających w  jam ach i 
p iw n icach  Colosseum, ..gdzie n ie  
p łaci się kom ornego“ . Woda zalała 
ja m y  1 nory. w  k tó rych  gnieżdżą 
się bezdomni Rzym ianie...

A  jednak W atykan  w raz z k o n 
tro low anym  przezeń m ag is tra tem  
rzym sk im  przecież troszczą się o 
mieszkania, bo oto np. odbył się 
n iedawno zlo t dz iew cząt z A k c ji 
K a to lick ie j. Dw ieście tysięcy p rzy 
było ich  z W łoch (a potem  p rzy je 
chał tak iż  t łu m  mężczyzn) a wszys 
cy przecież m ie li gdzie spać i  m?e 
szkać. Przez 2 m iesiące cała p o li
cja. k le r  m ęski i  żeński, k tó ry  liczy  
w  Rzym ie ja k  m ów ią, ok. 70.000 
esób chodziły  po domach re k w ;ru -  
jąc pokoje dla nabożnych niew iast.

N iek tó re  pism a (oczyw iście „w y  
w ro tow e") śm ią jeszcze zadawać py

tykan , ani podległy m u m ag is tra t 
rzym ski n ie  posła ły jeszcze n igdy  
żadnego u rzędn ika  m ie jskiego, by 
poszukał ponveszczenia dla m iesz
kańców  lochów  w  Colosseum czy 
też szałasów znad T yb ru , o k tó rych  
to m ieszkańcach naw e t korespon
denci całego św iata opow iadają ja 
ko o ludziach jask in iow ych?  Rabee 
ch in i (chadecki b u rm is trz  Rzymu) 
nie uważa za stosowne odpowiadać 
na pytan ia  tego rodzaju, choć na 
posiedzeniu rady  m ie jsk ie j kłoś 
(„w yw ro to w ie c ", oczyw iście) w y 
pom n ia ł mu, że około po łow y dw u 
m ilio n o w e j ludności rzym sk ie j ży
je w  c iągłe j obaw ie eksm is ji.

Tymczasem m iasto już rob i p rzy  
gotow ania do Roku Świętego (1950). 
N ie  b rak zresztą i uroczystych, h i
storycznych dat i dn i w  tym  m ieś
cie splendoru i  s ław y; chociażby 
np. w izy ta  em ira  perskiego. W praw  
dzie pisma ty p u  ..H o llyw ood“ i in. 
p lo tkow a ły , że m łody ten cz łow iek 
u m ó w ił się z R itą  H a yw orth  na 
randkę  na U d o  weneckim , A le  
rząd w łosk i w  kom plecie, nie wv-

pracy z wielkim kapitałem prywatnym.} tanie: ja k  to się dzieje, że a n i.  W a- łączając „h isto rycznego re p u b lik a -

m‘na" P acc iard i‘ego oraz „au tono
micznego soc ja lis ty " Saragata prze 
ją ł się do głęb i tą „p ierw szą o f i
c ja lną w iz y tą  suwerennego w ładcy  
m uzu łm ańskiego“ , a Rzym  p rzyb ra ł 
swą szatę im peria lną : dragoni przy 
s tro ili się w  swe w ysok ie  czerwo- 
we pióropusze, a gościa poprow a
dzono tą samą m arszrutą, k tó rą  k ie  
dyś już przebiegali H o rth y , H itle r... 
Błyszczące lim u zyn y  (em irzy pe r
scy dostają ie w  darze od A ng lo - 
A m orykanów ) sunęły m ajestatycz
nie po h is to rycznym  forum , ale
jach itd  itd.

Aż zdarzył się „w yp ad ek“ . Jeden 
„w y w ro to w ie c “  śm ia ł pokazać się 
na jedne j z tych m ajestatycznych 
ukc w... koszulce bez rękaw ów , jak  
z w y k li tu  rob o tn icy  chodzić do pra 
cy w  skw arnych dniach lata. Cały 
oddzia ł dragonów w  czerwonych, 
odśw iętnych pióropuszach, rz u c ił 
się na tego nieszczęśliwca i... marsz 
do kozy!... Po tym  w ypadku  robo t
n icy rzym scy przeglądają każdego 
rana p iln ie  k ro n ik ę  gazet, by  uoew  
n ić  sie. że lego dn ia nie obawia zu 
je s tró j w izy to w y  na u licach ich 
rrnnsta...

Z łe jeżyk i opow iadają tu  je lc z e  
ń n r opos W '^v tv  errikn że m ,0trzo 
w ie  cerem onii o p ia ły  włos n ie po 
k łó c ili się 7. k ilko m a  m ir '- 'r o m 1. 
Szło m ianow ic ie  o to. czy należy

pokazać e m iro w i Coloseum, obecnie 
n ieste ty zam ieszkałe przez „ lu d z i 
ja sk in io w ych ". M in is tro w ie  b y li 
p rzec iw n i temu, m is trzow ie  za, bo 
to przecież Colosseum. K łó tn ia , zda 
je  się skończyła się kom prom isem . 
Colosseum owszem, ty lk o  że dodat 
ko w y  ba ta lion  „C e lere" m ia ł uw a
żać, by jego m ieszkańcy s iedz ie li 
przyczajeni...

Zaraz po em irze z ja w il i się w  
Rzym ie pą tn icy  amerykańscy. P ro  
vnadz.il ich  a rcyb iskup  am erykań
ski Cushing, a by ło  ich ponad 600. 
Z a jm ow a li się jednak n ie  ty lk o  
propagandą pobożności, ale i... po
lity k a , aż rozz łośc ili ro b o tn ikó w  z 
Genui, k tó rz y  rz u c ili im  w  tw a rz  
podarowane papierosy „C heste r
f ie ld “ . U c iek li w ięc pośpiesznie. 
„O sservatore Romano“  bardzo ostro 
ga n 'ł rob o tn ikó w  z. G enui a zara
zem w  ty m  samym «numerze po
c h w a lił zachodnich „dem okra tów " 
A m e ryk i, za to że ob rzu c ili W a lla - 
ce'a pom idoram i.

E m ir, choć n ie  pą tn ik , też p rz y 
ję ty  został przez Parreża. O jciec 
św. odznaczył go medalem M iU zia  
A ura ta  k tó rym  dotychczas honoro 
wano tych, „co h ro n lli w ia ry  k a 
to lic k ie j szpadą lub pism em “ .

A. K A M IE N N Y

Rzym, we wrześniu.
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Jasnyt, iLiiraźnu program będzie konsekwentnie realizoinan^

Od samego chłopa zależy
rozwój spółdzielczości produkcyjnej no wsi
........................................  ............„ . . . . „ Ł . ,  typ y  spó łdz ie ln i, m in . M in c  w yraź  *• P° ? f rc ' '

ZA P O C Z Ą T K O W A N A  parcelacją w iększej własności ziem skiej 
przebudow a u stro ju  w si polskiej, k tó re j celem jest z jednej 

strony unowocześnienie i in tensyfikac ja  p ro du kc ji ro lne j oraz je j 
dostosowanie do w aru n kó w  i  potrzeb gospodarki p lanow ej, z dru  
giej zaś — popraw a b y tu  m ateria lnego i  ku ltu ra lnego  mas chłop
skich, lik w id a c ja  w yzy sku  oraz pow strzym anie ro zw o ju  ka p ita 
listycznego wsi, w chodzi obecnie w  fazę pełne j realizacji.

Przebudowa ta ma być dokonana 
po przez wszechstronny rozw ój 
spółdzielczości w ie js k ie j, k tó ra  
,stanow i najlepszą form ę sharm o- 
iiz o w a n ia  indyw idua lnego  in te re 
su chłopa z in teresem  ogólnym , 
państwowym , ogó lno-narodow ym “ , 

czym zasadnicze znaczenie bę 
dzie tu  m ia ło  s topniow e przejście 
z fo rm  gospodarki in dyw id u a ln e j 
na gospodarkę zespołową.

Zasady re fo rm y  u s tro ju  w s i po i 
sk ie j zna lazły w  c iągu osta tn ich  
trzech m iesięcy, w yraźne s form uło  
w an ie  i uzasadnienie w  licznych  
uchwałach p a r t i i  po litycznych  oraz 
enuncjacjach o fic ja ln ych  ich  przed 
s taw ic ie li.

M a się rozum ieć, że te uchw a ły  
i w ypow iedz i znalazły żyw y od
dźw ięk w  społeczeństw ie, przy 
czym, s ta rym  zwyczajem , w okó ł 
tych  zagadnień narosło m om enta l
n ie  w ie le  dom ysłów , dow o lnych  ko 
m en ta rzy i  p lo tek.

K re s  im  po łoży ło  jednak  wszech 
stronne i  w yczerpu jące om ów ienie 
p rogram u przebudow y u s tro ju  w s i 
i jego zasad przez m in . M inca, w  
re fe rac ie  wyg łoszonym  na K ra jo 
w e j N aradzie  A k ty w ó w  PPR.

W re fe rac ie  ty m  m in . M in c  po 
św ięc ił m. in . dużo uw ag i zagadnie 
n iu  spó łd z ie ln i p ro d u kcy jn ych  na 
w si. M ów iąc  o zasadach, na ja k ich  
będzie się op ierać ich  organizow a 
nie, m in . M in c  w yra źn ie  s tw ie r
dz ił, że op ierać się ono będzie na 
zasadzie dobrowolności oraz, że 
ch łop i tw orząc spó łdz ie ln ie  nie bę 
dą tracić prawa własności na zie- 
mi.

Tem po rozw o ju  spółdzielczości 
p ro d u kcy jn e j zależeć będzie z jed 
ne j s tro n y  od w a ru n k ó w  technicz
nych, z d ru g ie j — psychologicz
nych. A  w ię c  z jednej s trony  od 
rozw o ju  p ro d u k c ji m aszyn r o ln i
czych, przygotow ania  kad r, ich  fa 
chow e j obsługi oraz m o b iliz a c ji 
niezbędnych środków  finansow ych, 
z d ru g ie j zaś — od gotowości ch ło 
pów, zrozum ien ia przez n ich  w a lo  
ró w  now ych fo rm  pracy p ro du kcy j 
ne j na w s i i  p rzygotow ania  do ich 
tw orzen ia . ,

M in . M in c  w yra źn ie  też po dkre 
ś lił,  że lekkom yś ln y  pośpiech za ilo  
śc iow ym i w y n ik a m i w  organizowa 
n iu  spó łdz ie ln i b y łb y  n iezw yk le  
szkod liw y. „N ie  o ilość tu  bow iem  
chodzi, a o to. aby nowopow sta łe 
spó łdz ie ln ie  b y ły  jednostkam i ży
w o tn ym i, dobrze p ra cu jącym i, p rzy 
noszącym i w yraźną popraw ę b y tu  
ich  członkom , aby s ta n o w iły  w zó r 
i  p rzyk ład  gospodarowania dla chło 
pów, aby zyska ły  sobie w śród n ich  
szacunek i au to ry te t".

W 1949 ro ku  —  pow iedz ia ł m in . 
M in c  —  n ie  w ięce j n iż 1 p rocen t 
gospodarstw ob ję tych będzie spó ł
dz ie ln iam i p ro d u kcy jn ym i, cho
ciaż, n ie w ą tp liw ie , „w  1949 r. a pew 
no i w  następnych latach, chęt
nych do organ izow an ia spó łdz ie ln i 
będzie znacznie w ięcej, n iż  będzie 
ich można, wychodząc z bazy m a
szynowej i  finansow ej, organ izo
w ać". . . .

O m aw ia jąc fo rm y  spó łdz ie ln i 
p ro du kcy jnych  m in . M in c  wskazał 
na ich różnorodność, zaznaczając 
jednocześnie, że tw orzen ie  ta k ie 
go czy innego typ u  spó łdz ie ln i po
w in n o  być uzależnione od lo k a l
nych w a run ków  i  tendenc ji człon
ków .

Is tn ie je  k ilk a  zasadniczych fo rm  
w ie jsk ich  spó łd z ie ln i w ytw órczych . 
P ierwsza z n ich — to t.zw. zrzesze
n ie  upraw ow e. Jego zespołowość 
polega na w spólnych czynnościach 
upraw y, przy  zachow aniu in d y w i 
dualnego posiadania i  uży tkow a
n ia  inw en ta rza  oraz p ro po rc jon a l
nym  do ud z ia łu  z iem i i   ̂ środków 
p ro d u kc ji rozdzia le  zb iorów . D ru 
ga fo rm a to  t.zw . zjednoczenie w y  
twórcze, w  k tó ry m  is tn ie je  zespole 
n ie w szystk ich  czynności p ro d u k 
cy jnych  i  je j środków . Rozdział 
przychodów  jes t p ro p o rc jo n a ln y  w  
pierw szym  rzędzie do w k ła d u  p ra 
cy, w  dalszej ko le jnośc i do_ w k ła d u  
ziem i i  środków  p ro d u k c ji, p rzy  
czym każdy cźłonek spó łdz ie ln i dy 
sponuje poza zrzeszeniem pewną 
ilośc ią  z iem i i  byd ła , posiadając do 
w o lną  ilość trzody  ch lew nej i  d ro 
biu. T rzecią  fo rm ą  są t.zw . zw iązk i 
w ytw órcze, w  k tó ry c h  is tn ie je  pe ł 
ne zespolenie a p rzychód rozdzie la 
n y  jes t w y łączn ie  wg. w a rtośc i 
w k ła d u  pracy. Ponadto mogą się 
tw orzyć spó łdz ie ln ie  w y tw ó rcze  w  
zakresie części p ro d u k c ji ja k  np.
hodow li. .__

C harakte ryzu jąc te zasadnicze

ty p y  spó łdz ie ln i, m in . M in c  w yraź 
me po dkre ś lił dobrowolność wybo 
ru  i zapew nił, że w szystk ie  rodza
je spó łdz ie ln i znajdą w  jednako
w ym  s top n iu  poparcie. Będą one 
ko rzys ta ły  z u lg  poda tkow ych a ich  
s tosunki hand low e z Państwem  o- 
p ierać się będą na zw yk łych , nor
m alnych zasadach hand low ych.

W yw ody m in . M inca  na tem at 
spó łdz ie ln i w y tw ó rczych  można u - 
jąć w  pa ru  zasadniczych punktach , 
a m ianow ic ie :

1. Zasada dobrowolności przy 
przystępowaniu do spółdz^lni 
produkcyjnej;

2. Zachowanie prawa własno 
ści przy wch°dzeniu do spół
dzielni;

3. Swoboda wyboru form
zrzeszenia;

4. Uzależnienie tempa rozwo
ju  spółdzielczości w iejskiej od 
warunkujących go czynników  
materialnych oraz od gotowo
ści chłopów i przygotowania 
ich do tworzenia tych spół
dzielni;

5. Poparcie ze strony pań
stwa dla spółdzielni w ytw ór
czych, m. in. ulgi podatkowe;

6. Zasada jakości a nie ilości, 
a więc tworzenia wzorowych 
gospodarstw;

7. Zwalczanie wszelkich dą
żeń naruszających te zasady.

F orm u łu ją c  te  w ytyczne w  odnie 
s ien iu  do rozw o ju  spółdzielczości 
w y tw ó rcze j na w s i, m in . M in c  w 
sposób w yra źny  i  zdecydowany 
przeds taw ił bez żadnych niedomo 
w ień  stanow isko obozu dem okrac ji 
ludow e j i je j przodu jące j p a r t i i w  
stosunku do tego ta k  n iezm ie rn ie  
ważnego i  zasadniczego zagadnie
nia. S praw a bow iem  stopniowego 
Drzejścia od fo rm  gospodarki -n 
dyw idu a lne j do fo rm  gospodarki 
zespołowej jest k luczow ą na drodze 
do socja listycznej p rzebudow y wsi
po lsk ie j. . . . . .

Jednocześnie m in . M in c  po łożył 
kres w sze lk im  domysłom, p lo tkom  
i na jrozm a itszym  przypuszczeniom . 
P rog ram  jest jasny i w yraźny , kon 
sekw entn ie  też będzie rea lizo w a ny.

i i i )
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Wielka cementownia
p o w s ta je  k o to  O p o la

Przemysł nellowy 
przekroczył plan 

wydobycia sierpniowego
Przemysł naftowy wykonał plan sierp 

niowy w 127,5 proc. Wydobycie ropy 
naftowej wynosi 109,7 proc. planu, _ga- 
zołiny surowej 119,1 proc., gazu ziem
nego 89,2 proc.

Wytwórczość ważniejszych produktów 
rafineryjnych przedstawia się  ̂ następu
jąco: gazolina stabilizowana 159,1 proc., 
olej gazowy 121,5 proc., mieszanka opa 
Iowa 139 proc., parafina 106,5 proc, 
wazelina 168,6 proc., smary stale 230 
proc., koks 180 proc. Plan przeróbki 
ropy naftowej wykonano w 102 proc,

Ha pełnych obrotach
pracii ą tabryki poznańskie
Większość poznańskich zakładów 

przemysłowych osiągnęła w ub.  ̂m. ar*“ 
dzo wysoki procent wykonania  ̂plan« 
produkcyjnego. Na czoło zakładów wy 
sunęła sie huta szkła w Antonmku, 
osiągając ‘ 157 proc. planu Państwowa 
Fabryka Makaronu wykonała 147 proc, 
Dobre wyniki uzyskały Zakłady Przen?y 
słu Farmaceutycznego „Pebeco 131
proc. oraz Zakłady Państwowej Agencji 
Drzewne) „Paged“  -  130 proc P A k i 
Monopol Tytoniowy oddział w Pozna
niu wyprodukował 4,5 miln. papierosów 
ponad plan. Fabryka przyczepek samo
chodowych wykonała plan w 120 proc. 
Zakłady Przemysłu Spożywczego „M ag. 
gi« _  w 119 proc., Zakłady Silników 
Spalinowych N r 3 —  w 118 proc., Fa
bryka Przetworów Gumowych „Stomil 

-  w 109 proc.

5,5 tys. ton ryb morskich
wysiano w gtńb to *u

W  ramach umowy inwestycyjnej ze 
Związkiem Radzieckim opracowuje się 
szczegółowe warunki dostawy urządzeń

Rezolucja Komitetu W ęglowego Bur. Komisji Gosp.

P o trze b y  w ęglow e E u ro p y
zaspnkaitme będta za źródeł europejskich
G enew ie ob radow a ł os ta tn io  przez k ra je  e k a fo r tn k c ^ z g lo s z o n e

W -------------
K o m ite t W ęglow y E urope jsk ie j K o 
m is j i Gospodarczej. Na po rządku 
dz iennym  obrad zna jdow a ła  się 
spraw a uchw a len ia  w y tycznych  
d la  przyszłe j eu rope jsk ie j p o lity k i 
w ęg low e j. P rzy ję ta  przez K o m ite t 
jednogłośnie rezo luc ja  s tanow i u - 
ko ronow an ie  w y s iłk ó w  delegacji 
po lsk ie j, k tó ra  od początku r.b. 
zm ierzała do przeprowadzenia za
sady p r io ry te tu  w ęgla europe j
skiego w  zao pa tryw an iu  państw  
europe jsk ich . W arto  podkreś lić , że 
delegacja am erykańska popiera ła  
bez zastrzeń stanow isko po lskie .

Rezolucja p rzy ję ta  przez K o m i
te t W ęglow y stw ierdza, iż p o w in ie n  
on k ie row ać się zasadą sam owystar 
czalności E uropy w  zakresie zaopa 
trzen ia  w  w ęgie l. Sam ow ystarcza l
ność europejska może być osiągnię
ta dz ięk i pow iększen iu  eu rope jsk ie j 
p ro d u k c ji w ęg low e j oraz zastosowa 
n iu  środków , k tó re  u m o ż liw iły b y  
dys trybu c ję  ja k  na jw iększe j ilośc i 
tego węgla, w reszcie, dz ięk i p o lity 
ce dys tryb u cy jn e j, k tó ra  u m o ż liw i
łaby  im p o rte ro m  zaspokojenie ich 
potrzeb w ęg low ych  ze źródeł eu
rope jsk ich .

W m yśl rezo luc ji K o m ite t Węglo 
w y. a przede w szys tk im  P od kom i
te t 'd la  spraw  re p a r ty c ji w in ie n  w  
swych pracach stosować następu ją
cą procedurę:

K ra je  im p o rte rsk ie  p o w in n y  za
w iadam iać o swych potrzebach 
k w a rta ln y c h  zarówno w  odniesieniu 
do ilośc i ja k  i  do gatunku , k ra je  
zas eksportersk ie  — o ilośc i prze
znaczonej na eksport. U sta la jąc 
p rzydz ia ły , P od kom ite t d la sp iaw  
re p a rty c ji będzie b ra ł pod uwagę 
obow iązujące um ow y b ila te ia ln e  
oraz te ilo śc i węgla, k tó re  zostaną

do jego dyspozycji. P otrzeby _ k ra 
jó w  im p o rtu ją cych , m ają  być za
spokajane przede w szys tk im  z 
tych źródeł. D op ie ro  gdy okaże się, 
że ilośc i w ęgla europejskiego w e 
w ystarcza ją  na zaspokojenie po
trzeb k ra jó w  im p o rtu ją cych . Pod 
k o m ite t w yko rzys ta  ilośc i w ęgla 
stojące do dyspozyc ji ze źródeł 
n ieeurope jsk ich . K ra je  europejskie 
m ają dążyć do zrac jona lizow an ia  
spożycia tak , aby cały w ęg ie l eu
rope jsk i, s to jący do dyspozycji, 
m óg ł być przez n ie  w ch łon ię ty . 
.Jeżeli okaże się. że k ra je  im p o rtu  
jące n ie  są w  stan ie  zakupić przy 
znanych im  a lokao ji w ęgla euro
pejskiego, K o m ite t W ęglow y roz
pa trzy  spraw ę i  s fo rm u łu je  zale
cenia, zm ierzające do przezw ycię
żenia is tn ie ją cych  na tym  po lu  
trudności.

dla nowej cementowni, która ma byc 
uruchomiona w Strzelcach k. Opola.

Zdolność produkcyjna nowej cemen 
towni ma wynosić 350 tys. ton cemen
tu portlandzkiego rocznie. Dalszy plan 
rozbudowy cementowni przewiduje 
wzrost produkcji do 600 tys. ton cemen 
tu żużlowego (50 proc. klinkieru port
landzkiego i 50 proc. żużla wielkopieco 
wego).

Kredyty inwestycyjne, przeznaczone 
na budowę cementowni i jej urządzenie, 
sięgają 2.800 min. zł. Inwestycje te 
zwiększą nasze możliwości produkcyjne 
o 1/3, jak również pozwolą na zwięk
szenie zużycia miału węglowego, po
trzebnego w wielkich ilościach do wypa 
lania klinkieru cementowego.

Na w n iosek de legacji am erykań
sk ie j p rzy ję to  rów n ież uchw a łę  za
lecającą S e kre ta ria to w i E u ro pe j
sk ie j K o m is ji Gospodarczej zbada
nie technicznych trudnośc i w  za
spoka jan iu  po trzeb w ęg low ych 
państw  europe jsk ich  ze źródeł eu
rope jsk ich . Badan ia te  m ają u  
w zg lędn ić przede w szys tk im  za
gadn ien ia  m ożliw ośc i szerszego z*a 
stosowania gorszych ga tunków  wę 
gla i  m ia łu . Chodzi tu  rów n ież  o 
zastosowanie środków , k tó re  po 
z w o liły b y  u n ikn ąć  zużyw an ia  w ę
gla koksującego tam , gdzie me 
jest to konieczne.

Transporty sprzęta hudowlane jo 
nadsjiią z Francji i Anglii
W  ramach zawartej wiosną rb. urno 

wy handlowej z Francją nadeszło ostat 
nio do Warszawy 13 koparek mechanicz 
nych, które już wkrótce zaczną pracę 
przy odbudowie Warszawy.

Poza tym Francja dostarczy nam k il 
ku dalszych koparek, dźwigów wieżo
wych o wysięgu 20 m., kompresorów 
wyposażonych w młoty wszelkiego ro
dzaju, aparatów do mierzenia wytrzy 
małości mostów oraz motorów Diesla. 
Wszystkie maszyny, których ogólna war 
tość sięga miliona dolarów, zaopatrzo 
ne będą w części zapasowe tak, że przy 
normalnei pracy będą mogły służyć co 
najmniej 2 lata. Większość zamówione 
o0 we Francji sprzętu budowlanego do 
starczona zostanie Polsce jeszcze w bie
iącym roku. , .

Z  Anglii nadejść mają częściowo w 
tym roku ciągniki, dźwigi na kolach, 
koparki na kołach i gąsienicach, kom 
pesrory z wyposażeniem, torkretnice (a- 
paraty do tynkowania), komplety głębi 
nowego ekwipunku dla nurków, lokomo 
tywki na wąski tor i hydrauliczne ha- 
mownice do warsztatów, służące _ do 
sprawdzania silników. Koszt zamówień 
w Anglii wynosi ok .600 tys. funtów
szterlingów.

w I ęó roczu b. r.
Dotychczas ciężar dostaw rybn ych  

w  g łąb k ra ju  spoczywa na G dym  i  
na uzupe łn ia jącym  ją  porc ie  rybac  
k im  W ładysław ow ie . Dalszym  <>. 
środkiem  m asowej w y s y łk i ry b  m or 
sk ich  do w o jew ód z tw  cen tra ln ych  i  
po łudn iow ych  k ra ju , będzie nowo. 
budu jący się p o rt ryb a c k i w  K a z i. 
m ie rzow ie  pod Św inoujściem , 
W szystkie inne  p o rty , k tó re  n ie  
m a ją  odpow iedn io  przygotow anego 
apara tu w ysyłkow ego zaopatryw ać 
będą w  świeżą rybę  m iasta  połozo. 
ne w  p rom ien iu  k ilk u d z ie s ię c iu  k i 
lo m e trów  od W ybrzeża oraz wszyst. 
k ie  p rze tw ó rn ie  rybne.

O polepszających się w a run kach  
rozprow adzania św iadczy c ią g ły  
w zrost w agonow ych tra n sp o rtó w  
ry b  w  la tach powojennych. I  ta k  w  
r. 1945 przesłano w  głąb k ra ju  2 
wagony ryb , w  1946 r. —  1.059 w a . 
gonów, w  1947 —  1713 wagonow , 
a w  p ie rw szym  pó łroczu r. b. —  
2.105 wagonów.

Ponadto prowadzono drobn icow ą 
w ysy łkę  ryb , k tó ra  łączn ie  z wago 
nową w  w ym ien ion ych  la tach da. 
ła : w  r. 1945 — 116 t. w  1946 —  
3.611 t., w  1947 —  6.709 t., i  
p ie rw szym  półroczu r. b. —  5 496 t,

Dość rur do odprowadzania wody
fcedre miała elektrownia wałbrzyska

Najbardzie j nowoczesna typ oświetlenia

LastiPF fluorescencyjne
będzie produkował przemysł elektreieohakzey
W  lipcu rb. podpiąana zosta a umo^a 1 ^  ^  powstaje ośrodek przemy -

licencyjna .m i U °  żarówkowego i l«mp_radiowych.

--- r
nrawnień. M . in. pracownik kotłowni 
.opuszyński sporządził ^ \ st^ nchJ zJ  
ci i złomu zwijarkę blachy, co u -  
lwia elektrowni wykonywanie we wias- 
iym zakresie rur blaszanych do prze- 
irowadzania wody. Zapotrzebowanie na
•ury iest w elektrowni bardzo duże. 
Zakład korzystał dotychczas z ustug 
fabryki wyrobów blaszanych w Wódz-

ziemi, dokąd odprowadza się resztki 
brudnei wody miękkiej, zmieszanej ze 
szlamem. W  zbiornikach tych szlam 
osadza się w zupełności, a oczyszczoną 
już wodę odprowadza się z powrotem 
do kotłów. Dzięki powyższemu uspraw
nieniu uzyskano duże oszczędności na 
chemikaliach zmiękczających wodę.

licencyiuci --------- ,
dem Przemysłu Elektrotechnicznego, a 
przedstawicielem holenderskiej firmy 

Philips", na mocy której nasz prze
mysł elektrotechniczny będzie produko 
wał lampy fluorescencyjne, stanowiące 
najbardziej nowoczesny typ oświetlenia, 
specjalnie korzystny do oświetlenia o- 
twartych przestrzeni, wielkich ośrodkow 
przemysłowych i węzłów komunikacyj

nych.

Produkcja tych lamp, dla której 
urządzenia nadejść mają jeszcze w r.b.

Mowę czasopismo
popuiams-iechniczne
Nakładem Naczelnej Organizacji 

Technicznej ukazał się N r. 1 nowego 
czasopisma „Horyzonty Techniki" po
święconego popularyzacji techniki i wy
nalazczości.

W  treści znajdujemy szereg artyku* 
łów o różnorodnej tematyce technicznej; 
jak powstaje ciągnik, w jaki sposób wy
rabiamy żarówki, o maszynach do l i 
czenia „produkujących" cyfry^ systemem 
taśmowym, jaka droga wiedzie od wę 
gla do światła elektrycznego, co nale
ży wiedzieć o elektronie, przegląd pa 
tentów i szereg drobniejszych artyku
łów, wraz z interesującym _ konkursem 
rysunkowym, związanym z historią tech
niki i wynalazków. Cena numeru wy
nosi 75.—  zł. Pismo polecić można prze 
de wszystkim szkołom zawodowym roz 
maitego typu, ludziom mającym stycz
ność z wszelką fabrykacją, junakom 
ze „Służby Polsce", wreszcie każdemu 
kto chce rozszerzyć swoje wiadomości w 
tej wielkiej i ważnej dziedzinie nasze 
go życia jaką jest technika.

Pocieszyli się prędko
— z medalami na Olimpiadzie nl» 

powiodło się, ale to nic, zagramy 
sobie na 54-ej Loterii Klasowe, 
idzie Jest 50.000 wygranych na sumg 
blisko ć w ie r ć  m il ia r d a  z ł .

— Główna wygrana 2 miliony. 13 
wygranych po milion'?, 3t po poi 
miliona — starczy i dla nas!

—' O key! A te medale złote i tan 
bvły tylko pozłacane. Kr. 3391-1
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Centrala Rolnicza ziuiększa sme obroty

Interesom drobnego rolnika
służy spółdzielczość wiejska

C T A T U T  C entra li Rolniczej Spół- b ro ty  placówek C entra li, pozwalają 
^  dz ie ln i „Samopomoc Chłopska“  ■ sadzić wkrńtr-f» r^ n tm ia  w vneł- 

w  ten sposób określa je j zadania.
„Celem  C entra li jest podniesie-

sądzić, że w kró tce Centrala w ypeł 
n i zakreślone statutem  zadania do 
tyczące w ym iany. Zadania te, to —

n ie  dobrobytu i  k u ltu ry  wsi, z e , organizowanie zaopatrzenia organ i-
szczególnym uwzględnieniem  in te re  
sów gospodarstw m ałoro lnych i 
średniorolnych, przez organizowa-

zowanie zaopatrzenia zakładów ro l
niczych, przem ysłowych usługo
w ych i eksploatacyjnych, prowadzo

n ie  w  ramach gospodarki p lanowej i nych przez spółdzielnie w maszyny, 
w ym ia n y  pom iędzy wsią a m ia 
stem, p ro d u k c ji ro lne j i  przem ysłu
rolnego, zapewnienie

znaczny k ro k  naprzód, upraszcza
jąc form y uzyskiwan ia kredytów . 
Obecnie uzyskanie kredytu  dla spół 
dz ie ln i n ie  jest uzależnione od oso
b is te j odpowiedzialności m a ją tko 
wej członków zarządu. Ma to ogrom 
ne z n a c z c ie  gdyż dopuszcza do 
w ładz spółdzielni jednostk i nieza
możne. a w ięc w łaśnie tych chło-

Notowania cen giełdy zbożowo-towarowe}
iw  z ło ty c h  za 100 k ilo g ra m ó w )

T O W A R Poznań 
10 IX

Warszawa 
13.IX

Bydgoszcz 
10 IX

Katowice
10,IX

Spółdzielniom praw id łow ego kro rcw  
n ic tw a  i  pomocy w działa lności go
spodarczej, ins truow an ie  spółdziel
n i oraz czuwanie w  drodze re w iz ji 
nad ich dzia ła lnością“ .

D la konsum entów m ie jsk ich  
sprawna działalność aparatu spół
dzielczego C entra li to zapewnienie 
stałego, równom iernego i taniego

m a te ria ły  techniczne i surowce; o r j pów, na k tó rych  pow inna się oprzeć 
ganizowanie skupu od spó łdz ie ln i! spółdzielczość w iejska. W ten spo- 

zrzeszonym płodów ro lnych oraz produktów  ho-1 sób spółdzielnie będą m ogły pozbyć
dowlanych i eksploatacyjnych w , się elementu destrukcyjnego i paso 
stanie surowym  i przerobionym , ja k i żytniczego, ja k im  b y li chłop i boga- 
rów nież w yrobów  ludowych, w  ce ci.
lu  dalszej odsprzedaży lub dalszej 
p rze róbk i; organizowanie zaopatrzę 
n ia  i skupu przy kon trak tow an iu  
upraw  i hodow li.

Ażeby praca spółdzie ln i mogła

Sprawdzianem  ruch liw ośc i i  
sprawności spółdzielczoćci w ie j
skie j będą najbliższe miesiące, ffd^ż 
w  tym  czasie pr-ez magazyny spół
dzielcze pow inny przejść zarówno 
zboże ja k  i  p roduk ty  ro lne koniecz

Nowy system kreiylowy dla wsi
uniezależni drahneęa rolnika oil bogacza

Wprowadzony zostanie szereg istot
nych zmian do bankowych przenisów 
kredytowych, które umożliwią drobnym 
i średnim rolnikom korzystanie z porno 
cy państwowych kredytów dla rolnic
twa, bez konieczności popadania w za 
leżność od żyranta - bogacza chłopskie
go-

Kredyty dla drobnych i średnich go
spodarzy będą udzielane na zabezpieczę 
nie wekslowe za żyrem jednego porę 
czyciela, zamiast dwóch jak dotychczas, 
przy czym poręczycielem może być czło 
nek rodziny drobnego rolnika — jego 
żona albo pełnoletnie dziecko.

417 tys. ton nawozów sztucznych

być oparta na mocnych podstawach 
do p ływ u*"ś rod ków  ^żyw nośc iow ych muszą one dysponować znacznymi j ne do w yżyw ien ia  ludności m ie jsk ie j 
przede wszystk im  w  okresach nat- k redytam i. W dziedzin ie finansowa :
cięższych: z im y i  przednówka. Jed- n ,a Centrala Rolnicza uczy n i ła ' ____________  W. N A ŁĘ C Z
nocześnie d robn i ro ln ic y  przestają 
być zależni od spekulacji p ry w a t
nych h u rto w n ików , k tó rzy  w ykupy 
w a li zboże i  p ro du k ty  ro lne  po ce
nach n isk ich , aby je następnie rzu 
c ić  na rynek po cenach paskarskich 
w  momencie n iedoboru żywności.
Dobrze funkc jonu jący  aoarat han
d low y spółdzielczości zdoła ochro
n ić  masy pracujące przed w yzy
skiem  i  spekulacją p ryw atnych  kup 
ców.

W czasie tegorocznych żn iw  o- 
środk i maszynowe C en tra li wprow a 
d z iły  470 żn iw ia rek. 800 kosiarek i 
150 przyrządów  żn iw nych. To jest 
oczyw iście ty lk o  początek — w  la 
tach następnych w kład  C entra li w  
m echanizację w s i będzie się po
większać.

Już dziś spółdzielnie gm inne od
dają wsi ważne usługi w  rozm ai
tych  dziedzinach. Szerokim  s trum ie  
n ie fn  dopływ ają do w si w szystkie 
a r ty k u ły  przemysłowe, a rty k u ły  co 
dziennego użytku, a nawet przed
m io ty  luksusowe. N ajw iększe oczy
w iśc ie  znaczenie dla ro ln ik ó w  ma 
dostawa nasion siewnych, nawozów 
sztucznych i  pasz,. W*< osta tn im  roku 
w ieś bardzo pozytyw nie us tos^rko  
w a ła  się do prowadzonego przez 
Centra lę kon trak tow an ia  up raw  i 
hodow li. Dzięki pracy terenowej 
spó łdz ie ln i nasz chłop n ie  ty lko  bę 
dzie obsiewał swoją ziem ię zbożem, 
ale zacznie up raw iać p lantacje  zió ł, 
ln u  i konop i w  znacznie w iększym  
stopn iu  n iż to czyni dotychczą,s. Bę 
dzie m ógł przechodzić na różnorod
ną gospodarkę, bo będzie m ia ł za
pew n iony zbyt swych plonów po
przez Centralę.

Rosnąc z miesiąca na m iesiąc o-

otrzymała rolnicy do końca wrzaśala
nawozów azotowych 106 tys. ton, fosfo
rowych 246 tys. ton, nawozów potaso
wych 65 tys. ton. Z  ogólnej ilości 417 
tys. ton — 193 tys. ton nawozów po
chodzi z importu.

Zgodnie z planem rolnictwo otrzyma 
w okresie od 1 czerwca do 30 września 
r. b. 417 tys. ton nawozów sztucznych, 
a zatem o 85 proc. więcei, niż w tym
samym okresie r. ub. Według gatunków 
rozprowadzone będą następujące ilości:

Szkolimy fachowców

Kms dla agentów skupu żywca
Wydział Rewizyjno -  Instrukcyjny 

Centrali Mięsnej we Wrocławiu zorga
nizował w dniach 10— 24 bm. 14-dnio- 
wy kurs dla agentów zakupu Okręgo
wych Spółdzielni Handlowo-Mięsnych i 
Zbytu Zwierząt. Kurs obejmuje szkole
nie agentów z województw: wrocław
skiego, śląsko-dąbrowskiego, krakow
skiego i warszawskiego.

Wiele uwagi poświęciło kierownictwo 
kursu organizacji wykładów fachowych, 
obejmujących szeroki zakres wiadomo-

G AJE SŁO N E C ZN IK O W E zajmu 
ją  w  Z w iązku  Radzieckim  m ilio n y  
hektarów . Daleko w  m niejszym  
stopniu, ale rów nież jako cenna ro 
ś lina  upraw na, trak tow a ny  jest sio 
necznik w  B u łga rii, R u m u n ii i  na 
Węgrzech. Inne k ra je , a w  ich licz  
b ie  i  Polska, up ra w ia ją  słonecznik 
w  zn ikom ej ilości i  to  przeważnie 
ja ko  roś linę  dekoracyjną. Czas naj 
wyższy, by ten stan zmienić. W 
Z w iązku  Radzieckim  ro k  rocznie 
m ilio n y  k w in ta li z ia rna  słoneczni 
kowego przerab ia ją  fa b ry k i na cen 
ne i poszukiwane na ry n k u  oleje.

W yjśc ie  słonecznika z ogrodów i  
sadów R osji na pola dokonało się 
m n ie j w ięcej przed pół w iek iem , a 
to  dz ięk i w yna lez ien iu  łatwego spo 
sobu w ydobyw an ia  o le ju  z z iaren 
słonecznikowych. W roku  1913 u - 
p ra w y  słonecznika w  R osji zajm u 
ją  już  nonad 900 tys. ha, a po Rewo 
lu c ji  Paździe rn ikow e j upraw a sło 
necznika wzrosła k ilk a k ro tn ie . Dziś 
Zw . R adziecki za im uje  w  p ro du kc ji 
nasion słonecznika pierwsze m ie j 
sce na świecie.

Równolegle ze wzrostem  obsza
ró w  up raw y  słonecznika w zrasta— 
zawdzięczając pracy uczonych ra 
dz ieck ich  — w ydajność z ha. Re 
ko rd  osiągnię ty w  roku  1939 wyno 
Si 41 q z hektara. W ramach pięcio 
le tk i ’•'nwoiermej postanowiono pod 
nieść’ zb iór z ia rna słonecznikowego 
z całego terenu ZSRR. do 3,7 rrfilio  
nów  k w in ta li .  Zadanie to naa być 
osiągnięte w  roku  1950 W yb itny  
ud z ia ł bierze w  tym  nauka radziec 
ka.

ści z dziedziny gospodarki mięsnej. O 
bok wykładów teoretycznych przepro
wadzone będą również zajęcia prak
tyczne w rzeźni i na wzorowo zorga
nizowanym spędzie bydła,

Badaniem słonecznika, jako  ro  
ś lin y  przem ysłowej, za jm uje  się śze 
reg naukowych zakładów badaw 
czych i  stacyj se lek''v łnvch. Szkolą 
one rów nież nowych p racow n ików  
naukowych w  te j dziedzinie. L ite  
ra tu ra  fachowa o słoneczniku jest 
w  ZSRR nadzwyczaj bogata. Poza 
poważnym i o ryg in a ln ym i pracam i 
i  m onografiam i, w yda je  się w  o- 
grom nych nakładach ponularne bro 
szury, u lo tk i, p laka ty  itp .

Poważne sukcesy osiągnięto rów  
nież w  zakresie hodow li słoneczni 
ka. Radzieccy selekcjoniści w yho 
dow a li szereg nowych gatunków  
te j ro ś lin y  o w ysok ie j zawartości 
tłuszczu w  ziarnach. N iew ie le  ustę 
pu ją  one pod tym  względem  na jlep 
szym gatunkom  lnu. Badania w  tym  
k ie ru n ku  prowadzone są nadal. Du 
że postępy poczyniono rów n ież w  
dziedzin ie m echanizacji up raw  i 
zb iorów  słonecznika. Skonstruowa 
no nawet specjalne s ie w n ik i i  kom  
bajny.

Czy w  naszych w arunkach mamy 
m ożliwości zastosowania up raw  sło 
necznika w  poważniejszych rozm ia 
raćh? Fachowcy tw ie rdzą , że tak. 
Chodzi ty lk o  o zapoczątkowanie. 
Zagadnienie to w  początkowej swej 
fazie pow inno zainteresować prze 
de w szystk im  Z ak łady H odow li Ro 
ślin, m a ją tk i państwowe, resz.tówki, 
będące pod zarządem Zw. Samopo 
mocy Chłopskie j, itp . W okresie 
z im y należałoby to zagadnienie 
przemyśleć z całą powagą na ja k ie  
n ie w a to liw ie  zasługuje.

Nowe zadania
Oyrskc i L3s o P a ń s t w o w i

Wytyczne działalności M in. Leśnic
twa, sprecyzowane na ostatnim zjeździe 
dyrektorów Lasów Państwowych określa 
ją najważniejsze zadania na nowy rok 
gospodarczy.

Do zadań tych należą: zwiększenie 
tempa podziała dyrekcji na nadleśnic
twa, racjonalizacja podziału i koordyna 
cji pracy, zwiększenie wydajności i dys 
cypliny pracy, rozszerzenie akcji współ 
zawodnictwa, właściwy dobór pracowni 
ków, wykorzystanie funduszów na ak
cję socjalną, współpraca ze związkiem 
zawodowym i organizacjami polityczno- 
społecznymi, zaspakajanie potrzeb szkol 
nictwa zawodowego oraz opieka nad 
hufcami organizacji „Służba Polsce“ ,

0 tys. koni z Danii
otrzyma ą drolini roiticy

Pszenica . .
2 i P ° .........................
Jęczmień pestemny 
Jęczmień przemiałouty 
Jęczmień browarniany
O w ie s ....................
Mieszanka pasteuma . 
Gryka . . . . . .
Proso grube . . . 
Kukurydza • . •
Mąka pszenna 80'k 
Mąka pszenna 70^
Mąka żutnia 90k 
Mąka żytnia 80ty 
Mąka ziemniaczana 
Otręby pszenne . . 
O tręby żytnie . •
O tręby jęczmienne 
O tręby owsiane . .
P łatki otnsiane . .
O tręby kukurydziane 
Basza jęczmienna 65^. 
Kasza iaolana. , . .
Kasza gryczana , . 
Pęczak . . . • »
Groch polny . . - 
Groch V iktoria . •
Groch „F o lger" . .
Groch pasleumy . . 
Fasola biała iedn. . 
Fasola kolorotua. . 
Fasola »Jasiek* •

j R o b i k .....................
W yka. . . . . • 
Pełuszka . . .  * 
Lubin żółty . . . 
Lubin słodki . • •
Lubin gorzki . . •
Lubin niebieski . .
Lubin odgoryczony 
Seradela . . . •
Rzepak ozimy • • 
Rzepak lary . • •
Rzepak przemysłowy 
Rzepik le tn i . • . 
Siemię lniane . • 
Siemię konopne. .
L n ia n k a .....................
Mak nieb ieski do sieutu 
Gorczyca . • • 
Inka rna tka . . . .
Konicz. czerw , czyszcz 
Konic*, biała czyszcz 
Koniczyna czerw, sur 
Koniczyna biała sur. 
Koniczuna szwedzka 
Nasiona bu racz. past. 
Nasiona buracz. miesz
K m in e k .....................
Rzepa ścierniskowa 
Tymotkę . . . .  
Nasiona m archw i . 
Nasiona b ru k w i. .
Nasiona pomidorów
Lu cerna .....................
Makuch kokosowy - 
Makuch lniany . .
Makuch rzepakowy 
Śrut kokosowy . •
Śrut ln ie nu . * •
Śrut rzepakowy . . •
Śrut soiowy . . . • 
O lei ln iany . . . •
O lej rzepakowy . . 
Pokost ln iany . • 
Ohmie' 650 kg) 1 pet. 
Słoma żytnia luzem 
Słoma pras. żytnia. . 
Siano zw. luzem . ■
Siano zw. prasowane 
Siano pras. n/nofeckie 
Z iemniaki iadalne . . 

(d’a producenta^ . .
(dla ap. handlowego) 

Ziem niaki przemysłowe 
(dla producenta). • 
(dla ap. handlowego) 

Marchew jadalna . ■
K ap us ta ....................
Kapusta kiszona . • 
Buraki . . . . .  
Pietruszka . . . . .  
łabłka iadalne . . . 
Jabłka przem. . . 
Jabłka zim owe 1 gat. 
Cebula . . . . .

3.500
2.175
2.075

2.075

3.800-4.200
3.000-3.300

5 630

3.300

1.500
1.100
1.000

7.000 
1 0 0  
4 500

3.550
2.225

2.125

2.175

2.700 
5.400
5.700

3.250
8.500 
1.350

950
853

7.500 
850

4.000
5.700-5-900

11.500-12.500
4.00 J

5 600-5 900 
4.600-4.900

3,500 
2 175

2.075

2.075

4.000-4.200 
3.100-3.4C0

5,400
5.600

3.300

1.350
950
850
850

1.000
4.300

6.000- 6.200
5.500-5.700

14.000-15,001

7.000-7.500 
14 500-15 50( 

7.500-7.800

3.550
2.240

2.140

2.090

2.800

5.600 

3 350

1.600 
1.200 
1.000

1.090

6.700-6-900

3 800-4.000 
4.000-4.20C

3.700-3.900

6.500-6.600

13.000-13 50*

6.300-6 600

7.600-8X00

7.000-7.500

6.300-6.500

15 500-16.500

1.900-4 000 
1.700-1 800

3.100-3.300
1.500-1.600

t-,3 000 68 not
24.000-26.00<

550 600 

700-8(0

500
570

450
520

700-800
800-1.000

700-800

2.000-2.500

3 8)0-4 000
2,000-2.100

1.800 1.900

46 000-50 oor
23X00 2 4 . 26X00-28 0(0

Do końca września przybędzie z 
D a n ii do P o lsk i 10 tys, kon i. M in. 
Z iem  Odzyskanych w  porozum ie
n iu  z M in . R o ln ic tw a  i  R. R. oraz 
Zw. Samopomocy Chłopskie j usta li 
ło  następujący rozdz ie ln ik : w o j. 
szczecińskie o trzym a 4 000 kon i, 
woj. olsztyńskie — 3.300, w o j. poz
nańskie i w roc ław sk ie  po 850, woj. 
gdańskie — 600, oraz *tvoj. b ia ło 
stockie i  śląsko - dąbrowskie po 
200. K on ie  o trzym a ją  przede wszy 
Stklm  m ało i średnio -  ro ln i chłop i.

-  /

700-80(

500
570
450
520

4.500-4-600

7l5.000-80.0( 0

450-500 
550-6( 0 
550-600 
650-700

500 
570

450
520

1.000-1.100
800-1.0CC

800-900

3 500-5 000 
2.500-3.000

2.000-2 300

550*650 

650 750 

530 600

480-550

Tendencja: 
Podaż - ■

spokojna spokojna spokojna spokojna

Śupertomasyną praMssje „  Bonarka “
Nowouruchomiona fabryka chemiczna Na czwarty kwartał br. przewiduje

się produkcję ok. 2.100 ton, dzięki cze 
mu zmniejszy się poważnie brak nawo 
zów sztucznych, który nasze rolnictwo 
jeszcze odczuwa. , f  _■

Wyższe k w a l i f ik u je  zawodowe
zdobywali piacawnScy Lasów Państwowych

„BO NARKA“  podlegała Zjednoczeniu 
Przemysłu Nawozów Sztucznych w Cli 
wicach w końcu sierpnia rozpoczęła 
próbną produkcję supertomasyny.

M in is te rs tw o  L-eśnictwa posiada 
szeroko rozbudowane szkoln ictwo

O r i.» gj I odcinek pięknej powieści

p t „MIESZKAŃCY ZAKLĘTEGO ZAMKU'4
ut n u m e r z e  
3 7 - y m

6 6„  P r M i j  ß a c e e l t a
tygodnika dla starszych dzieci i młodzieży. Kr 3350-0

zawodowe. Obecnie czynnych jest 
na teren ie całego k ra ju  8 liceów  
leśnych, 2 licea przem ysłu drzew 
nego, 16 ośrodków szkoleniowych 
i 34 kursy specjalne.

W roku  bieżącym przeszkolono 
m. in. 1092 gajowych na s tanow i
ska leśniczych, 65 leśniczych na 
nadleśniczych i 19 zaw iadowców 
ta rla kó w  i ro b o tn ikó w  na k ie row n i 
ków ta rla ków . (h.b.)
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Należy obmżyć cenę cukru
aby zwiększyć jego Konsumeję
% &&& $  *  , , .  cukru jeszcze większego spożycia

 ̂ . i x *   A irfocom (rnsnodsrk i z& pfts iin ii . 1 nnftrrKr?^

Prawie z niczego powstała
parowozownia skierniewicka

■̂u: wVCOfUia

RZECZPOSPOLITA i  DZIENNIK GOSPODARCZY Nr. 255. Str. 11

W Ti7ESIEŃ jest ostatnim okresem gospodarki zapasami cukru 
RZESIEN je t kampanii. W naszym bilansie handlo

pochodzącym «  » - k pierwszych miejsc. Gospo-
r rL PX « w T  "w łasna  ]„a J tym odcinhu daje najlepszy obraz 
je j *  doskonałości i  korzyści p ły n n y ch dla państwa.

Oczywiście, że same planowanie b i
lansu towarowego nie jest łatwe;. 
leżnione jest ono od szeregu okoliczno 
k i ,  zwłaszcza natury Mimatyczne] 
l wymaga doświadczeń wieloletni . 
Lecz' właśnie, dzięki tym doświadcze
niom, i dzięki gospodarce planowej mo 
żerny nie tylko zaspokoić ja jo w e  s 
potrzebowanie w cukrze, _ a.e < _
ten stanowi jedną z. powaznyc p )

” aW BOoSt S “ ' dniach obserwujemy 
brak cukru w punktach sprze azy; y . 
hiacja spowodowana jest panika sk,m, 
nastrojami wśród społeczeństwa, ^
głym ieszcze brakiem zau ania _ ,
ratu dystrybucyjnego, ja>< r0W1

w roku bieżącym „cyfry
dobitnie wykazują, iż w .P^od“ k^* C 
kru postępujemy szybkimi _ krokami 
przód. Równocześnie poważnie miększa, 
sie konsumcja tego artykułu na fi • 
ludności, co zwłaszcza na wsi ,•
zaobserwować w latach P ^o jenn i c . 
Cukier, który przed wo,ną M  artyku 
łem luksusowym, obecnie stał się any 
ładem pierwszej potrzeby ludności we 
skiei, używanym nawet do p r« tw °ró * 
owocowych. Ostatnie dni pi ze _
kamnanią wykazują, 'z zaP1al , j
produkcja i zbyt cukru w roku b,e 
żącym wykonane zostały w ^ ^ .
1 mimo wzmożonej konsumcjd w 
siącach letnich, tj. w okresie pr-yg 
Wania konserw, owoców, sokow
nych przetworów, cukru na D ’1' 
tylko nie brakowało, ale P°zos a

krycie w obecnej produkcji. Dotyczy to 
również cyfr posiadanych rtmanentow, 
które na 1.1.1948 wykazywały kwotę 
374 400 ton, a na 31.X11.48 wynosi 
beda 405.000 ton, gwarantując naw 
nrzv ieszcze zwiększonej konsumcji, cal 
kowite ‘ pokrycie potrzeb do kampanii 
w r. 1949.

O ile więc, jak wynika z podanych 
cvfr w żadnym wypadku nie może 
bvć'obawy o brak cukru na rynku do 
początku kampanii, która juz w pierw-

są ^ " i r i i b S i

br

jeszcze większego spożycia cukru nawet 
najbiedniejszym. Dotychczasowy bowiem 
mnożnik cen 180 w stosunku do lat 
przedwojennych wydaje się za wyso i, 
i może spowodować wzrastanie zapasów 
cukru w magazynach spółdzielni i skle
pów detalicznych. . . . .

Nie trzeba też zapominać, iz juz w 
najbliższych dniach wieś _ zasilona zo
stanie poważnymi ilościami cukru z ty 
tułu dostaw buraków, i dlatego tez w 
tym okresie miasto musi znacznie zwię 
szyć jego konsumeję, aby utrzymać pi a 
widłowy stosunek między produkcją a 
zbytem. Dla dobra każdego obywatela, 
iego zdrowotności należy zwiększyć kon 
sumeję w kraju kosztem obniżenia ce
ny i usprawnić detaliczny aparat zby
tu ’ Byłoby to korzystniejsze dla naszej 
gospodarki, a równocześnie zwiększyło
by konsumeję naszych owocow czy te 
innych przetworów cukierniczych. Roz 
poczynająca się nowa kampania «K ro 
wa i stan naszych magazynów ze sta
rej kampanii jest najlepszym dla tego 
momentem. ^  g r E lO W S K I

Oglądając odbudowane ob iek ty
przem ysłowe spotkać się m us i

m y zw ykle z ty m  samym. Przed 
przystąp ien iem  do pracy me było 
n ic ani m urów , an i maszyn, b ra k  
ludz i i b ra k  podstawowych narzę
dzi do pracy. Przyjeżdżając do fa 
b ry k i w id z im y  skom plikowaną apa 
ra tu rę  w ruchu  1 w yprodukow any 
towar.

Możemy powiedzieć bez przesa
dy że n ie w ie lu  z lu d z i p ra cu ją 
cych obecnie p rzy  warsztatach k to  
re z gruzu w łasnym i rękam i odbu
dow a li zdaje sobie sprawę ze swe 
go bohaterstwa w  pracy poko jo 
wej. O t po p ros tu  w yko n a li swo
je  zadanie powojenne i w  codzien
nym  trudz ie  nie m ie li naw et cza
su myśleć o zwalczanych trudn o -

SCr liy m  prostym  rozum owaniem  
spotka liśm y się oglądając parow o
zownię sk ie rn ie w icką , k tó ra  na 
swych 23 kanałach re w izy jn ych  do 
konu je  40 proc. napraw  średnic 
(trw a jących  ponad 24 godziny) zro 
bionych w  całym  okręgu warszaw 
sk im  PKP.

Po wojnie parowozownia posiada 
ła ty lko ‘ budynek bez szyb. Wszyst 
kie maszyny, urządzenia i narzę
dzia zabrane zostały przez Niem

«7 iedy w  ub ieg łym  ro ku  A ng licy
K  w sze lk im i dostępnym^ środka
m i rozgłaszali na cały sw

.... r . . . swej wystawie „A n f} ia 1
tylko ols brakowało, >' w y p r o d u k o w a ć “ dukować,
cze pewne zapasy na rezer .. wiedzenie, „p o tia i y i „

Rok rocznie w P e r e s i e ‘  ale n ie  m oie s k « —

iprłza ale za mało zwiedzają

Trzeba uprzystępnić
zrozumienie W y s t a w y  Z .  O -

. Brezentów na jb liższym , Sie w  « « * < > *  .

Kok rocznie w „^nerwowość
mjnym wyczuwa się pewną 
n konsumentów, którzy tworzą - Y 
w gospodarstwie domowym P .
niepotrzebne ożywieme się ) v ' 
chwilowe trudności w dvsti v aucji. - 
wodowane jest to również oiawą - 
ew. podniesieniem ceny na ro P , 
szłv, co zresztą w ohecnei chwili me 
tv!ko jest nieuzasadnione z pumau 
widzenia gospodarczego, ale przeciw,ve 
-zapowiada rewłzie ceny w dół. U 
bowiem w r. 1947/48 zakontraktowano 
211.308 ha pod uprawę buraka cumo - 
weS,0 o tyle w r. bieżącym _ 1948/49 
ilo ś ć 'ta  poważnie wzrosła, i wynos>

173 ha, przy poważnej rozmcy ,w 
górę między ilością zakontraktowaną 
a dokonywanymi obecnie pomiarami. 
Ważną jest przy twn rzecz* Pjd e-

» ^ 5  ^ f i nf L Zw r. 1 9 4 7 X 1 7 5  c 
¡ ” j d  w 'ro k u  bieżącym. Wykopki 
próbne buraka cukrowego wrnzą po 
ważne podniesienie się wydajności, n *  
S e k  większej ilości zastosowanych 
nawojów, oraz zaaklimatyzowania s? 
osadników na Ziemiach 0 d * v J anjJ V  
Zresztą same warunki dla rolmka^hy y 
w tym roku lepsze, a , '  „  ,
którv otrzymuje plantator za B
buraków stanowią poważna po ) i.
'dochodzie gospodarstwa rolneg -

1038 wynosiła M 5.M 0 <«.
T i r / ż O  S  w Ł Pc.*row yęb ,,a

- ?  r « r t t f 55»sr£wyniosła 169.600 na ,
buraków. Z  tego jasno wynika, «  
bieżący zbliża nas wyraźnie do pro 
dukcji przedwojennej w, 0OVV15' “ C wy^ . 
kontraktowanej, a w zbiorach przewyz 
sza ią o blisko 1 mdion on- t ę

W  zbycie rok 1937 wykazywał prze
ciętnie 32.100 ton, a rok 1 ' v ze
sekwencji zniszczeń wojennyc 1 - P
ci?tna kwotę Zbytu na rynek wewmętrz 
ny 20.100 ton miesięcznie. b.ez ,

-zakreślił w planie zbytu na 1948 r  
S ó ln , 350000

T b ó  iS o ś c i,  wynika. Iż komnmeo 
' / o ^ n l f  w ie k a , maiduiąc pełno po-

i  Tg&sstt'. -
n ' WZO nie jest zwyczajną wysta 

Tu 0dbyw aią się se tk i tysięcy
transakc ji a terminem d « tó w , „n
, „ r37" B p7. p rze rw y ko lum ny zaraz . w
Ysarówek dowożą tow ar, gayz 
p rzeciw nym  razie pa w ilon y  ! s m  
ska opustoszałyby w  ciągu k u k u  
godżim N ie  w ystaw ia  sie w.pc atra

kcy jnych  . kontra '-
przyciągać za graniczny en
hentów  i zdobywać dolary.

N ieprze rw any strum f n, ^ vUPU]nl e 
cych dowodzi, że Potra f m y n e  
tv lk o  w yprodukow ać tow ar, 
to  rów nież dostarczyć konsum en
tow i. L iczba zwiedzających w yno-
S  ¿ t k i  tysięcy, cyfra  obrotów  set 
k i m ilionów . M im owoU « a  
rbvtfinie czy ten ożyw iony rucn

S%r r f» »  i1 nrzem ysłu skórzanego, co
r ^ a w ilo n u

S ^ w W k u  m ia s t po lskich, r  by 

S ? m o 1 a 5 U wseż 4 ni / a W spaniale

wiezienia ¡prezentów najbliższym, 
czy wreszcie łatwość kupna wym - 
kająca z nagromadzenia ty lu  MJ- 
przedniejszych produktów. W « y  
stko to razem stwarza w ar m k . dia 
wspomnianych olbrzymich o d u -

t0 Wystawę zwiedzają różni ludzie 
trudno oprzeć się wrażemu, -
większość z nich opanowana jest
gorączką kupow ania. Zw iedzanie,, 
szeregowanie z jaw isk , , w yciąganie
wniosków i korygow anie pogiądo
schodzi na p la rf d ru g l- ^ C I^ n a  widzieć można poważnego pana, 
k tó ry  dopiero co nabył kask tro^ 
nikalny, a teraz biegnie do paw. 
łonu przemysłu elektrotechniczne
go po żarówkę, po tym  popędzi po 
mydło do golenia, następnie prze
kąsi coś w barze rybnym, mięsnym 
czy mlecznym, zakupi jeszcze ty 
siąc drobiazgów, wchłonie na ko
niec piwo z precelkami za ¿0 z . 
taksówką pojedzie na dworzec by 
zdążyć na powrotny pociąg. Czy 
w iele wyniesie z Wystawy.
się, że nie. . .

Błędem byłoby tw ierdzić, ze .en
typ zwiedzających przeważa, .v 
każdym bądź razie w rozmowach 
ze zwiedzającymi stw ierdziliśmy, 
że poważny ich odsetek me i j  
sobie nawet sprawy, ze wsz/»tk e 
bez w yją tku  eksponaty są wytwo 
ra m i ‘ zakładów pracującycn na 
Ziemiach Odzyskanych. W ystarcza 
im  świadomość, że Wystawa taka

&1MożnaWby więc dopatrywać się 
• tir realizowaniu s ru

gi e w  szczegóły, byle szybciej 
przejść do kasków  i kre tonów , czy 
naw et wesołego m iasteczka

Ujm ując ogólnie, zarzucie by moz 
na Wystawie brak dostatecznych 
środków uprzystępniających zro^u 
mienie najistotniejszych _ proble
m ów i osiągnięć na Ziemiach Od 
zyskanych. Wystawa w  ciągu k il 
ku tygodni swego trw ania  siata s^ę 
popularną w  całym kra ju .

Bram a wejściowa ro i się 1 ] aK 
od tłum ów . Czas w ięc  pomyśleć o 
głębszym zapoznaniu tych td im oA 
pi<i ty lko  z p ro du k ta m i Z iem  Odzy 
skanych lecz rów n ież z sam ym i 
Z iem iam i O dzyskanym i i  na jw aż
n ie jszym i ich zagadnieniam i

W bieżącym tygodniu rozpoczęła 
się masowa pielgrzymka młodzieży 
szkolnej na Wystawę. D a y 
piętnasto i  osiemnastoletnich zwie 
ta ją c y c h  bary nie będą stanowiły 
większej a trakcji, w y szale ją się w 
wesołym miasteczku, a przez re.z 
tę dma chłonąć będą nagromadzo
ne cuda. , , , .

Czy pomyślano o tym, by ¿ac _ 
odpowiednio światłych przewodni

ki AREK DĄBRO W A

przctvuitav. — - . ffienun a e iviuzim UJ
być można wszędzie. - P , . n iedociągnięć w realizowaniu
teczki i torebki damskie ze s k h założeń wystawy. Nalegało
sk,ej skóry, takie same pod uwagę « " ? « * .

KOLPORTERKA z tradycją
ale Ia nie tylKo noRami pra- 

cuj'ę. Głową te*, bo chcąc 
sprzedawać, trzeba je i i .
klamować -  stwierdza p. Emilia Ju 
styna Giersz...

z rozmowy w

„Modzie i Życiu Praktycz."
. .. tr 1Nr 2«. K 13387-0

ców, którzy wycofując się me zdą
żyli wysadzić w  powietrze zabu
d o w a ń 'stacyjnych. Zabrano się do 
pracy dosłownie gołym i rękam i.
Ale dużo może zdziałać dobra w ola 
k ierownictw a i  rzetelna praca ca 
łei załogi. Każdy naprawiony pa
rowóz wysyłany jeszcze w tedy na 
fron t to była okazja do zdobycia 
nowych narzędzi i maszyn.

Wyremontowano wreszcie le kk i 
parowozik, k tó ry  nie nadawał się 
do służby drogowej, ale sta* sik  
środkiem transportowym  ̂parowo
zowni skiern iew ickie j, która _ dzię
k i iego podróżom aż do lm n  from
tu zdobyła większą część obecnego
wyposażenia. Dzisiaj, każdy ,,c o 
ry " parowóz bez względu na jego 
typ i wielkość może być tu w yle- 
czony ze wszelkich dolegliwości.

Parowozownia ma obrotnicę do
stosowaną do wszystkich kursu ją
cych w  Polsce parowozow 23 kama 
ły  rew izyjne i 3 kanały głębokie 
elektryczną zapadnią ^ a i W  
na wmontowanie jednej _ lub dw u 
par kół bez rozmontowania podwo
zia. Jest tu specjalna stacja kom
presorów. napędzająca narzędzi« 
pneumatyczne jak m łotk i, w ie rta r 
k i i nitownice, przez co w yelim
nowano narzędzia elektryczne u 
niezależniając się tym  od dopływu 
energii elektrycznej.

Do m ycia parowozów (zabieg ten 
nrzechodzi lokom otyw a po każdo
razowym  przebyc iu  1°°°— 1500 km ł 
zmontowano nowoczesne J , '
n ie do podgrzewania w ody, w yko  
rzystu jące ciepłą wodę 1 P * 
przyjeżdżających do naprawy _ l i  
mveia parowozów. Jest, tez juz 
brze zaopatrzony w  o b ra b ia rk i od
dzia ł m echaniczny.

Ten dział mechaniczny, to zbiór 
maszyn różnych typów P ffhąga - 
nych nie ty lko  z całej Polski, ale 
i z Niemiec, aż spod Berlina. Każ
da maszyna ma swoją h istorię 
każda musiała przejść przez ręce 
miejscowych mechanikowi, _ którzy 
doprowadzili ją  do stanu używalno 
ści.

Stary k ie row nik  robót _ M ichał 
Stemborowski przyczynił się w  du 
żvm stopniu do skompletowania 
parku maszynowego parowozowni 
skierniew ickiej, ale to wciąż jest 
dla niego , za mało i t ^ az jeSz^  
jeździ po Polsce szukając nowego 
sprzętu. Ostatnio zainstalowano tu 
specjalną obrabiarkę do obtaczama 
kół parowozowych i  uzupełń a s , 
obecnie brakujące części w  specjał 
nej obrabiarce do osi kołowych, 
Te dwie maszyny mogą byc chlu
bą warsztatu, bo ty lko niewiele 
największych parowozowni może 
poszczycić się takim  sprzętem.

Personel skierniewickiego „ s í 
tala parowozów“ l i  czy 850 osob. 
M imo w ie lk ich  w ysiłków  enerve 
negó naczelnika Majewskiego kto- 
rv  stara sie wszelkim i sposobami 
o ciągle u łatw ianie wykonywanych 
robó t praca tych ludzi jest bardzo 
ciężka. Poważnym kłopotem tej 
odtworzonej po wojnie 2 niczego 
parowozowni, jest brak ^ iszczone - 
« 0  przez Niemców centralnego o- 
o-r7ewania budynku, k tó ry  odczu
w a ją  robotnicy bardzo dotkliw ie 
na jesieni i w  zimie. Mankament 
ten powinien być jak najszybciej 
usumsty. (mw)

re 6<54dary się * a W ZO, w idz ia łem  
w w itry n a c h  sk le py»  ne 
knw sk ie i. Każdą sztukę z kry..zv 
łó w  pokazanych na w ystaw ie  - 
trayn łać można ry J e l e n . ^ G t a ^  
W ałbrzychu. K atow icach, ,
kow ie  A  n ik t  me może tw ie rcu ic , 
■ d y w a n ó w ,  kuponów  «b ram o - 
w vch m ebli, zabawek, pudełek n 
m yd ło  i tysiące innych rzeczy me 
można nabyć w  całyn\ ^ ^ 0 o l.

M usim y więc przy^ ^ ć 1 ffd7j eir '-  
brzymiego popytu szukać: ^  
dziei. Zdaje się, iz decydują xu
m om enty psychologiczne. czy
nl-p.-7u0d liw v  snobizm tych, którzy 
ctaa poptaaó .1 , ^  rnapm -enu 
r7vmś co nosi napis „Wystawa 
Ziem Odzyskanych“ . Pewną ro 
odgrywać może również chęc P

Studenci czechosłowaccy
n a  p i a l ł U c e  w  cen

W myśl za^ [ p r f c y  ^gospodarczej

ło do polski 10-ciu cy.
szych uczelni na p r» ‘\ 1 m ineral
ne w  naszvm orzemysłe ^  tów
nym . Z te j liczby 4-ch stuaei

odbywa praktyk, w “ >«Ch

" GS ° n o ć “ in ie  "lO-ciu studentów 
polskich przebywa obecnie na prak 
? Jr Czechosłowacji w z.ahła- 
dach 'należących d .  Centralnettodach Ceramic’ nego
Zarządu Przeto m u  ^

sznycn j - -
wziąć pod uwagę psychikę riumow,
napływających do W rocławia 1 * *  
ułatw iać im  rozdrabniania się w 
pogoni za błahostkami. Z drugiej 
zaś strony należało ułatw ić zwie
dzającemu zrozumienie przemian 
jakie w  ciągu trzech la t dokonały 
się na Ziemiach Odzyskanych.

Widz nie lubi trudzić się i zawa
le  rozumować, tym  bardziej, ze 
wyjazd na Wystawę każdy skłonny 
jest uważać za pewnego rodzaju 
przyjemną wycieczkę. Użycie więc 
prostych bezpośrednich środków 
ekspresji najszybciej by do niego 
przemówiło. Wiadwno, że w  odbu
dowę gospodarczą Z O. włożono me 
mało trudu. Musieliśmy nie tylko 
odbudować fabryk i i zaopatrzyć je 
w park maszynowy, lecz także zna
leźć wykwalifikowanego pracowni
ka Opanowaliśmy technologię nie 
znanych nam dotychczas gałęzi 
produkcji, jak steelon, szkło opty
czne, łupek szamotowy, kalkoma
nia i  inne. Osiągnęliśmy to kosz
tem zainwestowania olbrzymiego 
kapitału w o li i poświęcenia, w kła  
dów materialnych i pracy, a o tym 
niestety pamiętają nie wszyscy ze 
zwiedzających Wystawę. Obserwo 
waliśmy szczególnie sposób zwie
dzania części problemowej. Ludzie 
robią to w biegu, bez zagłębiania

----------  f

106 ton porcelany
Wy p ro d u k u je  „ K rz y la tk a ”

. . . r 1 •_ Z caniłama. Fshrvka
Pracująca w powiecie jeleniogórskim 

Państwowa Fabryka Porcelany Techn.cz 
nei Krzyżatka“  zamierza wykonać w 
trzecim kwartale rb. 106 ton wyrobow 
porcelanowych. Fabryka produkuje por 
celanę elektrotechniczną, techniczną, tek

stylną i sanitarną. Fabryka eksportuje 
swe wyroby do Szwajcarii ' do Danii. 
Duże zainteresowanie wyrobami „K izy  
¿atki“  wykazuje ostatnio Czechoslowa
cja. (e

czeski
zacszcządai wiele benzyny

w tych
rosiały urzędowe doswia-o « e n  Urzędowo stwierdzono, ze/ostały urzęuow« :
nowym czechosłowackim wynalaz
kiem , umożliw iającym znaczne za
oszczędzenie materiałów pp ^ 5  
w czf.erotaktowych silnikach wybu 
chpwych. Autorem patentu jest cze 
ski konstruktor Bogumił Jumca. 
Wynalazek polega na wykorzysta
n i  niespalonych gazów, które na
wet przy najdokladnieiezym usz
czelnieniu przedostają się p t '^ 2 c5r 
1indrv.

1933 Urzędowo stwierdzono, że 
dzięki zastosowaniu wynalazku 
s iln ik  skonsumował ty lko 6,6 litra  
na 100 km, zamiast dotychczaso
wych dziesięciu litró w . Według o- 
rzeczema fachowców, zainstalowa
nie wynalazku kosztować będzie 
około 1.700 kezs. a przecietme sa
mochód zaoszczędzi 20—25 proc. 
materiałów pędnych.
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Kto zadenuntjooioł „Barykado M o ś c i”
S ensacy jny  p ro c e s  w k ró tc e  w  W arszaw ie

Do Sądu Okręgowego w Warszawie 
wpłynęły akta w sensacyjnej sprawie 
aresztowania przez gestapo komórki or
ganizacji oporu „Barykada Wolności“ , 
na której czele stał Stanisław Dubois.

Stanisława Kiesłowska, żona majora 
WP, w październiku 1939 roku zało
żyła kawiamię-bar przy ul. Ordynac
kiej 7 pod firmą „Gospoda Przyjaciół“ .

W  lokalu tym znajdował się punkt 
zborny Polskiej Organizacji Ruchu O- 
poru PPS i „Barykada Wolności“ . Mąż 
Kiesłowskiej ukrywał się jako oficer, żo 
na zaś pracowała w organizacji. Po
nieważ lokal zaczął podupadać finan
sowo, Kiesłowska po pewnym czasie 
przyjęła do spółki Anielę Geniusz, któ 
ra wpłaciła jako współudział część go
tówki.

Jak głosi akt oskarżenia, Geniusz do 
1939 roku była właścicielką lokalu ga
stronomicznego w Gdyni. W  paździer
niku 1939 roku została wysiedlona do 
Warszawy i przez znajomych skontak
towała się z Kiesłowska.

Gdy Kiesłowska wyjechała na kilka 
¿ni na prowincję w sprawach organi
zacyjnych, jej wspólniczka korzystając 
z nieobecności właścicielki, zwolniła ca 
ly  personel.

Członkowe „Barykady Wolności" na
dal spotykali się w lokalu. Geniusz po 
pewnym czasie zorientowawszy się, że 
ma do czynienia z członkami organi- 
m cji podziemnych i oficerami, oświad
czyła, że przy najbliższej okazji zrobi 
z nimi porządek i zlikwiduje całą tę 
bandę.

Członkowie organizacji przenieśli się 
więc do sąsiedniego lokalu przy ul. 
Ordynackiej, znanego pod firmą „Ślepy 
Kazik“ , gdyż do „Gospody przyjaciół“  
zaczęli przychodzić Niemcy.

Kiesłowska, chcąc porozumieć się z 
współwłaścicielką lokalu, przybyła do 
Geniusz w towarzystwie znajomych. Zo 
stała jednak brutalnie usunięta przez 
jednego z SS-manów. Kiesłowska zło
żyła wówczas skargę do urzędu śled
czego. Geniusz została zatrzymana, lecz 
po 24-ch godzinach zwolniono ją na 
polecenie gestapo. Prowadzący docho
dzenie w tej sprawie wywiadowca F i
gura został przez gestapo aresztowany 
i wysłany do Oświęcimia, gdzie zmarł.

W  sierpniu 1940 roku odbyło się nor 
malne posiedzenie organizacji „Baryka
dy Wolności“  w lokalu „Kazika“ . Przy 
sąsiednim stoliku siedzieli jacyś dwaj 
nieznajomi.

W  chwili, gdy do lokalu wszedł Sta
nisław Dubois, tajemniczy osobnicy wy 
jęli broń i i aresztowali członków orga
nizacji. Dubois próbował uciekać ty l

nym wyjściem, prowadzącym z restau
racji na klatkę schodową. Okazało się, 
że przy wyjściu urządzono również za
sadzkę.

Wszystkich członków organizacji are
sztowanych w restauracji przewieziono 
do gmachu gestapo przy ul. Szucha.

Kiesłowska spóźniła się na zebranie. 
Po dwóch dniach jednak została are
sztowana. W  czasie śledztwa oficer ge
stapo radził aresztowanej przyznanie się 
do winy, nadmieniając, że zaprzeczanie 
jej nie ma żadnych szans, gdyż Ge
niusz wszystko już powiedziała.

Władze konspiracyjne PPS po areszto 
waniu przeprowadziły badania na włas
ną rękę i ustaliły, że denuncjatorem 
była Aniela Geniusz.

Aresztowani wówczas z wyjątkiem 
Kiesłowskiej zostali rozstrzelani względ-

W  związku z procesem b. pracowni- 
, ków Okręgu P. N . Z. w Koszalinie, 

nie ponieśli śmierć męczeńską w obo- , ministe.r Rolnictwa i Reform Rolnych, 
zach koncentracyjnych. j j an Dąb-Kocioł, zwrócił się ze specjal-

Aniela Geniusz, ostatnio właścicielka nym apelem do ogółu robotników i pra- 
sklepu komisowego w Gdyni, została cowników Państwowych Nieruchomości

A p e l  M in i s t r a  K o ln i c t m a  d o  p r a c o i u n i k ó iu

Walka z sabotażem i nadużyciami

aresztowana w styczniu 1947 r.
Sensacyjny ten proces w najbliższym

Ziemskich.
„W  wyniku dokonanej rewizji gospo-

czasie znajdzie się na wokandzie sądo- j darki Okręgu Państwowych  ̂ Nierucho
w i  mości Ziemskich w Koszalinie —  głosi

Wyrek w procesie o milionowe nadużycia
w Centrali Zbytu Porcelany. Fajansu 1 Wyrobów 

Szklanych w Łodzi
Sąd O kręgow y w  Łodzi, og łos ił 

w y ro k  w  spraw ie  m ilio n o w ych  na 
dużyć w  C e n tra li Z by tu  Porcelany, 
Fa jansu i W yrobów  Szklanych. Os-

N a mocji w yroku sądu szwajcarskie go

Maszyna wartości 50 tys. dolarów
w r a c a  d o  P o ls k i

Szwajcarski Sąd Najwyższy zasądził 
firmę „Povers“  w Bemie na zwrot Pol
sce maszyny amerykańskiej, t. zw. ta
bulatora, wartości ok. 50 tys. dolarów. 
Tabulator wywieziony został podczas 
wojny przez okupanta z Pocztowej Izby 
Kontroli Rachunkowej w Bydgoszczy 
i sprzedany do Szwajcarii. Odzyskany 
tabulator, wagi ok. 10 ton, stanowi 
człon całego zespołu maszyn, przepro
wadzających mechaniczną kontrolę prze 
kazów pocztowych i innych dokumen
tów.

W yrok sądu szwajcarskiego jest bar
dzo ważny również z tego względu, że 
stanowi on precedens w mnych tego ro
dzaju sprawach przed sądami zagranicz 
nymi krajów, w których do dziś dnia

znajduje się wiele wywiezionego z Pol
ski mienia.

karżony K ow a lew sk i skazany zo 
sta ł na 8 la t w ięz ien ia , oskarżony 
Buda na 6 la t w ięz ien ia , oskarżony 
K w ia te k  na 4 la ta  w ięzien ia . Oskar 
żony M ilk ę  został u n ie w in n io n y . 
Sprawa osk. E hrenre icha została 
w ydzie lona, w  celu przekazania je j 
do postępowania zwykłego.

W uzasadnieniu w y ro k u  Sąd pod 
k re ś lił aspołeczny cha rakte r czy 
nów  skarżonych: K ow alew skiego . 
B udy i  K w ia tk a  oraz ich n iedbal 
stwo p rzy  p e łn ien iu  obow iązków  
służbowych, co na raz iło  S karb  Pań 
stw a na s tra ty .

apel — ujawnione zostały nadużycia* 
godzące w najbardziej żywotne interesy 
Państwa i gospodarki planowej na od* 
cinku państwowych gospodarstw rol
nych. Byli pracownicy z dyrektorem O  
kręgu P. N. Z., Władysławem Czar
neckim, na czele —  wyrokiem Sądu 
Wojskowego w Szczecinie zostali przy
kładnie ukarani“ .

Następnie minister Dąb-Kocioł zwr»> 
ca s ięŁ do robotników i pracowników 
rolnych, aby „zdwoili czujność, by wię 
cej nie dopuścić do podstępnych ata
ków wrogów Polski Ludowej“ .

„Wzywam was —  abyście podjęli 
energiczną walkę z wszelkimi przeja- 
wami sabotażu, nadużyć, niedbalstwa i  
szkodnictwa gospodarczego, które  ̂ jesz
cze w Państwowych Nieruchomościach 
Ziemskich nie zostały w pełni usu
nięte“ .

Opieka nad emigracja zarobkowa
Delegacja Rządu R. P. w czasie ostat 

nich rokowań socjalnych w Paryżu in 
terweniowała o objęcie ubezpieczeniami 
społecznymi obywateli polskich, którzy 
pracowali kolejno we Francji i w Bel
gii. W  umowie o ubezpieczeniu spo
łecznym zawartej miedzy Francją i Bel 
gią, wyłączono spod jej działania oby
wateli obcych, a więc i obywateli pol
skich. Tymczasem w okręgach podgra- 
nicznych pomiędzy tymi państwami, 
zwłaszcza w okręgach górniczych, pra
cuje wiele emigrantów polskich.

Po raz pierwszy zrekonstruowano turbinę
w Chorzowskich Zczkł. E!okfr?czn?ch

W e le k tro w n i chorzow skie j w y 
konano osta tn io  pierwszą w  dzie
jach naszej e lek troenerge tyk i re 
kon s tru kc ję  turbozespołu.

Zam ontow any w  1942 r. przez 
N iem ców  w  Ś ląskich Zakładach 
E lektrycznych  w  Chorzow ie tu rb o  
zespół posiadał wady, z powodu 
k tó rych  trzeba by ło  jeszcze w  okre 
sie w o jennym  obciąć ło p a tk i o- 
s ta tn ie j tarczy. Na w iosnę 1943 ro 
k u  doszło do a w a rii, k tó ra  zm usi-

S K ŁA D  L E K K O A T L E TÓ W  
N A  W Y JA ZD  DO B U K A R E S ZTU

Na osta tn im  posiedzeniu Zarząd 
P Z L A  u s ta lił sk ład  ekspedycji po i 
sk ie j na* lekkoa tle tyczne  zawody 
m iędzynarodow e w  Bukareszcie w  
dn iach  25 i  26 bm.

Przedstaw ia się on następująco:
Mężczyźni: 100 m  — K iszka , R u t 

kow sk i, L ip s k i;  4 x1 0 0  m : K iszka , 
R u tko w sk i, L ip s k i, M ach; 400 m: 
Mach, Puzio. 800 m : W ide ł; 1.500 m : 
Kełas, K w a p ie ń ; 110 m  p ło tk i:  
Adam czyk, K rzyżan ow sk i; 40p m  
p ł.: Puzio ; dysk: Łom ow ski, G ie ru t 
to. P rask i; ku la : Łom ow ski, G ie ru t 
to. K rzyżan ow sk i; oszczep: G b u r- 
czyk, K u ź n ic k i,  G ie ru tto ; w  da l: 
Adam czyk, K u ź n ic k i,  K iszka ; 
w  zwyż: Z w o liń sk i, A dam czyk; ty 
czka; M orończyk, A dam czyk: t ró j 
skok: K u ź n ic k i, K rzyżanow sk i;
m ło t: M asłow ski.

Kobiety: 80 m p ł. — Peskówna; 
100 m  i 4 x1 0 0  m: H e jducka, Gę- 
bo lisów na. M oderówna, Słomczew 
ska. B rccków na  800 m: C e ś lik ó w - 
na, W asilew ska; 200 m : G ębolisów 
na. Słomczewska, B rocków na; w  
dal: Now akow a, GeboFsówna, Mo 
derów na; dysk: Dobrzańska. S ta
chow icz: ku la : B regulanka, F la ko - 
w icz. T kaczyk; oszczep: S inoradz- 
ka, Stachowicz, w zw yż: P anków - 
na, Herdówna.

W K IL K U  W IE R S ZA C H

Raid motocyklowy w  Tarnow 
skich Górach o puchar Z iem i T a r
n o w sk ie j i Sądeckiej, k tó ry  by ł 
os ta trrą  e lim in a c ją  do ra jdow ych  
m is trzos tw  m otocykrów ych P o lsk i 
zakończył się zw ycięstw em : W 
kat. do 130 ccm. — F reya (K M  
Ooole) 0 okt. ka r.; w  kat. do 250 
ccm. — St. B runa  (P K M  — W -w a)

0 pk t. ka r.; w  kat. do 350 ccm. — 
K upczyka (K M  Okęcie) 0 pkt. kar.; 
w  kat. ponad 350 ccm. — Ś liw y  
(O M TU R Tarnów ) i w  ka t. z w óz
kam i —  Łobodz ińsk i (K K C  i  M  — 
K rakó w ) — 14,25 pk t. ka r. W  ra i-  
dzie w z ię ło  ud z ia ł 40 zaw odników .

Zmiany w I I  reprezentacji P ol
ski. Na m ie jsce chorego F lan ka  do 
reprezentow ania ba rw  P o lsk i w  
Budapszcie wyznaczony został G li 
mas z C racovii. Jednocześnie Za
rząd PZPN zaw ies ił aż do odw o ła
nia zaw odnika W iśn iew skiego z 
P o lon ii (Bytom ) i n ie  zezw olił na 
jego w y jazd  z I I  reprezentacją 
Próski do Budaoesztu.

PZKol zawiesił 4 kolarzy. W 
dn iu  11 bm. u p ły n ą ł te rm in  zw ro tu  
starych row e rów  dla tych 20 ko la 
rzy, k tó rz y  przed w yśc ig iem  
W.P.W. o trzym a li nowe ro w e ry  f i r  
m y „B a łty k “ . W iększość k lu b ó w  
u s p ra w ie d liw iła  pow ód n ieoddan ia  
row e rów  przez sw oich członków . 
T y lk o  4 zaw odn ików  n ieu sp raw ie - 
d l iw iło  się, wobec czego Zarząd 
P Z K o l zaw ies ił w  praw ach zawód 
niczych — W andora, W yglendę, No 
woczka i Czyża.

5 Polaków w’ międzynarodowym  
kolegom  sędziowskim. Z nan i sę
dziow ie  p iłka rscy  M ic h a lik , R u t
kow ski. K m ic iń s k i. S zna jder i  D łu 
gosz zgłoszeni zosta li przez PZPN 
do F IF A  celem  reprezentow ania  
Polsk i w  m iędzynarodow ym  ko le 
g ium  sędziowskim .

Mistrzostwa tenisowe USA. W 
dalszym c iągu rozg ryw ek  teniso
wych o m iędzynarodow e m is trzo 
stwa U SA w  Forest H ills  nast, w y  
n ik i:  M u llo y  (trzecia rak ie ta  USA) 
— Wood (USA) 8:6. 6:4, 10-8, Sum 
mers (Poł. A fr.)  — Kovacs (W ęgry) 
5:7. 3:6. D robny  (CSR) — Barteen 
(USA) 6:3, 6:2, 6&

ła  do w y ję c ia  w szystk ich  łopa tek 
z p rzedosta tn ie j tarczy, co zm n ie j
szyło m oc turbozespołu do 30 m e
gaw atów . In ic ja tyw a , re k o n s tru k c ji 
łopa tek s iła m i k ra jo w y m i pozwo
l i ła  szybko p rzyw ró c ić  turbozeapo 
ło w i możność pe łn ie jszego w y k o 
rzystan ia . Na podstaw ie  ob liczeń 
i p lan ów  re k o n s tru k c ji, dokona
nych przez in ż y n ie ró w  ZEZ W je 
den z k ra jo w y c h  w a rsz ta tów  w y 
kon a ł pod ich  nadzorem  ło p a tk i tu r  
b inow e ze specja lne j s ta ll o dużej 
w y trzym a łośc i i  w  m iesiącach le t
n ich  przeprowadzono w  Chorzow ie 
re ko n s tru kc ję  tu rb in y . P rzy  p ra 
cy te j w y ró ż n il i się następujący 
p racow n icy  Ś ląskich Z akładów  
E lektrycznych : m is trz  Loss, W antu 
la, N ie s to lik , P ie trucha , S an tu ra  i  
in n i.

Po m ontażu i w yw ażen iu  tu r 
b in y  została ona oddana do ru 
chu. M oc turbozespołu w zrosła  do 
40 m egawatów, co m a szczególne 
znaczenie wobec zbliżającego się 
szczytu jesienno-zim ow ego, (zd)

Po interwencji polskiej nastąpiły per
traktacje pomiędzy Francją a Belgią, w 
rezultacie których zawarto dodatkową 
umowę francusko -  belgijską, zapew
niającą obywatelom polskim wszelkie u- 
prawnienia, z jakich korzystają oby- 
watele francuscy i belgijscy na podsta- swoięi ciotki 
wie umowy ubezpieczeniowej francu- 
sko-belgijskiej.

Asystent politechniki-
m o r t i e r c t g

W  Krakowie wykryto sprawę bestial
skiego mordu, dokonanego ostatnio pizjr 
ul. Grunwaldzkiej 20 na osobie 59-let* 
niej M atyldy Modliszewskiej.

Jak wykazało śledztwo, mordercą jest 
siostrzeniec Modliszewskiej, inż. Mie- 
czyslaw Reiman, asystent Politechniki 
w Krakowie.

Dokonał on ohydnego zabójstwa, du
sząc denatkę sznurem oraz zadając j* | 
rany obcęgami i żelazkiem w głowę* 
Zbrodnia ' miała podłoże rabunkowe. 
Istnieje również podejrzenie, że Rei
man pragnął zawładnąć mieszkaniem

Inż. Mieczysław Reiman oraz żonai 
jego, Irena, zostali aresztowani.

Katastrofa szybowcowa
Na szybowisku w Lęgoborzy wyda

rzyła się katastrofa lotnicza w czasie 
lotu szybowca nad lasem w Jodłowni
ku. Aparat straci! szybkość i spadł na 
drzewa, rozbijając się doszczętnie. Pilot 
szybowca Piotr Skóra doznał ciężkich 
obrażeń.

Zwalczamy skutecznie wąglika
Na podstawie narządzenia M inister

stwa Rolnictwa i R. R. w r. b. jak i w 
latach poprzednich Państwowa Służba 
Weterynaryjna, znając miejscowość, 
gdzie zarazek • wąglika przebywa w zie 
mi łąk lub pastwisk, celem zabezpie
czenia znajdującego się tam pogłowia 
zwierząt przeprowadziła w okresie wio
sennym ochronne szczepienia. W  r. b. 
na terenach województw: kieleckiego, 
krakowskiego, lubelskiego, poznańskie
go i rzeszowskiego zaszczepiono ochron
nie przeciw wąglikowi 1.325 koni i 
3.740 szt. bydła rogatego. W  miejsco
wościach objętych ochronnym szczepie
niem nie było wypadku tej zarazy, na 
terenach pozostałych natomiast w okre
sie pierwszego półrocza rb. zaraza wą
glika pojawiła się w 38 zagrodach przy 
zachorowaniu 67 szt. zwierząt. Z  liczby 
zwierząt chorych 23 szt. zostały wy
leczone surowicą przeciwwaglikową. W  
miejscowościach, gdzie wybuchła zara
za wąglika zastosowano szczepienia u 
153 szt. zwierząt.

CENTRALA
Zaopatrzenia Materiałowego 
Przemysłu Włókienniczego

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na dostawę następujących artykułach technicznych: 5.000 szt. noży do cięcia 
pluszu, 1.000 szt. reki i drukarskich, 10.000.000 szt. igieł czesarkowych 10.674 
szt. szczotek technicznych, 70.676 szt. szczotek różnych Artykułów żelaznych:
1.000 szt. cęg do gięcia n r  Bergmana, 5.000 szt. pilników zegarmistrzows,uc
różnych, 500 szt. pilników nożowych 8“ , 500 szt. pilników nożowych 10 200
butli acetylenowych preparowanych, 1.500 szt. dłut. od 4 — 30 mm 1 -500 szt* 
środkowców różnych, 100 szt. świdrów korb. od 3 —  10 mm., 30.000 szt. nitowi 
aluminiowych, 30.000 szt. nitów miedzianych,' 30.000 szt. nitów mosiężnych*
1.000 par okularów ochronnych białych, 500 szt. szkieł Klingera. Artykułów  
chemicznych• 25.000 kg. pokostu lnianego, 30.000 kg. oleju lnianego, 1.000 kg* 
oleju rzepakowego, 30.000 kg. tranu technicznego, 3.000 kg. tragantu. 'Barwmkt: 
granat siarkowy, czerń siarkowa bezpośrednia czerń kwaso-chromowa, kadziowe 
do druku, półwełniane wysokotrwałe i inne barwniki dla przemysłu włókienni
czego w każdej ilości. Artykułów b u d o w la n ych 500 szt. skrzyń o wym* 
93 X  52 X  53 cm. odległość płóz 46 cm., z desek 25 mm. wewnątrz heblo- 
wane na capy, wewnątrz i zewnątrz wzmacniane listwami, 470 m3 tarcicy bu
kowej o wym. od 16 mm — 100 mm, 320 ms tarcicy dębowej o wym. od 
19 mm — 100 mm, 200 m3 tarcicy olchowej o wym. od 19 mm —  100 mm.* 
85 m3 tarcicy grabowej o wym. od 25 mm — 100 mm., 110 m3 tarcicy brzo- 
zowej o wym. od 19 mm —  100 mm., 150 m3 tarcicy jesionowej o wym. od 
25 mm —  100 mm,, 70 m3 tarcicy jaworowej o wym. od 25 mm 100 mm.* 
35 m3 tarcicy lipowej o wym. od 25 mm —  100 mm. Artykułów elektrotech* 
nicznych: 2.000 m antygronu 3X6, 1000 m antygronu 3X10, 1000 m anty* 
gronu 3X16, 1000 m antygronu 3X2,5, 2.000 m antygronu 4X 4  , 2.000 m 
antygronu 4 X 6 ,  uchwytów do antygronu różnych rozmiarów 35.000 szt.,
15.000 szt. oprawek z kluczykiem, 500 szt. klinkierów żelaznych z rury 3/8^ 
z rozetką, 150 szt. przełączników trójkąt-gwiazda z zabezpieczeniem 3 X  25, 
150 szt. przełączników trójkąt-gwiazda z za o e zp i ec zen i em 3 X  60, 60 szt* 
przełączników trójkąt-gwiazda z zabezpieczeniem 3 X 100, 80 szt. przełącz* 
ników zmiany kierunków obrotów 3 X 25, 20 szt. przełączników zmiany kie
runków obrotów 3 X  60.

Sprzęt przeciwpożarowy 1.000 szt. gaśnic proszkowych, węzę Jioczne par
ciane 0  75 mm 10.000 mb., węże tłoczne parciane gum. średn. 75 mm. 7.000 
mb., węże tłoczne parciane gum. średn. 52 mm. 25.000 mb.

Wszelkie informacje i podkładki przetargowe na wyżej wymienione arty
kuły można otrzymać bezpłatnie w Biurze Zakupów Wolnorynkowych 
C. Z. M . P. W ł. Łódź, Plac Zwycięstwa 2, tel. 112-98 oraz w Oddziałach 
C. Z. M . P. W l. w Katowicach, ul Warszawska Nr. 11 tel. 151-95, w Biel
sku, Kamienica Śląska 165 tel. 29-42, w Dzierżonkowie, ul. Kilińskiego Nr. 10, 
tel. 20-46, w Jeleniej Górze, ul. Kochanowskiego Nr. 4, tel. 29-10, w W ał* 
hrzychu, ul. Bolesława Chrobrego Nr. 51, tel. 12-31, w Zielonej Górze, ul* 
Podgórska Nr. 4, tel. 716 oraz w Delegaturze C. Z. P. W ł. w Warszawie, ul* 
W ilcza N r. 9a (Zaopatrzenie).

O ferty w zalakowanych kopertach z napisem „Oferta na artykuły tech’-1 
niczne“  względnie na wyżej ogłoszone, hez żadnych znaków firmowych, należy 
składać w Centrali Zaopatrzenia Materiałego Przemysłu Włókienniczego, Łódź, 
Plac Zwycięstwa 2.

Ewentualne egzemplarze okazowe, lub próbki należy nadsyłać w zamknię
tych opakowaniach z godłem firm y wcześniej, celem dokonania prób i analiz* 
Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone do Narodowego Banku Polskiego, 
Oddział w Łodzi konto Nr. 95 wadium przetargowe w wysokości 2 proc. sumy 
oferowanei. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 24 września 48 r. o godz. 10-ej 
w Biurze Zakupów Wolnorynkowych C. Z. M. P. W ł, Centrala Zastrzega so
bie prawo dowolnego wyboru oferenta niezależnie od oferowanei ceny, pcnrie- 
rżenie częściowej dostawy, jak również unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyn i ponoszenia z tego tytułu jakichkolwiek odszkodowań. Kr. 3401-1
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Po co dyrektor niemieckiej fabryki
m ieszkał w Polsce i

Władze bezpieczeństwa aresztowały 
59-letniego Gerharda Viericha, zam. w 
Zaciszu Leśnym koło Karpacza. Vierich, 
z zawodu inżynier-chemik, początkowo 
posiadał obywatelstwo polskie, jednakże 
odebrano mu je wobec stwierdzenia ne
gatywnego ustosunkowania się do naro
du i państwa polskiego. Posiadał on 
luksusową willę o 14 'pokojach, gdzie 
miał zainstalowane tajne telefony. Vie- 
rich był do ostatniej chwili naczelnym 
dyrektorem niemieckiej firmy ,,Fabrik 
Chemischer Produkte — Kipkc-Schwe- 
rin,“  w Meklenburgu. Jak sam oświad
czył władzom, był w kontakcie stale 
z* wytwórniami tej firmy i prowadził 
kancelarię oraz ożywioną koresponden- 
cję.

Władze stwierdziły ponadto, że willa 
Viericha była bazą wszelkiego rodzaju 
kontrabandy i schroniskiem przemytni
ków, którzy dokonywali szeroko zakro
jonych transakcji. N ic ulega wątpliwo
ści, że Vierich był jednocześnie szpie
giem, gdyż w jego kancelarii znalezio
no wiele kompromitującego materiału.

Vierich jako chemik nie gardził rów 
nież trudnieniem się potajemnym go- 
rzelnictwem, bowiem władze znalazły

w jego w illi doskonałą aparaturę do 
pędzenia spirytusu.

Niemca osadzono w więzieniu. W illę  
zapieczętowano, a rodzina zostanie 
prawdopodobnie wysiedlona.

»To fest chrystianizm 
w praktyce«

W  Polanicy-Zdroju bawił w ciągu 
kilku dni dziekan Canterbury dr. Hel- 
wett Johnson. Gość angielski intereso
wał się dotychczasowymi osiągnięciami 
w zakresie lecznictwa oraz rozpowszec 
niania akcji wczasów.

Wyjeżdżając z Polanicy, ksiądz dzie
kan wpisał do księgi pamiątkowe], co 
następuje:

„Zobaczyłem tutaj coś, o czym ma
rzyłem, lecz nie spodziewałem się zo
baczyć tak prędko. Chłopi i robotnicy 
są tale traktowani, jak ongiś tylko bo
gaci. To jest chrystianizm w praktyce. 
Polsce kierownictwu sanatorium i dy
rektorowi należą się powinszowania za 
dokonanie tego dziełaf.

Fabryka Wyrobów Gumowych „RYGAWAR“
w Warszawie, ul. Gucluwsku Hr. 9

P  n  *  /  U  K  U  I  E i

INŻYNIERÓW CHEMIKÓW, TECHNIKÓW CHEMIKÓW 
INŻYNIERÓW MECHANIKÓW 
GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO

W arunki do omóinłenia. Podania należjj kieromać do .q
Person. F-ki „Rygauiar“  Warszawa, Gocłauiska i _______ __

CZUŁOWSKIE ZAKŁADY 
PAPIERNICZE

Przedsięb. Państw. Wyodrębnione 
M IK O ŁÓ W , Bytomska 20

zakupi:
oponv i  d ę tk i sam ochodowe o wym „ 

210 x  18, 1200 X 20
Oferty prosimy kierować pod w /w  
adresem do Działu Handlowego»

Zjednoczenie Przemysłu Maszyn Elektrycznych
K A T O W I C E ,  ul. M ariacka Kr. 23

otf
1 TECHNIKA - ELEKTRYKA -  »* Pr6b>

■ SSSSi: 2285%
,  B iura planowania,

" S  fES?3?S “  ” ■
Reflektujem y ty lko na sil\
ito ^ S u w y n  Elektrycznych w Katowicach, u l. Mariacka 23. K  3380-1

Spółka Akcyjna »CERATA« w Warszawie
F-ka »Cerata« w Wojciechowie poczta Gomulice k Kamińska

p o s z u k u je :
INŻYNIERA CHEMIKA, TECHNIKA CHEMIKA 
INŻYNIERA MECHANIKU, TECHNIKA MECHANIKA 
KIEROWNIKA FINANSOWEGO

W a lu n k i do omówienia. Podania należy kieromać do ^ dz Per^ ^  
F-ki ?,C era ta “  W ojciechóm k/Kamińska, poczta Gom ulice h r 3405 0

Zakłady Kauczukowe „PIASTÓW44
w PIASTOWIE. k/Warszawy

P O S Z C / K  U  J Ą :
INŻYNIERÓW CHEMIKÓW 
TECHNIKÓW CHEMIKÓW 
INŻYNIERÓW MECHANIKÓW
TECHNIKÓW MECHANIKÓW Kr 3404-0

Warunki do omówienia. Podania należy kierować do Wydz. Person. Fabiyki

k s i ę g a r n i e
Spółdzielni Wydawniczej

»Czyte ln ik«
Daszyńskiego Nr. 14 Marszał
kowska Nr. 62 Puławska Nr. 49 
Praga. Środkowa 1 rńg Stalowej

Kupno -  Sprzedał
►  K S I Ą Ż E K

ze wszystkich dziedzin

OGŁOSZENIA DROBNE
h a n d l o w e

„W oitek Ć w ir k
za g ran icą“

taki l« it tym i BARDZO WESOŁEGO OPOWIADANIA w numerze 38 
,.ŚWIERSZCZYKA«, który się ukaże 1S września br.

DO nabycia we wszystkich miejscach sprzedaży czasopism. K r 3378 0

Łożyska kulkowe — rol ko^ 1’ 
Sprzedaż Biuro Techniczno-Handle 
w e ,  Warszawa, Marszałkowską 150.

Obrabiarki, Narzędzia, S iln ik i e lek 
tryczne, Przyrządy P°m^ r ° w ® ™ 
dużych ilościach PO^ca Z jednrcze* 
n ie M echan ików  ..Ogniwo . W ar 
szawa, M arsza łkow ska 1 , 
ław, S ta lina 10. K r - 2871~°

Centrala handlowa P m .  Papierniczego
w Ł O D Z I  przy ul. Więckowskiego Nr. 33

POSZUKUJE8
1 KIEROWNIKA Oddziału organizacyjnego ze znajomością 

najnowszych zasad organizacji państmomych przedsię
biorstw handlowych

1 KIEROWNIKA Oddziału Administracyjnego 
1 WYKWALIFIKOWANEGO REFERENTA planowania 
4 WYKWALIFIKOWANE MASZYNISTKl-KORESPONDENTKI

Warunki do omówienia. Zgłoszenia P o jm u je  Dział
Centrali. __________  ________

'Z A K Ł A D Y  W  NYSIE UL. M O R C IN K A  2 

ogłaszają:

przetarg ni

c f n t r a l a ~ z a o p a t Rz e n ia  m a t e r ia ł o w e g o  p r z e m y s ł u  
CENTRALA ¿ w ę g l o w e g o  w  K ATO W IC AC H

ogłasza:

u s tn y  przetarg publiczny
„a  sprzedaż pojazdów mechanicznych zakwalifikowanych przez Wojewódzki, 

Komisje Kwalifikacyjną jako ,,W •
Osobowe: marki Praga -  3 samochody, m ark iD? ’ " T L ^ c h ó d  ^

marki Steyer —  1 samochód, marki Opel —  1 samochód.

1 1948 r. o godz 9-tej w garażach
W ydziału Transportowego Centrali Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu 
Węglowego w Katowicach, ul. Damrota 28, gdzie można będzie obejrzeć po
jazdy w dniach 27 — 28 września 1948 r. w godzinach urzędowych od 8 16,

WaZ^ r c k c ą ^ r t r i ą ś ć n& ł C w przetargu, winny złożyć do dn^  28 wrześ
nia 1948 r. w kasie Centrali Zaopatrzenia Materiałowego Przemy*hi Węgło
wego, Katowice, ul. Plebiscytowa 36 I p. -  -ad,urn w wysokosc^.CW  -  

złotych. ................... ........................  ..

^Ogłoszenie o przetargu
7 1FDNOCZENIE ENERGETYCZNE OKRĘGU DOLNOŚLĄSKIEGO 
Z J E D N O C Z E N I^  Wrocławskich Zakładów Elektrycznych

ogłasza:
PRZETARG N IEO G R ANICZO N Y

na odbudowę urządzenia do sztucznego ciągu ^  j x  p
Podkładki ofertowe można otrzymać w Dyrekcji W r. Z. E. Rynek 9.1A. p.

W ^O ie rty T a le ż y 3 składać^za lakow anych  kopertach bez znaków firmowych 
ure rty  naiezy sKtaud ofertowej w Sekretariacie Dyrekcji

*  S f T f h o  oferty ™ e ż ; dołączyć dowód złożenia wadiumdo dnia 30.9.48 godz. 12. U o oreriy n y *  y Komisyjne
w wysokości 2 proc. sumy oferowanej do K K U  na Komo 

. . nnstaoi w tymże dniu o godz. 12.15.
°  ŹTstw ga 4  prawo dowolnego wyboru oferenta lub tm łew aż^m a prze
targu bez podania powodu i ponoszenia odszkodowań,____________ K r' 3388 1

~~ Przetarg nieograniczony
„  r  . Pnbrvki A Marciniak pod Zarządem Państwowym, Szosa Wlo- 
Dyrekcja Fabryk. : A  na wykonanie instalacji wodoaągowo-

chowska ogłasza p r z e 8 w % udynku mieszkalnym Państwowych Zakładów

ś w  godz.
Sekretariacie Fabryki u p W  dnia 27.9.1943

roku o godz. 10. -JWodzie sję i err0 samego dnia o godz. 10.15
w s r C r e n C r S r y f  b o  » ¿ n a le ż y  dołączyć dowód wpłaconego

W id Dmy r e M r “ s“nC: ga sobie £ Z  unieważnienia przetargu, oraz^owolnego 

wyboru oferenta.

na remont budynków mieszkalnych w Nysie przy ul. 1 Maja 35, 37, 39 i ph
w ^ S t a r o m i e j s k i .  r
Przetarg -.odbędzie»*1$ -dnia 25 września br. o godz. 14 w Wydziale Przy 

gotowania Produkcji Zakładów ul. Morcinka 2.
Podkładki ofertowe otrzymać można za opłatą 300. z • w 3 

Przygotowania Produkcji po osobistym lub listownym zgłoszeniu się oferenta. 
O ferty należy składać w zalakowanych kopertach do dnia 25 września br.

g°dZ7akladv zastrzegają sobie prawo swobodnego wyboru oferenta, podziału za- 
mówienia mięchty M itu  oferentów oraz unieważnienia przetaku 1 «  podamą 

powodu. __________  _________________ ________

PRACA Z A O FIA R O W A N A

Apteka, w Odolanowie woj. poznan 
skie poszukuje rutynowanego ma
gistra (stry) farmacji na stanowi» 
ko kierownika. Dzierżawa apteki 
nie wykluczona. ^  3,iy

Ksiqzka dla młodzieży
M ARII KANN

PILOT GOTÓW'»
«
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100% drożej. Oglosz. wymiarowe, (za
1 mm. szer. 1 szpaltyM
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121-200 mm. zł. 100: 201-300 mm121—200 mm. zł. luu:

renta oraz unieważnienia przetargu bez poda > j^ .  3397-1
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P R Z E T A R G

121—200 mm. zl. l in :  zui — .

SŁSSSl

? '¿ E rbstym  ° . M a sW numerach niedzielnych >
nvch 30% dopłaty, term inow y
druk ogłoszeń administracja nie od 
powiada. Należność ogłoszenia na 
1pżv kierować przez P.K.O. na kohlu 
Nr. 1-717 -  Dział Ogłoszeń __ _

OGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ*

F rS t°w 0W a ? a S w liS teD l s ^ W e «  
16 T Z  te l  OT »3 1 887-08 odtoW y
miejskie: Marszałkowska 3/5 Pozpmj 
ska 38, Praga, ul. Targowa 67 (ksto 
parnia Jeżewskiego). Księgarnie T _ y  

ul. Nowv Świat 47. ul. Mar 
szałkowskn 62. ul. Puławska 49. 
parnia . Wolność" nl. Marszałkowska

mm -mmmm—-------------  ™ , \ t 05• w K  t a 1 u : wszystkie odddały
Dyrekcja Polskiego Monopolu Tytoniowego w Warszawie, uh Nov.y ' • C7Vtelnlka" 1 B inroJ W o ^ L ^  

Świat 4 ogłosiła przetarg na wykonanie brakujących części zamienny^ gp W yd ^Czytelnik". Druk. N r ^ ;
szyny model „T. N.“ . , , .  i n:, 43 września br* B-59931

Bliższe szczegóły w nr 76 Monitora Polskiego z dn.a l i  w rosną

D yrekc ja  Państwowego In s ty tu tu  « a t a k ó w
ogłasza prze ta rg  n ieogran iczony 1 nfl-ździernika 1948 r. do dn ia  
ze zb io rów  tegorocznych w  czasie od d la P - od ległe j od sta-
30 lis topada 1948 r. do o go-

a i S W .  " a S W g a  sobie un iew ażn ien ie  P -e ta rg u  b e ^ p o -  

dania przyczyn, ja k  rów n ież i  w yb o r^o te re n t P ro f. D r  A . T ra w iń s k i

Wzmianka o pizeiacgu
_ . . . . . . - i -  - r . ___W.-trszawif
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ŻE A K C J A  zb iórek u liczych na 
rzecz funduszu odbudowy W arsza
w y  daje znacznie lepsze niż w  ub. 
mmxi w y n ik i.  A le  nie wszędzie. Bo 
oto np. O byw a te lsk i K o m ite t Odbu 
dow y W arszawy we W iochach (pod 
W arszawą) w  ogóle n ie urządz ił żad 
ne j z b ió rk i w  pierwszą n iedzie lę 
września. Pewnie o ty m  zapom niał. 
K on iecznie należy m u o tym  p rzy 
pomnieć i  w y jaśn ić , iż  celem K o 
m ite tu  O dbudowy W arszawy jest 
niesienie pomocy w  odbudowie 
W arszawy, a n ie  ty lk o  „reprezeftto  
w anie a k c ji“  na zjazdach i zebra
niach.

ŻE D Z IW N A  flagom ania opano
wała od pa ru  m iesięcy Warszawę. 
F lag i o barwach narodowych w i
szą na n ie k tó rych  domach bez 
pwserwy od k ilk u n a s tu  m iesięcy. 
P isa ła o tym  w ie lo k ro tn ie  prasa 
Stołeczna —  ale bez widocznego 
sku tku . Dlatego i  m y zapytu jem y: 
dlaczego w czora j (w  dn iu  14 w rze 
śnia) na k ilk u n a s tu  kam ien icach 
p rzy  ul. M arsza łkow sk ie j zawieszo
no sztandary a na innych kam ien i 
cach n ie  było żadnych flag? I  k to  
w łaśc iw ie  decyduje o w yw ieszah iu  
sztandarów? K o m ite ty  B lokowe, 
Zarząd M ie js k i czy M il ic ja  Obywa 
telska?

Saska Kępa będzie piękniejsza
ale prosimy nie zapominać o kanalizacji

M iędzy w ałem  m iedzeszyńskim  a 
biegnącą jeszcze w śród pó l w y ty -  
czońą trasą u l. M iedzeszyńskiej, 
m iędzy A l. W aszyngtona a u l. A teń 
ską rozciąga się najm łodsza dz ie l
n ica W arszawy — Saska Kępa. Tak 
ja k  i Żo liborz, n ie  dopuściła na 
swych terenach do pow stan ia  bu 
dow n ic tw a przemysłowego, w ycho
dząc ze słusznego założenia, iż te
reny m ieszkaniow e w in n y  ja k  naj 
dale j znajdować się od zadym ia ją 
cych przestrzeń fabrycznych korn i 
nów. Saska Kępa jest typow ą dzie l 
n icą  w illo w ą , n ie regu la rnym  czwo 
robokiem  w i l l i  i n isk ich  dom ków 
otoczonych zie len ią  ogródków. W 
po rów nan iu  z in n y m i częściami 
m iasta Saska Kępa posiada zabu
dowę „m ło dą “ i wyposażoną w  m i 
n im um  w a lo rów  estetycznych, tak 
rzadko spotykanych w  dzie ln icach 
przebudowanej W arszawy.

Saska Kępa jest poza ty m  dzie l
n icą bardzo m ało zniszczoną. Wcze 
sne zajęcie P rag i oca liło  ją  od nie 
m ieck ie j dewastacji. W c h w ili za
przestania w a lk  Saska Kępa m ia ła  
s tra ty  n ie  przekraczające 20 proc. 
budow li i  urządzeń.

M im o tych dw u zalet: dobre j za

K to  w y k o p a ł skarb ?  
jeszcze jedna sprawa w sądzie

 ̂ W ładze p ro ku ra to rsk ie  prowadzą 
dochodzenie w  spraw ie  ta jem nicze
go zag in ięcia  s ło ika  ze zło tem  żako 
panego podczas powstania w  p iw n i 
cy  domu przy  ul. Łu bko w sk ie j n r  1 
w  W arszawie.

Adam  S tasiak podczas okupac ji 
p ro w a d z ił sklep k o lo n ia ln y  na M o
ko tow ie . Podczas pow stan ia Stasiak 
u loko w a ł w  s ło iku  swe oszczędno
ści i  zakopał w  swej p iw n ic y . W 
s ło iku  znajdow ało się 5 bronsolet 
w a g i około 300 gram ów, 5 pierścion 
ków , 700 ru b li rosy jsk ich  po 5 i  10 
ru b li,  oraz 350 do la rów  am erykań
sk ich  złotych. O m ie jscu zakopania 
skarbu  w iedz ia ła  rodzina S tasia
k ó w  i  ich  k re w n i Bandurscy.

Po pow stan iu  S tasiakow ie zosta li 
w ys ied len i do Pyp j5od W arszawę i 
zam ieszka li razem  z B an du rsk im i. 
B andu rsk i zaopiekow ał się rów nież 
sw o im  b y łym  p ra cow n ik iem  M aria  
nem  Górą.

Góra podsłuchał pewnego razu 
rozm owę o skarb ie  m iędzy Bandur 
sk im  i  Stasiakiem . W Pyrach spot
k a ł Góra swego znajomego kow ala 
A lb in a  Raciborskiego, k tó rem u zwie 
rz y ł s ię  z treśc i rozm ow y jaką pro 
w a d z ił Stasiak. Obaj up lanow a li, że 
udadzą się do W arszawy z narzę
dziam i, aby dostać się do p iw n ic .

Po p rzep iłow an iu  p rę tów  żelaznych 
w  otworach p iw n icznych  dosta li się 
do środka i  zaczęli badać dru tem  
pow ie rzchn ię  p iw n icy . S ło ik  z 0- 
szczędnościami b y ł zakopany p rzy 
drzw iach p iw n icznych . Po w yd ob y
c iu  go w spó ln icy  podzie li się znale 
z ionym  skarbem. Góra w yzna ł k ie 
dyś swemu w u jo w i, że w spó ln ie  z 
R aciborsk im  zab ra li oszczędności 
Stasiaka.

Za zb ieg łym  Górą rozesłano lis ty  
gończe. R ew izja  przeprowadzona w  
m ieszkaniu Raciborskiego n ie  dała 
żadnych w yn ików . R ac ibo rsk i n ie 
przyznaje się do \v in y  i zaprzecza 
by  w  po rozum ien iu  z Górą w y k o 
p a li cudzą własność.

budow y i  m ałej ilośc i zniszczeń 
Saska Kępa ma rów n ież swe powo 
jenne k łopoty. W yn ika ją  one z te
go, 'iż przed w o jną  życie Saskiej 
K ępy koncen trow ało się poza gra
n icam i te j dz ie ln icy. B y ła  ona ty l
ko m iejscem  zamieszkania k ilk u  
tys ięcy osób. N ie posiadała jednak 
an i jednej szkoły, n ie  posiadała 
urządzeń k u ltu ra ln ych , handel po
w staw a ł chaotycznie a w a ru n k i ko 
m un ikacy jne  b y ły  przypadkow ym  
pomieszaniem ruchu  dalekobieżne
go z loka lnym .

To wszystko należało zm ienić, 
w yko rzys tu jąc  jednak dla tych 
zm ian is tn ie jące i ocalałe in w esty 
cje la t dawnych. D latego też w 
p ro jektach W ydzia łu  U rbanistyczne 
go BOS Saska Kępa przew idziana 
została h a  dzie ln icę m ieszkaniową 
na ok. 25 tys. m ieszkańców, zaopa
trzoną w  ośrodki adm in is tracy jne , 
szkolne i  społeczno -  zdrowotne. 
Zm ian ie  rów n ież u lec m ają dotych 
czasowe granice Saskiej Kępy. Po
za na tu ra lną  granicą W is ły  i A le i 
W aszyngtona Saska Kępa rozsze
rzy  się w  k ie ru n k u  po łudn iow o- 
w schodnim  i do jdzie do p ro je k to 
w ane j a r te r ii N— S. k tó ra  ma prze 
biegać w  oko licy obecnej ul. M ię 
dzynarodowej. G ranicą po łudn io 
w ą pozostanie nada l u l. Ateńska.

Cały ten w ie lk i teren rozb ity  zo 
stan ie na sześć osied li m ieszka l
nych. P ro je k tu je  się rów n ież  u tw o  
rżenie ośrodka siódmego — le kk ie  
go przem ysłu, położonego na po łud 
n iow o -  w schodnim  krańcu  dz ie l
n icy. Ten osta tn i p ro je k t w ydaje 
się być zgoła zbytecznym , a nawet 
szkod liw ym  „uzu pe łn ien iem “  Sas
k ie j Kępy. A n i w a ru n k i lo ka ln o - 
gospodarcze, an i s tru k tu ra  zabudo
w y  te j dz ie ln icy , an i wreszcie 
względy zdrowotne nie przem aw ia

ją  za u tw orzen iem  na Saskiej K ę 
pie dz ie ln icy  przem ysłow ej

Każde z sześciu os ied li mieszka 
n iow ych  te j dz ie ln icy  posiadać ma 
wszystk ie  konieczne urządzenia 
współżycia społecznego. Niezależ
n ie  od tak jch  loka lnych ośrodków 
przew idu je  się urządzenie odpo
w iedn ich  ośrodków obsługujących 
cały teren Saskiej Kępy. U lica  Frań 
cuska w  tym  układz ie  stanowić bę 
dzie cen trum  handlow e dzie ln icy, 
w  okolicach kościoła i P lacu Przy 
m ierzą powstaną b ib lio te k i, k ina  i 
ośrodek zdrow ia. Tereny po łudn io  
w o -  zachodnie przeznacza się na 
dochodzący aż do W is ły  pa rk  spor 
towy.

W dziedzinie kom un ikacy jne j 
p rzew idu je  się lik w id a c ję  u l. Jaku 
bow skie j, zbudowanie bezpośred
niego i  krótszego połączenia na tra  
sie W ał M iedzeszyński — most Po 
n iatow skiego, zbudowanie jezdni 
loka lne j w  A l. Waszyngtona, zbu
dowanie nowej l in i i  tram w a jow e j 
łączącej Sąską Kępę z Pragą oraz 
poszerzenie w a łu  miedzeszyńskiego, 
na k tó ry m  ma być zbudowana do
datkowa jezdnia d la  row erów .

W szystkie te zasadniczo słuszne 
p ro je k ty  n ie  p o w in n y  nam zasła
n iać spraw znacznie bliższych i Wy 
m agających znacznie szybszej rea 
lizac ji. Saska Kępa na w iększości 
swych terenów  n ie  je s t jeszcze ska 
na lizowana. W ro ku  ub. przeprowa 
dzomo przebudowę ul. K a to w ic k ie j, 
rozszerzając je j jezdnię i  p rzyoz
dabia jąc dom y w  rzeźby. N iestety, 
„zapom niano“  zupełn ie  o p rzepro
wadzeniu na te j u licy  kana lizac ji. 
Tego rodza ju  „zapom n ien ia “ n ie  
świhdczą zbyt dobrze o czynn ikach 
p lanu jących rozbudowę stolicy. 
P iękne p lany  „na  w y ro s t“  n ie  po
w in n y  nam zasłaniać potrzeb dnia 
dzisiejszego. (W)

Targówek musi być odwodniony
13 km. kanałów i dwie pamny osusza grunty

W trosce o pop raw ien ie  w a ru n - i gów ka W ydzia ł W odno-M e ilo racy j 
ków  san ita rnych  zamieszkałego my Zarządu M ie jsk iego  opracował

MECRK

Ręcznik
Przed paroma dniami dowiedziałem 

się, że w jednym z kiosków uczciwości 
przeznaczonych specjalnie dla młodzież)' 
szkolnej giną systematycznie zeszyty. 
Czyli, że dzieci zdradzają (owszem 0  
silny pęd do nauki, lekceważą sobie jećf 
nak najprymitywniejsze zasady uczci- 
wości.

Wiadomość ta wstrząsnęła mną bar
dzo silnie:

—  Jeśli dzieci —  myślałem —  na
walają zeszyły, to co tu —-  myślałem 
— mówić, o dorosłych. Dorośli podgran- 
dzają wszystko, cokolwiek wpadnie im 
pod rękę...

Przez następna dzień trzymałem sit
nieustannie za portfel.

'Było mi smutno i źle.
7Ja szczęście z tego wszystkiego po

jechałem w celach rozrywkowych do 
Krakowa — i wróciłem najkompletniej 
uleczony ze wszystkich pomnych i  obra 
żających nasze społeczeństwo myśU

7)lie jesl z tym naszym społeczeńst
wem bynajmniej źle —  jak mi się wy
dawało.

Odwrotnie — jest całkiem prima.
Cudzie są uczciwi nieomal do prze

sady.
A przekonał mnie o tym ręcznik, w i

szący w umywalni orbisowskiego wago
nu sypialnego, iRęcznik ten wisi już od 
przeszło roku (inaczej w żaden sposób 
nie mógłby być aż tak bardzo brud
ny ! \  a przecież nikt go nie przywlasz- 

' czyi!
W isi sobie w najlepsze i już. 7 wi

sieć będzie jeszcze zapewne długo.
K to więc rwie szaty z powodu nie

uczciwości naszego społeczeństwa, kto 
wylewa z tego powodu łzy i nie sypia 
po nocach — ten niechaj jedzie do 
Krakowa.

Wróci pełen optymizmu i wiary w 
łudzi.

1Jak ja.
MF.GAN

przeważnie przez ro b o tn ik ó w  T ar-

U T a r s z f f c i / ę  

pięknie # $ z q ,
n i ż  b y  i  a

Zygmuntowska czeka na nową rolą
Niegdyś stale ruch liw a , często \  popadła w  le targ. Ze zburzeniem  

zatarasowana po jazdam i u l. Zyg- 
m untow ska na Pradze od trzech la t

Srak robotników '
Zapotrzebowanie na w y k w a li f i

kow anych i n ie w y kw a lifiko w a n ych  
ro b o tn ikó w  budow lanych stale w  
sto licy wzrasta. Podczas gdy ty 
dzień tem u w arszaw ski U rząd Za
trudn ie n ia  m ógł zaoferować pracę 
dw u tysiącom  rob o tn ików , to w e 
d ług stanu na dzień wczorajszy z 
3.000 w o lnych  m ie jsc dla pracow 
n ikó w  fizycznych — 2.800 przypa 
da na budow lanych.

SBm iś  iw s i o l i c n
fmnrezy

O godz 19 w „Romie“ występ Tamary 
Chanum wraz z zespołem.

Wystawy
MUZEUM NARODOWE! Galeria ma

larstwa polskiego I obcego. Wystawa 
sztuki średniowiecznej. Wystawa Mło
dzieży Pracującej. Fotoreportaż, „War
szawa".

Klub Młodych Artystów i Naukowców 
(ul. Królewska 13): Wystawa scenografii 
Zenobiusza Strzeleckiego, oraz wystawa 
reprodukcji Henri Matisse‘a. Wstęp 
wolny.

Teatfy
TEATR POLSKI (Karasia 2): »godz. 19 

„Odwety“.
PLACÓWKA (Królewska 13) godz. 19 

„Krwawe Gody".
TEATR MAŁY (Marszałkowska 81): 

o godz. 19 „Powrót".
TEATR POWSZECHNY (Zamnpkl.go 

20): o godz. 19 „Candida- Shawa.
TEATR NOWY (Puławska S9): o godz 

19 „Porwanie Sabinek".
TEATR KLASYCZNY (Mokotowska 13): 

o godz. 19 „Seans“ N. Cowarda.
COMOEDIA (Szwedzka 2): o godz. 19 

„Pociąg widmo".
TEATR LETNI (ul. Polna 25): O godz 

19.15 „Nitouche".
WRÓBELEK WARSZAWSKI (Zygmun

towska 8): rr"'”*; nny.

IX * W «1
A T I VN1IC Chmielna 33): „Melodia 

serc" godz. 14 16.30, 21.30. Zw. Zaw. 19.
PALLADIUM (Złota 7/9): „Aleksander 

Matrosów“, pocz. 13, 15, 19 i Zw. Zaw. 17 
POLONIA (Marszałkowska 56): „Na 

trop ie  zb rod n i" docz: 13, 15, 19, 21.30 Zw. 
Zaw. 17.

STYLOWY (Marszałkowska 112): Bo
lero", pocz. 13, 15, 17, 21. Zw Zaw. 19.

AKTUALNOŚCI Nr. i ( M a r s z a ł k o w s k a  
112): Nowy program nr. 43, pocz. sean
su o godz. l i .

SYRENA (Praga, Inżynierska 2): Bitwa 
o szyny" pocz. 15, 17, 21,15 Zw. Zaw. 19

TĘCZA (Suzina 4): „Rodzina Artamono- 
wych" pocz. 15, 17, 21,30 Zw. Zaw. 19.

p ro je k t odw odnien ia te j d z ie ln icy  
kosztem  około 130 m li. zł. Śc iek i u - 
liczne T argów ka n ie  posiadają o- 
becnie należytego odpływ u.

P ro je k t odw odnien ia  p rze w id u je  
p o k ryc ie  całej dz ie ln icy  siecią ka 
na łó w  • k ry ty c h  o łącznej d ługości 
około 13 km ., co obniży poziom  wo 
dy g ru n tow e j o oko ło 2 m etry. Za

m ostu K ie rbe dz ia  u lica  ta s ta ła się 
nagle u licą zbyteczną. I  dziś jesz
cze n ie  jeździ tędy żaden wóz ani 
samochód, ale dlatego, iż cała { bezpieczy to p iw n ice  od w ody pod 
jezdn ia  u lic y  po kry ta  jes t zw a łam i skórnej.
p iasku  i kam ien i. Ze w szystk ich  I Początkowo za insta lu je  się dw ie 
ru in  P rag i zjeżdżają tu  transp o rty  Pompy o w yda jnośc i 150 litró w  na 
stare j cegły, k tó rą  o lb rzym ia  k ru -  sekundę i jedną — 600 li t ró w  na 
szarka (o dw u pasach transporte ro  sekundę. W p ierw szym  etapie prac 
wych) p rze tw arza na grube k ru -  zostaną wybudowane kana ły  (ko- 
szywo. Dzienna p ro du kc ja  k rusza r ’ le k to ry ). Jeden biec będzie u lw ą 
k i sięga 100 m tr. sześć. Zm ie lona S tojanowską i  P ra tu liń ską  na cd- 
cegła wywożona jest ko le jką  w ą - c in ku  długości około 1.200 m etrów , 
skotorową na teren p rzeb ijany o- d ru g i o długości oko ło 1.500 me-

R o d i o

W dniu 16 września 1948 r. (czwar
tek) usłyszymy m. in. następujące 
audycje:

6.00 Sygn. czasu. 6.15 Dzień, poran
ny. 6.30 Muz. poranna. 7.20 Kocha, 
lubi szanuje — aud. poetycka. 7.30 
Muz. poranna. 8 20 Anna ih \  leta- 
riuszka. 8.35 Muz. poranna. i2 04 
Dzień, poludn. 12.09 Huz. pooul. i 2 25 
Arie i pieśni kompozytorów rosyj
skich. 13.00 Muz. obiad. 13.45 JLV a ‘d. 
z cyklu Kompozvt,or Tyaodn:a 35'0 
Aud. H. ijadosza dla dzieci. 15.50 Muz. 
lekka. 16.00 Dzień, nopoł. 16.30 Na 
swojską nutę. 17.00 Pieśni. 17.45 .Szko
ły zawodowe — pogad. z cyklu Odbu
dowa Warszawy. 18.00 Mówi Wysta
wa Ziem Odzyskanych. 18.05 To war
to przeczytać. Poezja naszego Czaiu.
18.10 Dla każdego coś miłego — aonc. 
na odbud. Warszawy. 20.00 Nuda je
sienna. 20.40 Muz. lekka. 21.00 Dzień, 
wiecz. 21.35 W Warszawskich war
sztatach pracv. 21.50 Bohuslav Tvrdy 
(1897 — 1946): Fantazja na stare 
czeskie tematy z X V I w. 22.30 Muz. 
lekka. 23.00 Ostatnie wiad. 23.10 Muz. 
rozr. 23.30 Hymn.

WARSZAWA I I
17.00 Muz. lekka i taneczna. 17.30 

Krzywica. 17.45 Muz. popul. i rozrywk.
18.10 Przestań bo umrę ze śmiechu. 
18.30 Jerzy Bizet: Carmen 21.00 Dzień, 
wiecz. 21.35 Muz. lud. 22,02 Hym n.

bok Dworca W ileńskiego, gzie po- 
w sta ie  przedłużenie ul. Z ygm un- 
to-wskiej w  k ie ru n k u  u l. R adzym iń 
sk ie j. Będzie to wschodni odcinek 
budowanej trasy „W —Z “ .

Na zachodnim  krańcu  Z ygm un- 
tow sk ie j, tuż p rzy  nabrzeżu w iś la  
nym, dokonano głębokiego w y k o 
pu, k tó ry  zostanie zabetowany ce
lem  w zm ocnien ia przyczó łka pod 
budowany od w arszaw skie j s trony  
most ś ląski. Samą pow ie rzchn ię  
Z ygm un tow sk ie j podwyższa się o 
trz y  p raw ie  m etry, do wysokości 
przyszłego mostu. Już obecnie 
sprawdza się przew ody gazowe i 
wodociągowe biegnące w  nasypie.

N a jda le j za ro k  ul. Z ygm un tów  
ska —  w yb ruko w an a  g ra n ito w ą  ko 
stką —  ockn ie  się z uśp ien ia  i sta 
n ie się jedną z na jruch liw szych  
u lic  P rag i. (Ker)

tró w  u licą  Korzona i P ra katowską.

Roztargnieni warszawiacy
zgubili 2708 przedmiotów

R eferat Rzeczy Zagubionych po
daje, że na jw iększe roz ta rgn ien ie  
w ykazu ją  w arszaw iank i, bo na 
ogólną ilość 2708 p rze dm io tów  za
gubionych od stycznia bieżącego ro  
k u  — 70 proc. należy do pań. Prze 
ważają pa raso lk i (ponad 200 sztuk), 
płaszcze gumowe, paski do sukien, 
rękaw iczk i, to rebk i.

I

Prod. Państw. Fabr. Zjedn. Zakł. Przem. 
(arinac. Żądać w Aptekach i dróg.

IO  t y s .  c h r y z a n t e m
wkrótco zakwitnie w ogrodach

Na teren ie W arszawy w  parkach 
i zieleńcach W arszawy trw a ją  cją 
gle prace porządkowe i  konserwa 
cyjne.

Jeszcze w  bieżącym  m iesiącu 
W ydzia ł O grodniczy posadzi w  par 
kach i na placach W arszawy 10 
tysięcy chryzantem .

N a jw iększe nasilen ie  robó t trw a

w  Ogrodzie Saskim . W środkow ej 
a le i biegnącej od P lacu Żelaznej 
B ram y do G robu Nieznanego Ż o ł
nierza. A le ję  tę poszerzy się do 37 
m., środkiem  będzie przebiega ł 
chodn ik. Na ukończen iu  jes t budo
wa chodn ików . W na jb liższych 
dn iach na g łów ne j a le i zostanie 
posiana traw a.

800 tysięcy złotych
zebrała w niedzielę Warszawa

N iedzie lna zb ió rka  na SFOS na 
ulicach W arszaw y w  dm. 12 w rze -

lata Wydziału Kwaterunkowego
100 tys. nakazów, 600 eksmisji

W tych dn iach m ija  cztery la ta ' stytucje).
N iestety, praca W ydz ia łu  K w a 

terunkow ego ob fito w a ła  w  bardzo 
liczne n iedociągnięcia i błędy. W 
w y n ik u  tego op:nia, jaką  cieszy się 
W ydzia ł wśród m ieszkańców sto
lic y , nie należy do najlepszych. 
Obecnie, dla położenia kresu do
tychczasowym  nieporządkom , prze 
prowadza się cen tra lizac ję  W ydzia 
łu  przez zh kw ido w a n ie  sekcji m :e- 
szkaniowych w  starostwach. Ta ccn 
tra liza c ja  obliczona jes t na b Izo 
d ług i okres. Realizacja je j ma na
stąp ić dopięro z początkiem  p rzy 
szłego roku

od rozpoczęcia pracy przez W ar
szawski W ydz ia ł K w a te run kow y . 
K ażdy n iem al z w arszaw iaków  m ia ł 
z n im  styczność.

W ciągu tych czterech la t p rzy
ją ł W ydz ia ł K w a te ru n k o w y  ponad 
125 t^s. podań na lo k r le  m ieszka l
ne i  użytkowe. W ydano 99 118 na
kazów zakw aterow ania , za ła tw iono 
4 tys. spraw  spornych, przekw a te
row ano 1.995 m ieszkańców, eksm i
towano 601. Inspek to rzy  tego urzę 
du p rze p ro w ad z ili ok. 44 tys. w y 
w iadó w  oraz 861 k o n tro li b loko
w ych (obejm ujących przeważnie in

śnią p rzyn ios ła  znacznie lepsze w y  
n ik i,  n iż  poprzednie j n ied z ie li. 
Ostateczny w y n ik  n ie  jes t jeszcze 
znany wobec n ieo tw arc ia  w szystk ich  
skarbonek. w iadom o już  jednak, 
że w p ły w y  sięgną co n a jm n ie j 800 
tys. zł.

Z poszczególnych dz ie ln ic  dosko
na łym  rezu lta tem  poszczycić się 
może Praga-Północ, gdzie zebrano 
184.427 zł. Robotnicza dz ie ln ica Wo 
la dała 48.404 z ł ,  na Ż o libo rzu  ze
brano 71.101 .zł., w  M oko tow ie
109.215 zł., G rochów  zebrał 65.726 
zł. K o le ja rze  W arszaw skie j D y re 
k c ji PKP. kw estu jąc  na dworcach, 
uzyska li, sumę 61.449 zł. P raco w n i
cy k o le jo w i na dworcach ko le i do
jazdowych zebrali 23.131 zł.

Czytajcie „PROBLEMY”

08102817


